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SŁ Łempickl.

Bilans płatniczy Polski.

1.
(Nowożytno państwo jest spółdzielnią gospodar
czą. - Zadaniem jej jest; produkcja ekonomi
czna, handel wewnętrzny i handel zewnętrzny.—
Całkowita samowystarczalność nie jest do osią
gnięcia, aie trzeba dążyć do niezależności go
spodarczej. — Bilans płatniczy bi:rny i czynny.)

Wyrazy: ,,bilans płatniczy", ,,bilans
handlowy" są, na ustach wszystkich, mó

wiących o kwestjach gospodarczych (a
któż temi kwestjami dziś się nie za,’mu-
je?); powtarzają się też bezustannie w

rozmaitych artykułach gazet; nie zawsze

jednak są dokładnie pojmowane i nale
życie oceniane. Nie będzie więc rzeczą
zbyteczną zastanowić się bliżej nad tem,
co wspomniane wyrazy ściśle oznaczają,
nastę’pnie, jak się przedstawiają: bilans
piatu.czy i bilans handlowy Pciski, wre

szcie jakie z cyfr tych balansów dadzą
Się wyprowadzić wnioski o naszej syh?
acji finansowo gospodarczej, zarówno, od
nośnie do chwili obecnej, jak i najbliż
szej przyszłości.

It. -W
Nowożytne państwo, poza zadaniami

natury politycznej i społecznej jest jesz
cze, i to przedewszystkiem, spółdzielnią
(kooperatywą) gospodarczą, która ma za

zadanie: wytwarzać bogactwa material
ne (produkcja) i uskuteczniać ich wy
mianę (handel). Wymiana odbywa się
równocześnie między członkami spół
dzielni, t. j, obywatelami danego pań
stwa (handel wewnętrzny) i innemi spół
dzielniami — państwami (handel zew

nętrzny, zagraniczny), środkiem wyno,ia.
ny jest pieniądz, ustalony w walucie zło
tej, Całkowita samowystarczalność spół
dzielni państwa, w obecnych warunkach
i potrzebach życia ludzkiego, nie może

być osiągniętą i nie jest wykonalną; za
wsze bowiem znajdą się’ takie towary
(surowe i wyroby), których dane pań
stwo sarno wytwarzać nie jest w stanie,
a musi sprowadzać z innych państw wza
mian za artykuły swojego wyrobu, które
im wysyła.

Jakkolwiek k’ażde państwo .dąży tło

możliwej Samowystarczalności t. j. do
możliwego uniezależnienia się od innych,
to jednak sama natura warunki g.eogra
ficzne i inne, stawiają pewne granice ta
kim dążeniom i zawsze obok handlu we
wnętrznego istnieć będzie handel zewnę
trzny. Zresztą ten ostatni jest w życiu
ludzkości czynnikiem wysoce dodatnim,
daje bowiem podstawę dla pokojowej łą
czności państw; w stosunkach między=’
naretlowych najprzód pewMaje wymiana
towarów’, później - traktaty handlowa,
a dopiero w końcu przymierza i sojusze
polityczne. Oczywiście, w stosunkach

handlowych każde państw’o myśleć o tem

powinno, aby’ należycie zcb’?zpieęzyć
własny swój interes, nie dać się wyży
skać i nie wypaść w zależność gospodar
czą, bo za nią idzie zawsze zależno;ć po
lityczna. Zadaaiem mądrej polityki pań
stwowej jest doprowadzenie do niszależ.
ncści gospodarczej, inaczej mówiąc, ta
kie uregulowanie i rozwinię’cie produkcji
w-ewnętrznej, oraz takie ustosunkowanie
i uregulowanie handlu zewnętrznego,
aby obie strony, uczestniczące w wymia
nie towarów, jednakow’o siebie potrzebo
wały i z dokonywanej wymiany mniej
więcej równoznaczne ciągnęły korzyści.
Jednocześnie polityka państwowa winna
!dbać o to, aby od rozwMęcia handlu ze-

wnętrzuęf’O nie ucierpi?łv has?del wewaę-
trzny i interesy obywate?l, jako spożyw
ców krajowych wyrobów, t, j. aby wsku
tek nadmiernego wywozu nie podnosiły
się’ ceny towarów na rynku wewńętrz
nym.

Spółdzielni.a gospodarcza, jaką jest
każde państwo, może prowadzić swe in
teresy pomyślnie i dawać zyski swym
udzialowcom-obywatelom państwa; mo

że także pracować ze stratą i nietylko
nie dawać swym udziałowcom decho
dów, ale jeszcze wymagać od nich no

wych wkładów — ,w; danym wypadku,
nakładać nowe po.datki, niezbędne dla
wypełnienia zobowiązań spółdzielni (pań
stwa). Układany, w rocznych terminach,
dla spółdzielni, ,,Rachunek zysków i
strat" daje pojęcie o charakierre prowa
dzonych interesów i o stanie_ finansowym
spółdzielni. Dla spółdzielni państwa ta
kim rachunkiem zysków i strat jest ,,bi
lans płatniczy". Przedstawią on ześta

wienie, z jednej strony - wpływów pie
niężnych, jakie dane państwo otrzymuje
od innych państw, z drugiej zaś — zesta
wienie wydatków, jakie ponosi, t, j. tych
sum pieniężnych, jakie z rozmaitych ty-
tułów innym państwom w’ypłaca. Jeżeli
w’pływy są większe niż w’ypłaty, inaczej
mówiąc, jeżeli bilans płatniczy jest czyn
ny, wtedy bcgastwo państwa seśuie i ra

zem z niem, dobrobyt obyw’ateli; na od
wrót, jeżeli bilans płatniczy jest bierny,
t. j. suma wypłat przewyższa sumę wpły
wów, państwo ubożeje; dla pokrycia nie
doboru bilansowego, musi zaciągać po
życzki (zagraniczne), lub sprzedawać czę
ści swego majątku; dla opłaty procentów
od zaciągnię’tych pożyczek muszą być
podw,yższane podatki i w następstw’ie
biernego bilansu płatniczego dobrobyt
obywateli się obniża. Jednem słow’em,
utrzymanie równowagi bilansu płatni
czego jest koniecznością państwową, nie
zbędnym warunkiem dla normalnego
rozwoju życia gospodarczego i politycz
nego każdego państw’a,

Zatorg ?zegdu z SefBnem.

tfciśle fajne posiedzenie rady mamisMm.

Marszalek Piłsudski wraca do Warszawy.
Warszawa, 24. 9 . (Tel. wł.) Z w’czorajszego za

targu mędzy rządem a w’iększości sejmową na

tle różnic o wysokość budżetów, zanotować na
leży, że według pogłosek znaleziono formułkę
kompromisową. Ustalono ogólną cyfrę wydat
ków na IV. kwartał w wysokości 450 miljcnów
złotych, o ile rząd uzyska z dochodów w ramach

prowizorjów budżetowych większą cyfrę, będzie
mógł więcej wydać. Druga formułka posła Mi
chalskiego godziła się na ogólną cyfrę 474 milj.

W rozmowach godzili się przedstawiciele rzą
du na formułkę, tak, że kompromis uważano

za dokonany.

Tymczasem wieczorem kolportowano w’iado
mości, że gabinet nie idzie na kompromisy i stoi

twardo przy wniesionęth prow’izorjum. O tej
w!aśnie porze zjawił się w Sejmie szef gabinetu
ministra spraw wojskowych, puikawńib Beck,
aby. jak zdaje. się donieść premierowi o instruk
cjach świeżo otrzymanych z Druskiennik. Po
tem nastąpiło posiedzenie Rady Ministrów do

tego stopnia poufne, że wydalona nawet proto
kolantów i uch-walono komunikat. (Komunikat
podajemy poniżej. — Przy Red.)

Piemjer zakomunikował telefonicznie posta
nowienie Rady Ministrów Marszalkowi Piłsud
skiemu, który zsjodzil się z niem w zupełności.

Warszawa, 24. 9. (Teł. wł.) Rozeszły się tu

pogłoski, że Marszałek Piłsudski ma przyspie
szyć powrót do Warszawy z powoda zatargu
między Sejmem a rządem i dziś jeszcze stanie

w stolicy.

Warszawa, 23. 9 . (PAT). Rada gabinetowa
zebrała się dziś o godz. 8 wieczorem dła zajęcia
stanowiska wobec wniosków budżetowych, zgło
szonych w Sejmie zarówno przez, większość, jak
i przez mniejszość komisji. Rada gabinetowa
rozważała jednocześnie poprawki kompromiso
we, proponowane przez n’ektórych posłów. W

dyskusji, w której zabierali głos wszyscy mini
strowie poddano jeszcze raz’rewizji budżety każ
dego z poszczególnych resortów i stwierdzono

jednomyślnie, że zmniejszenie’budżetu obiekty
wnie przeprowadzić się nic da. Rada gabineto
wa stwierdziła jednomyślnie, że wnioski kom
promisowe meryiorycznie nie zmieniają rozpię
tości budżetu ’w ujęciu rządowem, a dążą, tylko
do w’ywołania efektu politycznego, są więc rów’
nież nie do przyjęcia. Po zakończaniu r,ady ga
binetowej p. prezes Rady Ministrów Bartel poro
zumiał się telefonicznie z przebywającym w

Druskiennikach p. marszałkiem Piłsudskim i

zakomunikował mu postanowienia rady gabi
netowej. P. Marszałek Piłsudski przyłączył się
w zupełności do stanowiska, zajętego przez rząd.

Naprężenie w Warszawie.

Warszawa, 24. 9. (AW) Dzisiejsze u-

chwały komisji budżetowej utrzymujące
w mocy skreślenie wydatków budżeto
wych prowizorjum na IV kwartał o 34
miljony, a przedewszystkiem wniosek
o skreślenie dodatkowych kredytów dla
M. S. Wojsk, w wyso’kości 12 330 000 zl
postawiony przez posła Ździechowskie-

. go, który przeszedł głosami prawicy,
Piasta i NPR, przeciw lewicy polskiej,
wywołało w Sejmie wielkie poruszenie.
Marszalek Rataj zaprosił natychmiast
po posiedzeniu ministra Klarnera i refe
renta prowizorjum posła Kościałkow-
skiego. -Następnie, pan Marszałek Sej
mu naradzał się z prezesem Witosem i
posłem Ritherem Ch. D. Najbliższe ple
num Sejmu, które wyjaśni sytuację, o-

czekiwane jest z naprężeniem.

Rzitf grozi
następstwami.

O fednak nie mówi.

Warszawa, 23. 9. (PAT) W wywiadzie
prasowym, udzielonym bezpośrednio po
otrzymaniu wiadomości o uchwałach
komisji budżetowej, skreślających do
datkowy kredyt dla M. S. Wojsk, i redu
kujących kredyt na kwartał czwarty, p.
prezes Rady Ministró.w Bartel oświad
czył, co następuje: Skreślenia, poczynio
ne w komisji sejmowej są Rozbawione
charakteru rzeczowego i noszą charak
ter wyłącznie polityczny. Wyrazem te
go jest nieuwzględnienie wydatków bud
żetowych M, S. Wojsk, za trzeci kwartał
i globalne skreślenie zupełnie dowolnej
sumy 34 milj. zł bez podziału jej na po
szczególne resorty. Rząd gotow jest u.
względnić motywy rzeczowe, motywów
nierzeczowych rząd nie uzna. W, zakoń
czeniu p prezes Rady Minist.rów dodał,
że odpowiedzialność za konsekwencje
zatargu, wywołanego na takiej płasz
czyźnie h"’orą na siebie - jak przypusz
czą — te grupy poselskie, które walkę
rozpoczęły.

Rząd ;ile poda sS? do dymls]L
Warszawa, 24. 9. (AW) Premjer Bar

tel dowiedziawszy się o wynikach głoso
wania. w komisji budżetowej oświadczył
w kuluarach w obecności kilku posłów,
iż rząd do dymisji się nie poda. Zda
niem p. premjera stronnictwa nie zada
ły sobie trudu, aby skreśloną kwotę roz
dzielić pomiędzy poszczególne minister-
sterja, czem też tłumaczyć należy podo
bne" stanowisko rządu wobec uchwał

s:ejmowych. Jednocześnie rozeszły się
pogłoski o zapowiedzi premjera Bartla
zrobienia użytku przez prezydenta prawa
rozwiązywania Sejmu w razie, gdyby
prowizorjum budżetowe miało być U’
chwalone przez plenum w postaci usta/
lonej obecnie przez komisję, sejmową, /

Komisja budżetowa zmniejszyła
budtet s 35 milj. złotych.

Kredytów dodatkowych nie uchwalono,

Warszawa, 23. 9 . (PAT) Dziś w godzi
nach rannych odbyło się w Scim’e po
siedzenie komisji budżetowej. Po dłuż
szej dyskusji przyjęto wniosek Z. L NL

zmniejszający prowizorjum budżetowe
na kwartał czwarty o sumę 35 milj zł.
Ponadto przyjęto poprawkę Z. L . N. do
art. l, skreślającą sumę 12 mili, zł preli
minowaną jako dodatkow’y kredyt w

trzecim kwartale. Z uwzględnieniem

powyższych poprawek prowizorium u-

chwalono w trzećiem czytaniu. W zwią
zku z sytuację, jaka się wytworzyła
pyzez przyjęcie poprawek, redukujących
prow-zorjum budżetowe dla umożliwie
nia klubom przeprowadzenia dodatko
wych’ narad, p. marszałek odroczył do
godz 3 po południu plenarne posiedze
nie Sejmu w celu dania klubom możno
ści naradzenia się,
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Sejm radzi nad prowizerjam
budżetowym,

Większość k!ubdw za zmnlajszsmerei pfsswiz orjum.

Warszawa, 23. 9. (PAT) Na dzisiej-
szem posiedzeniu Sejm przystąpił do ob
rad nad projektem ustawy o prowizor
ium budżetowani, na kwartał czwarty o-

raz o uzupełnieniu prowizorjum za

kwartał trzeci. Jako sprawozdawca za
brał głos pos. Kośdałkowski (kl. Pracy),
który zastrzegł się na wstępie, że przy
jął referat jedynie na wniosek marszał-
ka Sejmu, aczkolwiek nie zgadza się on

ze stanowiskiem, zajętem przez więk
szość komisji co do skreślenia 12 330 000
zł, uzupełniających prowizorjum za

kwartał trzeci z kredytów, przeznaczo
nych dla M, S. Wojsk. Ponadto komi
sja do projektu rządowego wprowadzi
ła jeszce poprawkę, zmniejszającą ogól
ną sumę wydatków, preliminowanych w

kwartale czwartym o 34 785 054 zł_, t. j,
do sumy 450 milj. zł. Dalej komisja
zmieniła art. 4 projektu, wprowadzając
osobistą odpowiedzialność ministrów za

ścisłe przestrzeganie wysokości kredy
tów, objętych budżetem

Po przemówieniu sprawozdawcy za
brał głos pos. Polakiewicz, który szcze
gółowo uzasadniał konieczność utrzy
mania kredytów w wysokości propono
wanej przez rząd.

Pierwszy w dyskusji zabrał glos pos.
Zdziechowski (ŹLN), który stwierdził,
że stronnictwo jego pozostaje w opozy
cji do rządu, bo nie wierzy, by rząd ten

mógł rozwiązać zagadnienia jakie w tej
chwili stoją przed państwem, chociaż

uzbrojony jest w największe pełnomoc
nictwa.

Przeciw prowizorjum wypowiedział
się następny mówca Piesek (zjecl. niem,)
uzasadniając to stanowisko brakiem
zaufania do rządu z powodu dotychcza
sowej jego działalności, a w szczególno
ści z powodu stosunku rządu do mniej
szości niemieckiej w Polsce.

Mimo szeregu zastrzeżeń za prowi
zorjum oświadczył się dalszy mówca
pos. ks. Czuj (kat, lud.), który zaznaczył
że aczkolwiek poczynania obecnego rzą
du w wielu punktach nie zadawalają go
to jednak nie chcąc utrudniać prac rzą
du, które wymagają odpowiedniego cza
su. Klub mówcy będzie glosować za

prowizorjum, budzętowem,
Pos, Poniatowski (Wyzw.) ocenLl

działalność i’ządu życzliwie jako rządu
dobrej chęci i dalekiego od atmosfery
afer, która otaczała rząd poprzedni i
która tak zaciążyła na życiu Polski, że
zmusiła do ostrej reakcji zbrojnej prze
ciwko takiemu sposobowi rządzenia.
Zdaniem mówcy między zamierzeniami
rządu a rzeczywistością jest jednak roz-

dźwięk.
Następny mówca, pos. Hartglas (kl,

żyd.) znaczną część swego przeinówienia
poświęcił stronie politycznej prowizor
ium budżetowego, ograniczając się o ile
chodzi o wysokość prowizorjum tylko
do stwierdzenia, że budżet nie powinien
przekraczać półtora miliarda zł. Rozpa
trując prowizor,ium z punktu widzenia
politycznego, pos. Hartglas oświadczył,
że dot,ychczas rząd nie uczynił nic, coby
mogło koło żydowskie skłonić do udzie
lenia. mu całkowitego zaufania. Mówca
ostro krytykuje ministra oświaty, zarzu
cając mu, że toleruje dotychczas stoso
wanie nunierus clausus przez różne
wyższe uczelnie. Kończąc, pos. Hart-

glao oświadczył, że klub ,jego powstrzy
ma się od głosowania. Ż kolei zabrał

głos pos. PIdeykiew-5ęs, zgłaszając wnio
sek o skreślenie pierwszego jcrtyfculu
prowizorjum na znak nieufności jaką
stronnictwo jego czuje do rządu.

Następny mówca pos, Sochacki (kom.)
krytykował działalność rządu, Ponad
to pos, Sochacki zarzucił Polsce, że jest
nastrojoną militarystycznie, co spotka
ło się z kategorycznym sprzeciwem ze

strony marszałka, który stwierdził-, że

przeciwnie polityka Polski jest na-,
wskroś pokojową.

Na tem zakończono dzisiejsza posie
dzenie, odraczając dyskusjo do jutra
godz. !Ó rano. Wśród wnioskó’w znaj
duje się m, in. wniosek posłów koła ży
dowskiego o wyrażenie nieufności p,
min. oświaty Sujkowskiemu. Na porząd
ku dziennym jutrzejszego posiedzenia
w pierwszym punkcie przewidziana jest
dalsza dyskusja nad prowizorjum bud-
źetowem na czwarty kwartał, w drugim
punkcie wniosek Chrz. Dem. i koła ży
dowskiego o wyrażenie nieufności mini
strom spraw wewn. i oświaty, w trzecim
punkcie ustawa o ratyfikacji traktatu
gwarancyjnego z Rumunją, a wreszcie
w czwart.ym punkcie, sprawozdanie ko
misji skarbowej o podatku wyrównaw
czym.

Ko§ciałkowski będzie nadal referował
budżet

Warszawa, 24. 9. (AW) Pogłoski, któ
re się rozeszły w związku z wynikami
głosow’ania komisji budżetowej, iż refe
rent prow’izorjum poseł Kościałkowski
ma się zrzec referatu, okazały się nie
prawdziwemu Poseł Kościałkow’ski o-

świadezył wobec przedstawicieli prasy,
iż w’yraziwszy osobiste zastrzeżenie, po
de,jmuje się zreferowania prowizorjum
budżetow’ego na IV kw’artał w formie

uchwalonej przez komisję skarbową.
Precedensy podobnych wypadków za
chodziły w Sejmie już niejednokrotnie.

Kronika telegraficzna.
Koledzy gabinetowi składają wizytę

generałowi Malczewskiemu,
Warszawa, 24. 9. (Tel. wh) Posłowie;

Witos, Kiernik i Osiecki odw’iedzili w’czo
raj ganerała Malczewskiego, kolegę sw’e
go w gabinecie z dni majowych.

Tajemnica wyjazdu Młynarskiego,

Warszawa, Wczoraj wieczorem pc-
wrócił z Londynu i Paryża wiceprezes
Banku Polskiego Młynarski. Zapytany
przez dziennikarzy odmów’ił bliższych
informacji, podkreślając tylko, że wy
jazd jego był na czasie.

Zaleski odpoczywa w Montreus,

Genewa, 23. 9. (PAT) We środę, dnia
22 b. m, w południe p, min. Zaleski w’y
jechał na parodniow’y odpoczynek do
Montreus. Tegoż dnia minister pełno
mocny p. l’atek odjechał do Warszaw’y.

Żydzi wracają z Palestyny.
Warszawa, 24. 9, (AW) W ostatnich

czasach rozpoczął się pow’rót żydów’ z

Palestyny do Polski. W lipcu przyje
chało z pow’rotem 632. a w sierpniu 700
żydów’. Wielu reemigrantów domaga

, się bezpłatnego powrotu.

W monopolu spirytusowym
nie było nadużyć.

Warszawa, 24. 9. (AW). Na posiedze
niu Rady Spirytusowej oświadczył wi
ceminister Czechowicz, iż żadnych nad
użyć w monopolu spirytusow’ym nie
stw’ierdzono, a pewne usterki w dziale
kredytowym i rachunkow’ości mają cha
rakter ,,formalny. Wiceminister Czecho
wicz zapowiedział dalej, że w’ sprawie
tej będzie w’ydany komunikat.

N-’e będz’e specjalnych datków
dla kresów wschodnich,

Warszawa, 2Ł 9. (Tel, wł.) Delegacjom u-

rzędników państwowych i kolejarz,om Ośw’iadczył
minister Mtod?’anowski i dyrektor departamen
tu budżetowego ministerstwa skarbu Duhiński,
że rząd nie zgodzi się na specjalne dodatki kre
sowe. Natomiast z końcem października, wszy
scy pracownicy państwowi, otrzymają zwiększo
ny dodatek mieszkaniowy.
Minister handlu suezaęjwtt się podwyżce

, cen węgla,
Warssawe, 24 9 (Tek wł,) Minister handlu

5 przemysłu sprzeciwił się stanowczo Zamierzo
nej podwyżce ceny wę,gla, o !O’% od dnia jutrzc-j-
szego, j zawiadomił teiegTaficznjc związki prze
mysłowców węgłowych, że w razie upierania się
przy postanowieniach, zastosuje represje podał-
łsowe i przewozowe,

Warszawa, 24. 0. (Teł. wł,) Delegacja w’aści-

eięlj kopalń doma,ga się od ministra Romockie-

go, podwyższenia cen W’ęgla, dostarczanego ko
lejom- Minister odrzucił bezwzględnie ż,ądanie
baronów węglowych, podkreślając, że i tak zmia
na taryfy eksportowej, naraża koleje aa straty.
W razie podwyżki cen w’ęgla, wysiałaby też

być podwyższona taryfa eksportow’a.,

Delegacja robotników u mńistra pracy,
Warszaw’a, 24. 9 . (Tel. wł) Przedstawiciele

łódzkich związków zawodowych udali się pod
przewodnictw’om posłów: fzczerkowsk iego. Wa.

szktewicza, } Harana (Ch. D) do ministra pracy
i opieki społecznej Jurkiew’icza, i przedstawili
postulaty w sprawie żądań 15% podwyżki plac
łamania 8-godzinnego dn,ia pracy ’j uruchomie
nia kakładów żyrardowsk’ch, Minister przyrzekł
zwołać konferencję porozumiewaw’czą na 27, hm,

Na posłuchaniu u premiera, wysunięto myśl,
aby premj.er sam podjął się rozjemstwa w wy-
padkacb rozchwiania się usiłowań ministra

Jurkiew’icza,

W oczekiwaniu przewrotu
w Hiszpanii.

San Sebastian, 23. 9 . (PAT) Prasa po
daje, iż położenie wewnętrzne Hiszpanji
zaostrza się coraz bardziej. Dzienniki

oczekują iuż w najbliższych dniach prze
wrotu w Ma,drycie. Wybitni politycy
hiszpańs,cy, którzy w czasie dyktatury
wycofali się z życia politycznego, przy
gotowują odezwę da narodu, Będzie o-

na ogłoszona z chwilą zwołania zgroma
dzenia narodowego przez Primo de Ri-
vora. Autorzy odezwy mają oświadczyć,
iż wszelkimi siłami będą dążyć do oba
lenia dyktatury.

Paryż, 23. 9. (PAT) Prasa donosi z

Madrytu, że król podpisał dekret, mocą
którego dziewięciu generałów artylerii
przeniesionych zostało do rezerwy.

Hollywood w gruzach.
Londyn, 22. 9. Wedle doniesień z N.

Jorku, ofiarą huraganu miało paść zna
ne miasto wytwórni filmów, Hollywood.
Podobno miasto to znajduje się w gru
zach,

Cyklon w Pgragweju.
Paragwaj, 23. 9. PAT. Olbrzymi

cyklon przeszedł przez dolną część mia-
ida, wyrzą,dzając straszne spustoszenia,
150 osób zostało zabitych, a 500 odniosło

rany. Kilka statków na rzece Parana
zostało wywróconych i zatopionych.
Straty wyrządzone przez orkap wyno
szą miljon dolarów.

Miasto Ęncarnacion prawie doszczę
tnie zniszczone. Dwa hotele, budynki
celne, dwa banki leżą w gruzach. Wsku
tek zniszczenia elektrowni całe miasto
było pogrążone w ciemnościach. Na
znak żałoby zawieszono przedstawienia
w teatrach i kinach. W celu przyjścia
z pomocą ludności dotkniętej klę,ską,
wysłano do Ęncarnacion dwa specjalne
pociągi, z żywnością i personelem me-

dyczno -sani tamym.

SieC szpiegowska ogarnęła cale

kresy wschoc!me.
Warszawa, 24. 9. (Tel. wł.) Okazuje się obec

nie, że z powodu aresztowania urzędnika kole
jowego Syczew’skiego w Wilnie, władze wykryły
więlkę organizację szpiegowską, obejmującą
cale Erosy Wschodnie. Działała ona w policji,
administracji politycznej i we wszystkich pra
wie urzędach państwowych. Centrala tej orga
nizacji była w Wilnie, a ekspozytury w Wilejce
i Głębokiem. Podekspozytury zaś rozsiane były
po wszystkich miasteczkach na Kresach Wscho
dnich.

Udział w akcji szpiegowskiej brały także ko
biety, Zawierały one znajomości z wojskowymi
i otrzymywały od nich informacje. Właściciela

piwiarni na Antokolu w Wilnie, Aleksandro
wicza i kilku jego wspólników aresztowano.

Na czele ekspozy,tury w Głębokiem stał nie
jaki Ginko. którego brat jest dygnita,rzem w

Sou,’depji. W Wilejce zarządzał czynnościami
szpiegowskiemi miejaki Baus. W czasie tran
sportowania go do Wilna uciekł i zaszył się w

pobliskich lasach, Dwa szwadrony kawalerii

puściło się za nim w pogoń i ujęły go, Powtór
nie próbował on ucieczki, lecz jeden z żołnierzy
ugodził go ciężko kuła. Rannego sprowadzono
do szpitala w Wilnie. Dotychczas aresztowano

30 osób,

Wysoka łapbwka za wyrobienie
pożyczki amerykańskie;.

Na -wtorkowem posiedzeniu komisji
budżetowej, poseł dr. Rosmaryn za,pyty
wał m, Ui., czy jest prawdą, że część ob-
łigacyj pożyczki dillonowskiej została
na żądanie jednego z ohywateii amery
kańskich zatrzymana, gdyż wykazał się
on listem prowizorycznym, którym
jeden z dyrektorów departamentu mini
sterst’wa skarbu, obecnie już nie żyjąsy
przyrzekał znaczną prowizję za przepro
wadzenie do skutku pożyczki.

Min. Klamer w odpowiedzi zaznaczył
przedewszystkiem, że transakcje, doty
czące pożyczki dillonowskiej są już w

zupełności zakończone i przyznał, że

kwestja poruszona przez posła Rosma-

ryna, jest mu znana. Wynikła ona na tle

wspomnianego listu. Chodzi tu o sumę
720 000 dolarów, dotąd niewypłaconych.
Sprawa ta jest zresztą przedmiotem u-

kładów.

Przypomnieć należy, że b, premjer p,
Grabski w swoim czasie zaprzeczy!, ja
koby za przeprowadzenie pożyczki, rząd
przyznaw’ał komu prowizję. Zachodzi
tu więc albo obietnica, uczyniona poza
plecyma rządu, albo nieporozumienie z

samym sobą po stronie b. premjera
Grabskiego.

Zwycięski lot Polaka,
Por, Orliński jetizie do Moskwy,

Kazań, 23. 9. (PAT) Porucznik Orliń
ski wylądow’ał w Kazaniu o godz. 12,10.
Przylot do Moskwy nastąpi jut,ro.

Moskwa, 23. 9, (PAT) Prasa moskiew
ska komunikuje o przebiegu lotu Czyta-
Omsk następujące szczegóły: Dnia 21
b. m, pomimo wyjątkow’ej niepogody
por. Orliński w’ylądował pomyślnie w

Krasnojarsku. Zmuszony przez burzę
do lądowania pod Irkuckiem znacznie

uszkodził dolne prawe skrzydło samo
lotu i mimo to następnego dnia por. Or
liński odleciał w dalszą drogę. Prze
strzeń Krasnojarsk-Omsk przebył w 8
godz. 30 min. walcząc z niepomyślnym
wiatrem.

Moskwa, 23. 9 . (PAT) Por. Orliński

oczekiw’any jest jutro w MÓskwje, gdzie
zamierza przenocow’ać,.
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Potem kobieta rozplotła ręce i zaczęła
. uważnie oglądać w lustrze swe ramiona.
Senator ujrzał na nich jakieś czerwone

odciski, jakieś plamy. W tej chwili za-

chrobotało coś dziwnie w słuchawkach...
Usłyszał głos... To nie był słodki głos
Maud, lecz głęboki, melodyjny baryton
mężczyzny:

— Podejdź tu, Maud!.., Mario bardzo
prosi... Mario każę!...

Co to znaczy?!... O’Comtor nic rozu
miał nic, Jaki Mario?... Zaraz, zaraz,
komu to było na imię Mario?... Ach,
prawda!... Markiz Mario de Garroni,
właściciel yaehtu ,,Aurora", który mię
dzy innymi gośćmi zaprosił także żonę
senatora O’Connor. Zaprosił na wycie
czkę do Japonji... Jakiś lęk okropny ści
snął kleszczami serce patrzącego męża.
Znowu zachrobotało w słuchawkach. To
był jej głosik najsłodszy w świecie:

— Wstydź się, Mario!... Narobiłeś mi
takich sińców, że nie będę mogła jutro
wziąść sukni wieczorowej...

— Czy źle całuję?..,
, Kobieta przegięła się rozkosz-nie jak

by na wspomnienie słodkiej, niedawnej
pieszczoty. Odpowiedziała:

— Nió, Mario... Ty świetnie całujesz,
ale za mocno... Za mocno... Są ślady...

— Pokaz!...
Ogłuszony senator dojrzał znowu ni

skie. szerokie łoże w rogu pokoju. Tam

leżał w jedwabnej pyjamie mł,ody nięż
czyzna, rozw,alony wygodn;ie na stosie
poduszek. Z wyciągniętemi ramionami
szła w" jego stronę... Maud... Szła lekkim,
tanecznym krokie,m, bezwstydna j cu
downie piękna. Usiadła na łóżku tuż
obok leżącego. Pokazywała mu znaki
zbyt mocnych pocałunków, Mężczyzna
muskał je ustami i gładził dłonią pie
szczotliwie,

Senator uczuł straszny skurcz serca.

Chciał zerwać przeklętą maskę’, chciał
podnieść dłoń i dać sygnał umówiony,
że ma dosyć tych tort:ur wyrafinowa
nych... Chciał... a nie mógł... Nic miał
na to siły. Nagły atak serca osłabił go
tak silnie, że nie mógł nawet zawrzeć
swych powiek zbolałych i musiał pa
trzeć.,. Na wszystko patrzeć musiał...

Nagle znów" coś zastukało w słuchaw
kach. Nie był to żaden głos,, lecz huk

jakiś miarowy, co pewien czas się pow ta

rzający. Znękane, biedne oczy senatora,
spostrzegły, źc markiz de Garroni uniósł
głowę, żc przerwał namiętne pieszczoty...
Zawołał głośno i gniewnie:

— Co tam u cłjabła po nocy?!... Kto
śmie pukać do mej sypialni?...

Jakiś przytłumiony głos doszedł jak-
hy z poza drzw,i kabiny:

— Panie markizie!! Panie markizie!...
Zatrzymano nas. Jesteśmy otoczeni., . To

Japończycy... Zaraz tu będą...
Senator Patrick O’Connor runął jak

kłoda na ziemię, tuż u stóp wielkiego
globusu...

III.
Ciężkie nad Stanami zawisły chmury.
Pubłiezną było już tajemnicą, że dzię’

ki nieznanemu W"ynalazkowi samoloty

japońskie przelatywały swobodnie i bez
karnie ponad twierdzami amerykańskie -

mi. Źe drwiły sobie z fal Wooda, które

dotychczas uchodziły za śmiercionośne
dla każdego motoru. I były rzeczyw"iście
nadał zabójcze, lecz tylko dla latawców
,amerykańskich.

Ile razy eskadra aeroplanów",, powie
wających gw"iażdzistemi flagami, chciała
zaatakować którąś z powietrznych flo
tyli Japonji, tyle razy skończyło się smu
tną katastrofą. Nie przyszedłszy nawet
do strzału, samoloty Stanów" musiały lą
dować ćzemprędzej, gdyż motory odma
W"iały posłuszeństwa i milczały uparcie
jak zaklęte... Gdyż Japończycy mieli na

po’kładach sw-ych latających krążowni
ków,", aparaty Wooda...

I jak na kpin"y, urządzali żółci popi
sowe loty ponad bezsilnemi zupełnie po
zycjami nieprzyjacielskiemi. Wtedy do
piero przypomniano sobie stare i dawne
wyszłe z użycia ,,anti-aireraftguns". Wy
ciągano nagwałt z arsenałów" zapomnia
ne daw"no działa szybkostrzelne, które
niegdyś stanowiły jedyną obronę przed
atakami z góry. Wielkie fabryki broni
otrzymały ód wojskowości zl,ecenia na

ogromne ilości tych armat i fabrykow"ały
z szybkością iście amerykańską.

Tymczasem na. froncie wojennym nie
wielkie stosunkowo zaszły zmiany. Po
bita niegdyś flota Pacifiku, wciąż jesz
cze stała u brzegów’ w-’yspy Sandwich i
dzielnie stawiała opór atakującym Ja
pończykom. Wojska lądowe Zjednoczo
nych Stanów’, wyparte gwałtownem na
tarciem Japończyków" z nad rzeki Sacra

mente, zajęły obronne pozycj.e w prze
smykach potężnych Sierra Neyada i Sier
ra Bernardino... Zagrodziły w tym górzy
stym terenie drogę dalszym postępom
najeźdźcy, Zagrodziły skutecznie, gdyż
mimo wściekłych szturmów nie zdołali
żółci posunąć się nigdzie na tym froncie.
Z całych ,Stanów nadpływały nieustan
nie posiłki i zbierały się do, kontrataku,
który miał wyprzeć żółtych aż w morze...

Tak więc Japończycy mieli w s-wych rę
kach cały pas wybrzeża Kalifornji. W po-
szczerbionem dobrze San Eraneisko,
znajdowała się ich główna komenda. Na
równinie koło Holywood i w pobliżu Los

Angelos czekały na dalsze rozkazy potęż
ne floty powietrzne Japonji..

Ale: najwięcej niepokoiły opinję. puhli
czną losy flot,y antłantyekiej.. Wiedzia
no, że Kanał Panamski minęła już daw-
no, wiedziano, że wpłynęła na wody Oce
anu Spokojnego... Ale dalszy słuch o nie j
zaginął zupełnie. Przepad!a gdzieś Wśród
bezmiaru Pacifiku...

A główna komenda milczała...

Napad!a prasa na dowództwo woj’sko
we, żądając wiadomości. Przecież cho
dziło tu o uspokojenie tyłu tysięcy ro
dzin, których synowie służyli na tych
okrętach. Przecież chodziło tu o chlubę
Stanów, gdyż flota Atlantyku, choć li
czebnie nie przewyższała swej zachodu
niej siostrzycy z Pacifiku, ale zato była
ostatnim krzykiem w dziedzinie techni
ki, uzbrojenia czy chyżości...

A główna komenda milczała...

(Ciąg dalszy nastąpi)

Listy lwowskie.
(VI, Targi Wscbodue. - Dwie orjaa-
tacje handlowe. — Zawcześnie bolsze
wicki kwiatka, zawcześnfe! - Widmo

p. Grabskiego raiószy zagranicznych wy-
siawców. - Znikomość tranzakcji ku-

pieck ch. - Tłumy n’e uratują targów.
Gospodarcze poznanie i zbliżenie.)

I.

Nie poraź pierwszy rozdwaja ,,or.ien
tacja rosyjska" społeczeństwo polskie.
Konfederaci Barscy ostrzyli karabele

przeciw Moskwie, o której protekcję i
pomoc zabiegała Targowica. Twórca
legjonów Dąbrowski, bohater Lipska
ks. Józef, idą za krwawą zorzą Napole
ona, gdy patrjota równie płomienny
Czarto)ryski pozostaje wierny gwiaź
dzie cara Aleksandra. Z orjentacji z

czasów Wielkiej Wojny otrząśliśmy sie
zaledwie - wczoraj. Rosyjska domino
wała nad austrjacką i pruską już choć
by ze względu na braterstwo broni Pio-
trogrodu z Paryżem, Londynem i Rzy
mem.

Dziś rozdwaja nas znowu, szczę
ściem mniej szkodliwa, orjentacja ro
syjska, Nie bojowa już; lecz handlo
wa. Jesteśmy w’szyscy entuzjastami ha
sła; ,,przez handel ze Wschodem do bo
gactwa i potęgi Polski", jednak bolsze
wickie mgły i zapory, które legły na

wielkich, handlow"ych drogach Wscho
du, trwożą niejednego i doradzają zwło
kę w wyborze godziny i sposobu zreali
zowania ponętnej, gospodarczej myśli.
Wahań tych nie znają inicjatorzy Tar
gów Wschodnich, których prezes Ma
rian. Turski w przededniu otwarcia we

Lwowie targów tegorocznych pow’ie
dział wręcz: ,,że myli się, ktokolwiekhy
chciał twierdzić, że jeszcze nie czas na

podejmow"anie haseł, które ekspanzję
naszą skierować mają w"yraźnie ku
Wschodowi i że jeszcze nie nadszedł
dzień, kiedy Polska w spokoju rozpocząć
będzie mogła swą kulturalną i gospo
darczą ku Wschodowi ofenzywę; błądzi
więc każdy, kto nakazuje rezerw ę w

przedsiębiorczości w tym kierunku i o-

czekiwanie na lepsze, dogodniejsze kon

junktury, Bo naokół nas życie nie śpi
i inne narody, szukające upustu dla
nadmiaru swej gospodarczej potencji,
bardzo troskliwie i pracow"icie szukają
dróg z Zachodu na Wschód prowadzą
cych i idą po nich równo pracowicie
i celowo."

Jak ze słów tyeh widzimy, twórcy
Targów Wschodnich patrzą z wiarą Ko
lumbów w" rosyjski odmęt i wierzą, że

odnajdą w nim już dziś polski ląd han
dlowy. Uderzają przytem w najczulsze
gospodarczą strunę. W strunę konku
rencji. Straszą polskiego kupca i prźe-

Ministrowie osobiście będą odpowiadali
za przebroezenia budżetowe.

Przebieg ostatniego posiedzenia Komisji budżetowej.
Warszawa, 22. 9. (PAT). Sejmowa komisja

budżetowa przystąpiła dzisiaj do dyskusji szcze
gółowej nad ustawą o uzupełnieniu prowizor
ium budżetowego na kwartał czwarty. Po krót
kiej dyskusji nad art. 1 . komisja przyjęła zna
czną większością głosów wniosek posła Zdzie-

chowskiego (ZLN) o skreślenie kwoty 1.265.280 zł.

uzupełniającej fundusz dyspozycyjny M, S, Z,,
natomiast odrzuciła wniosek Zdziechowskiego
o skreślenie dodatkowych kred-ytów na kwartał
trzeci w dziale Prezydjum Rzplitej i M. S . Woj
skowych. Nad art. 2, zawierającym preliminarz
wydatków na kwartał czwarty rozwinęła się o-

żywiona dyskusja, w której zabierał głos szereg
mówców, a także i p. minister skarbu Klarner.

Wniosek pos. Moraczewskiego (PPS) o wstawie
nie dodatkow"ych kredytów" w sumie 27 miljo

nów na 10 proc, podwyżkę płac urzędniczych
nie uzyskał większości. Przy omawianiu upraw
nień d!a min. skarbu do miesięcznego ustalania

wysokości kredytów przyjęto wniosek pos,

Zdziechowskiego, który głosi, że wydatki na

kwartał czwarty mają się ograniczyć do sumy
430 milj. zł. -Oznacza to zmniejszenie wydat
ków w stosunku do przedłożenia rządowego o

sumę 37 milj. zł. Wreszcie przyjęto wniosek

pos, Micha.lskiego (Chrz. Nar,), by za przekrocze
nie budżetowe ministrow"ie byli osobiście odpo
wiedzialni, P. min. Klarner w"yraził swą zgodę
na treść ,ostatniego wniosku, ale pod waru,n
kiem, że Uchwalony zosta-nie budżet na czwarty
kwartał w granicach złożonego przez niego pre
liminarza. Trzecie czytanie- odłożono do następ
nego posiedzenia, które się odbędzie o godz. 5-ej;

General Malczewski w Warszawie.
Policja śledcza z rewolwerami w ręku zrzuca demonstrantów

z samochodu.

Warszawa, 23. (Teł. wł.)
Do Warszawy przyjechał generał

Malczewski. Oczekiwał go na dworcu
kilkutysięczny tłum, w tem znaczna li
czba akademików. Gdy pociąg stanął
na peronie, rozległy się gromkie okrzy
ki. Generała powitali posłowie endeccy
Kawecki, Marweg i Staniszkis. Z pole
cenia policji wsiadł generał do policyj
nego auta prow"adzonego przez dwóch

;w"ywiadowców. Ci grożąc rew’olw"erami

zepchnęli ze stopni samochodu kilku
demonstrantów. Wóz skierowań,o na

most Poniatowskiego nie zaś Kierbedzia,
aby uniknąć manifestacji publiczności,,
zgromadzonej na Krakowskiem Przed
mieściu. Przed hotelem Bristol zgroma
dziły się również grupki ludzi. W apar
tamentach swoich przyją,ł generał
przedstawicieli młodzieży wszechpol
skiej. Hotel Bristol obstawiony jest
policją uzbrojoną w karabiny.

Pomni!e Chrobrego stanie nad Odrą,
Katowice, 23. 9 . (Tel. w!.)

W dniu 3 października odbędzie się w

Brzezin nad Odrą odsłonięcie pomni
ka Bolesława Chrobrego i poświęcenie
sztandaru Związku Powstańców. Na

uroczystości przybędą: ks. Prymas
Hlond, Prezydent Mościcki, preińjer
Bartę! i min,istrowie: Kwiatkowski,

Młodzianowski i Piłsudski. Przed po
mnikiem przemówi p. Prezydent Mości
cki, a. przy odsłonięciu sztandaru p, Pił
sudski. Po defiladzie i śniadaniu od-

jadą dostojnicy do Katowic na przed
stawienie ,,Halki:1 w Teatrze Moniuszki.
Wieczorem odbędzie się raut w salach
sejmu śląskiego,

mysłowca, że może ich W"yprzedzić za
graniczny rywal. Nie wiadomo t,ylko,
czy w zysku, czy w stracie? Bo handel
z przeniewierczęm państwem sowietów",
naw"et przy najlepszej woli i solidności

rosyjskich kół handlowych, przedstawia
zawsze jeszcze śliskie ryzyko. Wtajem
niczeni opowiadają o kolosalnych stra
tach przemysłow’ców niemieckich w

Rosji. Tuszował je rząd sowiecki, by
nie tracić kredytu i czerwonej swojej
mark,i zagrani.cą, Nie mieli czem chwa
lić się sami Niemcy, radzi, by przynaj-

mniej inni, -- ttieosfrzeżeni — za .płacili
także frycowe za nieopatrzne stosunki
handlowe z dzisiejszą Rosją.

Cechą tegorocznych Targów Wschod
nich (VI,) był nader blady udział wy
stawców zagranicznych. Wielu wypę
dziła z Polski fiskalna rózga p. Grab
skiego, której zakosztowali na targach
lwowskich w roku 1925. Źe nie chciełi
na,stawiać pleców" po raz wtóry - dzi-,
wić sic nie m,ożnam Niewątpliwie jed
nak odegrała swoją i to wybitną rolę
niewiara zagranicy w natychmiastow"ą

możność normalnego handlu z, Rosją,
R,ezerwa doświadczonej zagranicy zdaje
się wymownie popierać antyrosyjski o-,
bóz handlowy w Polsce, który radby na

równi z obozem filorosyjskim, z dyrek
cją Targów Wscho’dnich, na czele, na
wiązać corychlej z Rosją, a przez nią i
z najdalszym Wschodem, kórdjałne i
intratne sto’sunki h’andlowe, nie widzi
jednak na dzisiaj bezpiecznej możności
urzeczywistnienia wielkiego’ gospodar
czego dzieła, dla rozkwitu Polski wprost
podstawowej doniosłośei.

Dalszą cechą tegorocznych T. W. to
znikoma ilość tra,nza-kcji kupieckich.

Koidg
może sie

wzbogacić
kupując

to l-ij ffisj Państw. Uji Ktoewsi
wr największej i najszczęś
liwszej kolekturze w kra,ju

n
H" MW.

Na 80.005 losów przypada
40.000 wygranych, przeto

musi eo dragi los wygrać.
Główna waoa W miliona ztotyth.

Ponadto wygrane po: 300.000, 200.000,
100.000, 50.000, 40.000, 25.000, 20.000,

15.000, 10.000, 5.000, 3.000 i t, d.

Ogólna suma W"ygranych
12 milionów 160 lys. złotych
Setkom ludziom przynosi Lóterja Państ
w"owa rok rocznie bogactwo i dobrobyt.

Naszej kolekturze sprzyja
stale nadzwyczajne szczęście.

Ciągnfenie HI Wąsy już 14-sfl i 15-go oaźflzierniKa i), r.

Ceny losów: Ćwiartka zł. 10.-,
połówka zł. 20.—, cały zł. 40. -

Polecamy zamówić natychmiast. - Na zamó
wienia wysyłamy losy oryginalne odwrotną
pocztą, załą.czając darmo plan gry i nasz blankiet

P. K . O . na bezpłatną przesyłkę należytości.

V/ fem wifjJtD wyciąć i przesłać nam wypełnione w liście.

BCASStfA. ZA?WWIO.

Do ,,Nadzieji1, Lwdw, ul. Sykstuska 6. (D. B.

Niniejszem zamawiam do I. klasy Państwowej
Loterji Klasowej: ............losów całych po 40 zł,,
.......... połówek po 20 zł,,.............ćwiartek po 10 zł.

Należytość złotych ........... uiszczę po otrzyma
niu losów blankietem P. K . O. przez firmę razem

z losami przesłanym.
Imię i nazwisko: .............. ............................ ..............

Bliższy adres:....................................... .......................

’i:ttiO) ......... . / ................... .



DŻIENNIK BYDGOSKI, sobota, dnia 25 Września 1926 roku?

Dokonane tranzakcje dotyczyły w do
datku przeważnie rzeczy drobniejszych,.
Mały udział kupców, poszukujących na

targach źródeł zakupów, natomiast tłok

publiczności, która szła na targi zaspo
koić ciekawość łub zabić nudę — to te
goroczny rys- targów. Niepożądany,
dla przyszłości źle wróżący. Masowo
kupowane bilety pokryją wydatki dy
rekcji, odrzuc.ą może nawet w . przeci
wieństwie do zeszłego roku znaczniejszy
dochód, handel jednak jako taki nie
wiele na tem zarobi.

Jedną z przyczyn słabszego tętna o-

peracji handlowych na targach — to

tegoroczne zbiory. Nie odpowiedziały
one widokom i nadziejom. Stan zasie
wów ,uprawniał do lepszych horosko
pów. Licząc się z wzmożoną siłą kon
sumpcyjną i płatńiężą wsi, gotował się
świat przemysłowy i kupiecki do zna
czniejszych obrotów. Tymczasem pierw
sze omłoty wykazały na wielu obsza
rach Polski rezultaty gorsze od spodzie
wanych. Zmalały tem samem, chwilo
wo rachuby przemysłu i handlu, stwier
dzając raz jeszcze, jak donios!ą role
odgrywa stan rolniczy i jego pomy’ślność
w naszym kraju. . .

Nie brak jednak świateł wśród tar
gowych cieni. Oglądaliśmy znowu na,sz

gospodarczy dorobek, ,rodzima: wytwór
czość,, ulepszoną, ł powiększoną w wa
runkach twardych, dla niektórych ga
łęzi katastr!ofalnych., p!rzezwyciężonych
specjalnie polskim hartem, rosnąevm w

miarę spiętrzonych trudności. Zrobili
śmy dalszy, potężny krok na drodze e-

konomicznego poznania i zbliżenia daw
nych trzech dzielnic, zespolonych znowu

politycznie ii zras!tających się dzięki
Targom Wschodnim w jedno -go
spodarcze drzewo. To też wszyscy wy.
stawcy, bez względu na własne straty
czy korzyści, zasłużyli się dobrze Oj

czyźnie.
Dr. A. B.

Z KRAJU.
P. Oraczewski już się znudził. Osła

wiony p. Oraczewski, który po majo
wym rozkoszu poczuł serce po lewej
stronie i stał się socjalistą, nie zdołał
mimo jarmarcznej reklamy zaintereso
wać mieszkańców Sosnowca swą osobą
Zapowiedziany na niedzielę odczyt, w

którym p. Oraczewski chciał przedsta
wić swe plany ratowania Polski, nie
odbył się z powodu braku słuchaczy.

P. premjer w Grodnie,

Grodno, 22. 9 . (PAT) Dziś o godz. 11
rano p. premjer Bartel konferował w

Druskienikach z p. marszałkiem Piłsud
skim, a następnie przybył do Grodna,
gdzie odbył konferencję ze starostą miej
scowym p, Rogalewiczem, prezydentem
m. Grodna p. Sępniewskim, dowódcą O.
K. gen. Dzierżanowskim i komendantem

policji okręgu grodzieńskiego nadkom.
Dąbrowskim. Wieczorem p. premjer o-

hecny był na przedstawieniu w teatrze

Reduty. Jutro p, premjer powraca do
Warszawy.

Rada Prawnicza.

Warszawa, 22. 9. (PAT) Porządek
dzienny pierwszego posiedzenia rady
prawniczej, które odbędzie się w dniu 30
września r. b. jest następujący: l) o-

twarcie posiedzenia przez prezesa rady
prawniczej ministra sprawiedlwości, 2)
ukonstytuowanie się rady prawniczej
(podział na komisje), 3) rozdział projek
tów ustawy i rozporządzeń pomiędzy
poszczególne komisje.

Skasowanie urzędów śledczych.
Min. Spraw Wewn. poleciło skaso

wać dotychczasowe okręgowe urzędy
śledcze i utworzenie takich, które będą
podlegać miejscowym jednostkom po
licji. Wobec tego kom. gł . poi. państw,
polecił skasować ekspozytury śledcze
fam, gdzi’e nie przewidziano utworzenia
urzędów śledczych.

?O 000 zł kary za zanieczyszczenie ulic.
W ciągu 2 pierwszych tygodni od

czasu wydania przez komisarjat rządu
rozporządzeń przeciw zanieczyszczaniu
i lekceważeniu przepisów o ruchu uli
cznym, policja ściągnęła zgórą 20 000 zł.

kar, ’_i_

Ch, D. domaga się podwyżki płac
urzędniczych.

W dyskusji ogólnej nad prowizorjum
budżetowem na trzeci kwartał roku bie
żącego przemawiał poseł Kwiatkowski
(Ch. D,) oświadczając (w streszczeniu),
co następuję: Klub nasz jest wysoce za
niepokojony przedłożeniem budżetowem
dlatego, .że n,ie znajdujemy w niem tak

potrzebnej oszczędności. Zamiast ogra
niczeń mamy poważne pódwyżśzeńie
wydatków w różnych dziedzinach. Jest
rzeczą wprost tragiczną, że społeczeńst
wo nasze ani Rząd nie czerpią nauki z

doświadczeń ciężkich, jak ich społeczeń
stwo w ostatnich łatach doznało. Rezul
tatem tego jest wzrost drożyzny w kraju
w chwili, gdy złoty poszedł poważnie w

górę ima tendencję zwyżkową. Gorzej,
że przewiduje w tym względzie pewna

-czę’ść, t. zw. sfer gospodarczych, domaga
jących się ustawicznie waloryzacji ceł,
czyli podwyżki tychże o przeszło ?O%,
Mimo, że Sejm przyjął moją rezolucję
wzywającą rząd, by w żadnej formie ceł
nie_podwyższano, sprawa ta- nie schodzi
z porządku dziennego dyskusji publicz
nej i stwarza atmosferę drożyźnianą...
Stara się wyciągnąć z sytuacji korzyści
przemysł wojenny, który wymaga gwał
townie reorganizacji w tym kierunku, a-

by za pieniądze weń włożone uzyskać
efekt dwukrotnie większy od dotychcza
sowego. Anormalne są olbrzymie pobo
ry i dochody kierowników t. zw. prze
mysłu wojennego w ubokiem społeczeń
stwie naszem. Polskę stać tylko na pe
wną sumę dochodu społecznego, jeżeli

ci, którzy mają wpływy z te’go dochodu

umieją pobrać zbyt wielką część to

dla reszty pozostaje tem mniej.
Nie można się dziwić, że w kołach u-

rzędników panuje duże niezadowolenie,
jeżeli Rząd dla pewnej części pracowni
ków państwowych znalazł w oszczędno
ściach jak twierdzi, środki do podwyż
szenia poborów, a dla reszty znaleść ich
nie może, Rząd musi się liczyć z tem, że
ra.z poruszona sprawa musi być załat
wiona sprawiedliwie dla wszystkich u-

rzędników. Stwarzanie wśród urzędni
ków warstw uprzywilejow:anych mogło
by się na Państwie samem najszkodli-
wiej odbić.

Jeżeli w wojsku były możliwe tak

poważne oszczędności, które rząd użył
na podwyższenie pensji w wojsku, to

powinny być oszczędności możliwe tak
że w innych działach. Korzystna chwi
lowo w-skutek strajku angielskiego kon-
junktura dała krajowi przeszło 100 mil
ionów złotych nowych środków i-stw’o
rzyła ulgę, jak swego czasu pożyczka
Dillonowska. Pozatem jednakże podsta
wa gospodarcza dla rozwoju gospodar
stwa narodowego w niczem się niestety
nie zmieniła i sytuacja na wiosnę przy
szłego roku będzie znów trudna, zwła
szcza, że urodzaj nie jest taki, jak w ro
ku ubiegłym. Rząd przeto winien nie
tylko zawczasu głosić hasła oszczędno
ści, ale także gromadzić rezerwy, które
właśnie w Polsce są bezprzykładnie ni
skie.

Przywrócenie awansów

na kolei.

Powzięta przez Radę Ministrów zna
na uchwała o uchyleniu zakazu aw’an
sowania, zarządzeniem Min. Kolei zo
stała rozszerzona-i na koleje.

W sprawie tej były pewne wahania.
Lecz zdrowa logika zwyciężyła zakaz,
który posiadał wszelkie cechy szkodli
wości.

Bo czy można sobie wyobrazić insty
tucję, czy przedsiębiorstwo, gdzie pra
cownicy są pozbawieni naturalneg!o
bodźca, którym jest ewentualność aw-an
sowania? Mało tego. Wobec zakazu
awansowania wytwor;zyły się najroz
maitsze niedorzeczności. Urzędnicy,

wykÓnywująey te same czynności w

tem samem miejscu służbówem są o-

płacani różnie, i różnica ta stanowi cza
sami 2 grupy uposażeniowe; przełożony
okazuje się w grupie niższej od pod
władnego, nonsens pociągał za sobą
nonsens, co nie mogło nie wpływ’ać fa
talnie na psychikę personelu, z którą
przecież należy się ,poważnie liczyć.

A o cóż ost,atecznie chodziło? Jak
wykazała prasa zawodowa, w’ydatek
spowodow-any aw’ansami na kolejach
państw’ow’ych w’ynosiłby około 140 000
złotych rocznie.

Rząd zdobył się na ten w’ydatek i
można zgóry powiedzieć, że w’ydatek
ten bezwzględnie się opłaci. Przywróce
nie awansów da bodźca do wytrwania w

ciężkich warunkach i jednocześnie jest
zapowiedzią dalszego zajęcia się spra
wą polepszenia bytu pracowników ko
lejowych.

Najbliższym etapem w tym kierunku

pozostaje spraw’iedliwe z"aszeregow’anie
stanow’isk i racjonalne unormowanie
stosunku służbow’ego pracowników, w

myśl ustalonego już charakteru pol
skich kolei, jako samow’ystarczalnego
przedsiębiorstw’a państwow’ego.

Nie zwlekafele
z odnowieniem przedpłaty!

Wszystkich naszych Szanownych Czy
telników uprzejmie prosimy, ażeby jak
najprędzej odnowili przedpłatę na mie
siąc październik. Przez wczesne zapisanie
dostawa jest punktualniejsza. Wszyscy
listonosze i wszystkie poczty muszą przyj,
mować zamówienia na nasz ,,Dziennik"!

Skutki odmowy uczonego polskiego.
Jedno z pism warszawskich podaje,

że prof. Ro,stafiński, zaproszony ostat
niej w’iosny przez rząd angorski dla zba
dania kultury rolnej, otrzymał propo
zycję objęcia stanow’iska wiceministra
w tureckiem ministerstwie rolnictwa.
Profesor odrzucił stanowisko podobno
z powodu zaofiarowania mu zbyt nis
kiego wynagr’odzenia. Niemcy korzy
stając z odmowy ulokowali na tym waż
nym posterunku swego męża zaufania,
prof. Schmidta.

Echa sezonowe

z Ciechocinka.
Ciechocinek, to kąpielisko, które w długim sze

regu polskich kąpielisk obok Krynicy, Truskawca,
Szczawnicy i Iwonicza zajmuje najbardziej czołowe
i naczelne miejsce. Po blisko stu latach istnienia
tu zakładu kąpielowego, kąpielisko to rozwinęło się
tak, że doborem urządzeń kąpielowych, komfortem
i elegancją nie ustępuje w niczem pierwszorzędnym
zagranicznym badom.

O ile sam Ciechocinek jako miejscowość, gdy
się nań spojrzy od strony dworca kolejowego na

prawo, robi okropne, wprost wstrętne wrażenie,
przedstawiając się jako marna mieścina zabudowa
na nędznemi chałupami, pe!na żydów a w ślad za

nimi pełna brudu i niechlujstwa, o tyle z drugiej
strony, gdy się spojrzy na Ciechocinek od strony
kościoła, poza głównym parkiem, robi ta miejsco
wość wrażenie wprost imponujące, Wspaniałe gma
chy łazienek, domu zdrojo,wego, gmach zarządu,
prywatne dworki i wille, przepiękna kryta promena
da przy źródle w parku, a nadewszystko sam prze
śliczny. cudnie utrzymany park, wszystko to na-

daje Ciechocinkowi wygląd dystyngowany i ze

wszechmiar europejski. Smutną atoli jest rzeczą, że

zawistny lot tak dotkliwie zaciężył nad Ciechocin
kiem oddając dolę jego na długie lata w ręce czy-
nownictwa rządu rosyjskiego. Każdy inny rząd ma
jąc w rękach taką perłę jak ciechocinkowskie zdroje,
byłby przy stosownych inwestycjach i należytej a

przedewszystkiem uczciwej gospodarce, zrobił z Cie
chocinka miejscowość o światowym rozgłosie a

tymczasem kochany ten Ciechocinek po dziś dzień
nawet kanalizacji jeszcze nie ma i jeżeli, dziś wobec

konkurencji innych świetnie rozwiniętych kąpielisk
naszych i zagraniczych. Ciechocinek potrafi jeszcze
istnieć i rozwijać się tak, że liczba kuracjuszy z re
ku na rok stale wzrasta a w bieżącym sezonie do
sięgła pokaźnej liczby 16 tysięcy osób, zasługa to

długoletniej, wytrwałej i zapobiegliwej gospodarki
p, Raczyńskiego, który jako dyrektor tutejszego za
kładu kąpielowego od 37 lat na pożytek państwa
i licznych rzesz kuracjuszy intensywnie i umiejętnie
tli gospodarzy.

Charakterystyka rządów p. Raczyńskiego jako
długoletniego rządcy tutejszego da się sprecyzow’ać
krótko a dosadnie w kilku słow’ach t. j. wzorowa

czystość wszędzie i komfort, ład i porządek we

wszystkiem i wszędzie, doskonała organizacja i

skrzętna dbałość o kuracjusza. Nie masz tu takich

epizodów’ jak np. w Krynicy, gdzie nieraz po ty
godniu trzeba czekać nim się kąpiel dostanie a na

samo zdobycie biletu nieraz godzinami wystaw’ać
trzeba, Wszyatko fo zajluga dj(r. Raczyńskiego,

Pozatem i o duchową stronę kuracjuszy dba się
tu w poważny sposób, Przez wszystkie trzy sezony
grywają tu stale orkiestry i to w ten sposób, iż

przez pierwszy i trzeci sezon koncertują tu zespoły
wojskowe, przez drugi zaś sezon trwający przez
czas od 15 czerwca do końca sierpnia grywa tu

smyczkowy zespół symfoniczny. Koncerty te, obok

przeróżnych imprez prywatnych i teatrów, stanowią
najbardziej wartościową atrakcję, umilającą tu ku
racjuszom pobyt i są stale i tłumnie nawiedzane a

wspaniała, o doskonałej akustyce, kryta estrada
znakomicie potęguje piękność muzyki.

Pozatem nie podobna mi tu nie podnieść jednej spra
wy co do tych koncertów. Podczas gdy z zespołami
cywilnych orkiestr symfonicznych zorząd zakładu
ma ciągłe jakieś trudności i zatargi (wynikające za-

pewne z braku dyscypliny i obowiązkowości), to z

zespołami wojskowymi, których w ostatnich trzech
latach było kilka wszystko idzie należycie, ku ogól
nemu zadowoleniu. Grywał tu więc słynny kpm,
Sielski z warszawską orkiestrą reprezentacyjną,
grywały tu orkiestry 57 pp. pod batutą kpm. Jan
kiewicza, 67 pp. pod batutą kpm, Dulina, 65 pp. pod

,batutą kpm. Zakrzewskiego a obecnie już poraź
piąty koncertuje tu chlubnie znana u nas orkiestra
61 pp. pod batutą kpm Dawidowicza, co jest wi
docznym dowodem dużego zadowolenia i uznania
dla dzielnego dyrygenta tak ze strony kuracjuszy i
ze strony dyrekcji zakładu kąpielowego, jakkolwiek
i koncerty orkiestry kpm. Dulina (67 pp.) i kpm,
Sielskiego były również dużej wartości artystycznej.
Wartość i doniosłość tych koncertów orkiestrowych
daje się szczególniej w tym trzecim sezonie odczuć,
gdy innych atrakcji brak a życie i ruch zwolna tu

zamiera. Poza koncertami dużo życia i zabawy wno
siły tu występy katowickiej opery, tudzież występy
toruńskiej operetki z udziałem p. W . Kaweckiej,
która dzięki swoim wielkim artystycznym walorom
odnosiła tu tryumfalne sukcesy. Pomimo, że chło
dna jesień zaczyna zwolna swe panowanie rozpo
ścierać, pomimo że szeregi kuracjuszów ju? się
znacznie przerzedziły, dancingi i reuniony u Millera1

(Maciejewskiego) i w domu zdrojowym w parku za
kładowym cieszą się dużą frekwencją; niebawem

jednak i krzykliwy jazzband zamilknie, resztki gości
rozjadą się, pawilony kąpielowe podwoje swe za
mkną, kominy na kotłowniach przestaną dymić, to
ny orkiesty zamilkną, park opustoszeje i głucha
cisza zapanuje nad Ciechocinkiem a zarząd kąpie
liska, właściciele will i pensjonatów, kupcy miej
scowi, restauratorzy, cukiernicy, fryzjerzy i t. ,

- p .

poczną robić obliczenia, by się ostatecznie zorien
tować, ile też tegoroczny sezon przyniósł im zyską,

I a że przyniósł, nie ulega to wątpliwości.

,Ł ftV.

Były nadużycia w policji
warszawskiej.

Warszawa, 23. 9, (Teł. wł.) Do prowa-.
dzenia śledztwa w urzędzie śledczym Wj
Warszawie wydelegowano sędziego sądu
okręgowego Jaworskiego. Nadzór nad

biegiem śledztwa spoczywa w rękach
prokuratora Rudnickiego.

Powiększenie ilości węglarek.
Warszawa, 23. 9 . PAT. Minister-,

stwo Kolei poleciło uruchomić 500 wę
glarek, stojących dotychczas w poznań
skiej dyrekcji kolejowej, a będących’
własnością prywatnego towarzystw’a
belgijskiego. Obecna umowa najmu z

tern towarzystwem została odnowiona i
wagony po napra-wie, dokonanej na

koszt towarzystwa, zostaną urucho
mione.

Warszawa, 23. 9, PAT. Ostatnio na
deszło 500 wagonów-węglarek, wypo
życzonych w prywatnych towarzystwach
austrjackich i czechosłowackich tak, że,
obecnie jest w.ruchu 800 wypożyczonych
wagonów. Ogólna liczba węglarek wy
pożycz,onych dojdzie stopniowo do 5 000,

Katastrofa ko!eśowa pod Warszawą
Warszawa, 23. 9 . (A W), Dzisiaj nad ranem w

odległości/ pół kilometra, od dworca Wschodnie-,
go, wykoleił się pociąg pasażerski, idący z Dębli
na do Warszawy. Katastrofa nastąpiła na sku
tek złego nastawienia zwrotnicy, przyczem pa-
arowóz, tender, oraz następne trzy wagony zsu
nęły się z szyn, niszcząc tor ną przestrzeni ki,l
kudziesięciu metrów" Dzięki dość powolnemu
tempu jazdy, obyło się bez większych ofiar.
Zmarł jedynie na atak serca, jeden podróżny.

Metropolita Szeptycki wizytuje Rusinów

w Czechosłowacji.

Lwów. (AW.) ,,Diło" donosi, iż me
tropolita. Szeptycki wyjechał do Podje-
bradu w Czechosłowacji na zaproszenie
tamtejszej ukraińskiej Akademji Go
spodarczej. Metropolita został bardzo

uroczyście przyjęty przez senat uczelni
i studentów. Można przypuszczać, iż
celem wizyty metropolity Szeptyckiego
jest nietylko zetknięcie się z ruskimi o-

środkami kulturalnymi na. emigracji,,
lecz również krzepienia narodowego e-

migracji ruskiej, która w Czechosłowa
cji przeżywa obecnie bardzo ciężkie
chwile, zarówno pod względem mate
rialnym jak i moralnym.
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150,000 Ilalwięhszy nakład z pośród wszystkich
dzienników w Wielkonolsce i na Pomorzu!
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Nowa maszyna uruchomiona zostanie w połowie października b. r.

Przyjaciół ,,SifimiKa lyiiioifeśiiow prosimy o jednanie nam nowych abonentów.
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Pani 0wsraska
Powieść łnsmerystyczna.

? różnych wspomnień sklei! St, Brandowski

(Ciąg dalszy)
Schiesswurst, ujrzawszy na ścianie

jakiś stary teatralny muszkiet, zapytał
niespokojnie, czy jest nabity.

— Alstcóż znowu! - zawołał wesoło
Kieł.

— Ja sobie zaraz miszłał, co nie. Po
wisząc ein geładenes Gewehr mi;dzy
proszone goszczie byłoby wie!kiem lekko
miszłeniem.

- Książę ma piękny zbiór broni, któ
ry warto widzieć — poddał Kopytow-ski.

— Same Raubritterkawałki z czasów
krzyżackich — zaśmiał się książę, — Są
tam piękne miecze i ciekawa bardzo
broń palna, za pomocą której przodko
wie moi niejednemu krzyżakowi zalali
sadła za skórę, niejeden łup na nich zdo
byli, gromadząc w ten sposób fortunę
dla swoich potomków. Jeszcze przed
wojną, gdy odcinałem kupony od mo
ich pfandbriefów. to zdawało mi się,
że są oblepione krwią i włosami tych
Niemców.

Wszyscy poczęli się śmiać, ty’ko
Schiesswurst spoglądał na księcia wy-
sraszonemi oczami.

Na poddaszu brzęczało już jak w ulu.
Każdy nowy gość przyjmowany był i_x
walerskim zwyczajem, t, j. kolejką wódki
i. zakąskami.

Niebawem nadeszła radczyni Poślad
ko wska, prowadząc ze sobą męża i córkę,
a tuż za nimi przyszedł Pierzykowski
i hrabina Podgiełło, zameldowana przed
tem wizytówką przez swego lokaja,

Musiała ten ostatni bon-ton podpa
trzeć Owsińska, (lustrowała przez dziur
kę od klucza wszystkich idących na gó
rę gości) bo niebawem otworzyły się
drzwi i Frącka, rozkraczywszy się w pro
gu, zaanonsowała głośno:

-- Pani gospodynią idą!
Ten jakby prolog do komedii zwróci!

na siebie uwagę wszystkich gości.
Jakoś zjawiła się Ow-sińska, Wyde

koltowana do skrajnej niemożliwości,
z napudrowanemi mocno piersiami i ra

mionami, w krzyczącej a raczej w skrze
czącej jak papuga toalecie o mocno ja
dowitych kolorach robiła wrażenie ja
kiejś atletki, mającej za zadanie zwabiać
z ulicy gapiów do jarmarcznej budy.
Jej pomarańczowe kwiaty na głowie wy
dzielały ze siebie zapach morderczy, a na

tylnej części jej fryzury hojdała się po
tężna okiść tulip mu. Jeszcze od scho
dów trzymała podniesiona z przodu do
góry suknie odsłaniając niebieskie spło
wiałe trzewiki i pończochy w paski, po
dobne do włoskiej tricołore.

Artyści skoczyli na’jej przyjęcie.-
- Pani Martą Owsińska - przedsta

wił donośnym głosem Kieł -- szczegól

niejsza patronka braci artystycznej,
wspaniałomyślna fundatorka licznych
stypendiów dla sztuki i literatury, gorli
wa opiekunka wszystkiego, co wzniosłe,
piękne i szlachetne.

Reprezentacja ta wywarła na wszyst
kich widoczne wrażenie. Pierzykowski
i Grabina uznali nawet za stosowne po
całować nowoprzybyłą w rękę. Natu
ralnie Pierzykowski z wielkiej dewocji
a Grabina z respektu przed jej cnotami
i stanowiskiem duchowem.

Z takowego przyjęcia Owsińska była
mocno zadowoloną, Zobaczyła zaraz Gła
pę i spojrzenia ich skrzyżowały się ze

sobą jak dwa błyszczące miecze. Kiścień
uprzedził jednak obie strony o tem spot
kaniu i dawni w-rogowie podali teraz so
bie ręce jakby się dopiero raz w życiu
widzieli. Co było — miało pójść w za

pomnienie.
Mimo to G!apa niepokoił się mocno,

zauw-ażyw-szy, że jego żona z Owsińska
zawarły wnet bardzo poufałą komitywę.
Obie te panie, usiadłszy pod oknem, roz

poczęty bardzo ożywioną dysputę, w któ
rej widoczna była hąrmónja i zgodność
zapatrywań na świat i jego sprawy. To
budziło w G!apie nieufność i podejrzenie.
Nie umiał bowiem wykombinow’ać, że
dw-ie tak bardzo pokrewne sobie dusze
musiały się fiawzajem przyciągnąć, swe

myśli i uczucia nawzajem w’ymienić.
Krótko po w-pół do ósmej zjawił się

Kaleta z żoną i synem, dwudziestoletnim
w-yrostkiem o cebulastych oczach i w-ie-
czńie otwartych ustach, Syn, dzieckiem

f jeszcze będąc, wyleciał mamce z pielu
szek i upadł na głowę, wskutek czego gę
stniejąca już substancja mózgowa roz
rzedziła się mu na, nowo i nie chciała się
już w’ięcej skondenzować, Napróżno ro
dzice żywili go galaretą, żelatyną i czer-

wonem winem jako substancjami ścią-
gającemi i ścinającemi. Michałek (tak
było chłopcu na imię) niech tylko się
schylił albo usta otworzył, a zdawało się,
że mu polew-ka w głowie chlupie. Niepo-
trzeba dodawać, że taki stan organizmu
oddziaływał fatalnie na tężyznę umysło
wą chłopca. Dopiero w dwunastym roku
życia począł o tyle odróżniać litery, że
nie kładł już elementarza przed siebie
do góry nogami. Po pięciu latach nau
czył się sylabizow-ać i rachować do dwa
dzieścia jeden. Wyżej w- matematyce nie
mógł postąpić dla braku materjału po
glądow-ego. O wiele w/cześniej zato na
uczył się autofizjologji, i to pomimo
gróźb ojca i lamentów matki. Stary Ka
leta długo łamał sobie rozum, jakaby ka-
rjera dla jego syna była najodpowied
niejsżą, i ucieszył się bardzo, gdy mu

Kieł powiedział, że Michałek jest dosta
tecznie przygotowany do prowadzenia
działu politycznego w- założyć się mają
cej gazecie. Od tego też dnia Michałek
otrzymał w domu tytuł redaktora i no
tes ’w safjan opraw-ny, aby miał gdzie
zapisyw-ać sw-e spostrzeżenia w dziedzi
nie polityki wewnętrznej, zagranicznej
i międzynarodowej.

(Ciąg dalszy nastąpi)
’

Bije 48,000 egzemplar

objętości 16 stronic

Rozcina, falenie .zfc!

i sama odlicza.
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Minister Zaleski o Gdaósku.
Minister Zaleski udzielił natychmiast

po posiedzeniu Rady Ligi Narodów, któ
re się zajmowało sprawami finansów
Wolnego Miasta Gdańska, wywiadu
przedstawicielowi ,,Danziger Neueste
Nachrichten", w którym oświadczył m.

innymi.
\ Polska czyni wszystko, by Gdańsko

wi przyjść z pomocą, w chwili, gdy
Gdańsk przechodzi poważne przesilenie
finansowe. Polska czyni wysiłek do
brej woli, by Gdańskowi natychmiast
dopomóc nim stanie się koniecznością
polecić pożyczkę dla Wolnego Miasta.
Porozumienie pomiędzy Gdańskiem a

stały udział w dochodach celnych,
w którem Polska przyznaje Gdańskowi
stały udział w dochodadch celnych,
przychodzi właśnie w chwili, gdy
Gdańsk potrzebuje natychmiastowej
pomocy. Z tego też powodu Polska o-

świadcza swą zgodę na to, by Gdańsk
piógł zaciągnąć zaliczki na pożyczkę.

Dyskusja obecna w Radzie Ligi do
wiodła, że gdy Gdańsk jest zmuszony
przeprowadzić u siebie pewne przepisy
finansowe — drażliwej niew"ątpliwie na
tury, to czyni to tylko w interesie swej
sanacji finansowej i z zamiarem polep

szenia widoków na uzyskanie pożyczki
na rynkach zagranicznych. Polska u-

czyni wszystko, by pożyczkę tą wszyst
kim interesentom według legalnej po
trzeby ułatw"ić.

Byłoby rzeczą nożadana. bv ludność
gdańska dobrą wolę Polski pojęła i zro
zumiała, że Polska w chw’ili, gdy sama

znajduje się w ciężkiem położeniu nie wa
ha się przyczyniać do poprawy sytuacji
Gdańska. Miejmy nadzieję, że pew"ne ży
w"ioły w Gdańsku W"ezmą pod uwagę
konieczność wspólnych w"yników władz
gdańskich i Polski i przyczynią się i ze

sw"ej strony przez współpracę do odbu
dowy gospodarczej.

Na zapytanie co do stanow"iska pol
skiego wobec konferencji w Thoiry. o-

świadczył minister, że t zw. program z

Thoiry jest mu zupełnie nieznany i że
w"obec tego też niemoże wobec niego zaj
mować stanow"iska. Zapewniam jednak
Pana, że Polska w"ita uregulow"anie ak
tualnych zaga.dnień i jest gotowa współ
pracować nad porozumieniem na szero
ką skalę. Jesteśmy za porozumieniem z

Niemcami w w-szystkich punktach z za
strzeżeniem, by rokowania te trzymane
były w" ramach pokojowych.

2 WIELKOPOLSKI.

GOŁAŃCZ. (Kozieł zdradził złodziei.) W po
bliskich Lipinach, gdzie — jak donosiliśmy -

sprytni złodzieje w tamtejszym gościńcu okradli

domokrążnego handlarza, wyciągnąwszy mu

podczas drzemki portfel, zawierający około 300

złotych, zaszedł nowy wypadek kradzieży. W

jednej z ostatnich nocy wykradziono robotniko
’wi Jankiewiczowi z chlewika kozła, 3 gęsi i na

plocie wiszącą bieliznę. Idąc za śladami upro
wadzonego kozła, dotarła policja aż do Szamo
cina, gdzie w pomieszkaniu jakiegoś Kryzana
przytrzymano złodziei. U niefortunnych złodzie
jaszków znaleziono cały zapas skór zwierzę
cych, jeden pas za,pędowy, półszorki i inne

przedmioty, pochodzące oczywiście z kradzieży.

Mrocza.
Ks. Marcin Rochowiak, proboszcz w Szczu

rach otrzymał prezentę na opróżnione proJ}o-
stwo w Mroczy, a osierocone przez śmierć ś. p .

dziekana ks. Gidaszewskiego. Ks .proboszcz Ro
chowiak obejmuje nowe probostw"o z dniem 1.

października.

Skandaliczny sołtys.
Mieleszyn, pow. Gniezno.

W ub. tygodniu specjalny wysłannik ,,Dzień.
Bydg." odwiedził wioskę Mieleszyn, leżącą tuż

przy dworcu kolejowym st. Ośno. Jest to małe

osiedle, liczące obecnie około 34 zabudowań
Z czasów Bismarcka Mieleszyn był najbar

dziej zagrożoną placówką polską, którą w koń
cu zupełnie zniemczono przez kolonizację.
Przed wojną światową wioska ta była ośrod
kiem hakatyzmu na okolicę Gniezna. Nie licząc
innych organizacyj było tam sześć różnych ,,fe-
reinów".

Obecnie nie jest lepiej, bowiem na 30 boga
tych gospodarzy kolonistów Niemców, jest tyl
ko 4 małorolnych Polaków i kilku urzędników
i pracow"ników stacyjnych. I nic dziwnego, że

Niemcy, mając tak przygniatającą większość,
rządzą się w w"iosce jak chcą. Tem więcej, że
bardzo chętnie idzie im na rękę sołtys Włady
sław Markiewicz, niestety Polak. Stosunek je
go do Polaków jest bardzo przykry. Traktuje
ich się przeważnie z góry, lekceważąco, wymy
ślania od piłsudczyków i bolszewików są na po
rządku dziennym. Na drodze urzędowej władza
zażądała od Kaczora mieszkańca Mieleszyna
zaświadczenia, że rzeczywiście tam zamieszku
je. Sołtys dwukrotnie odmówił i spraw’y nie
załatwi!. Dopiero komis, obwodowy w Kłecku
zadość uczynił prośbie Kaczora, który musiał

cały dzień stracić na załatwienie. Podczas

wyborów wciągnął na listę dwóch Niemców,
którzy przybyli z wojska, jednak Polaka niej.
Now"aka, który rów"nież przybył z pułku, nie

wciągnął, tłumacząc się, że nie jest on na pra
wach stałego mieszkańca.

Nie tak dawno niej. Kubiak miał chorą w do
mu i udał się do sołtysa o zaśw’iadczenie dla

biednej do lekarza powiatowego. Horrendalny
sołtys w odpowiedzi obrzucił go stekiem obelg,
krzycząc: toć jeszcze nie zdechła! I poświad
czenia. nie wydał.

Skandaliczny jest również stosunek sołectwa
do domu ubogich. Ludzi starych, niedołężnych,
wygania się do pracy, krzycząc ,,kto chce żreć,
niech robi". Ubodzy skarżą się, że sołtys nie

Wydaje im tego, co im się słusznie należy, np.
od roku zalega z wydawaniem drzewa opałowe
go. Obecnie na jesień wydaje np. gałęzie, zu
pełnie mokre, niezdatne do palenia.

To są niektóre ,,kwiatki" z działalności p.
sołtysa Wł. Markiewicza. Dalsze szczegóły o

życiu wioski podamy w nast. numerze .

Zfeejsigń.
(Od specjaln. koresp. ,,Dzień. Bydg.")

Z. O . K. Z . W związku z walnem zebraniem
Zw. Obr. Kr. Zach, wybrano nowy zarząd w

nast składzie: adw. Nykiel — prezes, Kudlic-
ki Zygm. — wiceprezes, oraz pp. Łęcki, Koni-
duła Kaz,i Pohl Adam.

Ekspozytura Państwowego Urzędu Pośr. Pra
cy podaje do w"iadomości, że we wtorek, dnia
28 września br. o godzinie 12. przybywa do No
wego Tomyśla delegacja Misji Francuskiej z le
karzem i będzie rekrutować na wyjazd do Fran
cji: 1 górników do łat 45, robotników górniczych
do lat 35, 2. robotników do kopalń rudy żela
znej do lat 35 3. robotników do fabryk i przemy
słu do la,t 35. Chętni na wyjazd winni się
zgłosić w Now’ym Tomyślu w dniu 28 września
rano z nasiępującemi dowodami: l) ważny wy
kaz osobisty. 2) Do wieku 26 lat kategorja A
zezwolenia z P. K. U. 3) Po wieku 26 lat i inne

kategorje książeczkę wojskową. 4) Około 15 zł.
na podróż do punktu zbornego. Robotnicy fa
bryczni poniżej 20 lat nie będą do transportu
przyjmowani.

Aresztowanie podpalacza. W związku z po
żarem w Motkowie,. gdzie spaliło się gospodar
stwo rolnika Schulza, na zarządzenie prokura
torji, aresztowano Schulza pod zarzutem roz
myślnego podpalenia gospodarstwa swego, a to

w celu podjęcia sumy asekuracyjnej w wyso
kości 16.500 zł., na sumę którą tenże z dobyt
kiem swym ubezpieczony był.

NOWY DWÓR pod Zbąszyniem. (Uroczystość
poświęcenia sztandaru Stowarzysz, M?c d ;leży.

Jeszcze nie przebrzmiały echa św"ietnej uro
czystości Powstańców i Wojaków, a już mamy
do zanotowania nową uroczystość, niemniej pod
niosłą od poprzedniej. W, ub. niedzielę Stow.

Młodzieży Polskiej z Nowego Dw"oru p. Zbą
szyń, święciło swój sztandar. W uroczystości
brał udział p. starosta pow. nowotomyskiego.
w osobie p. komisarza obw’odowego, Wlekliń-

skiego ze Zbąszynia ks. prób. Płotka, przedsta
w’iciel Okręgu XV. Związku Tow. Powstańców
i Wojaków, przedstawiciel koła śpiewu ,,Halka"
i przedstawiciel , Kurjera Zachodniego". 2 to
warzystw: Tow Młodzieży Polsk. Buk, Opaleni
ca, Nowy Tomyśl, Wolsztyn, Zbąszyń i Nowy
Dwór, Towarzystw’o Młodych Polek Zbąszyń,
Stra,ż Pożarna Strzyżewo, Tow. Gimn. Sokół
Zbąszyń, Tow. Kolejarzy, Przemysłowców i Ro
botników.

O godz. 10. udali się wszyscy uczestnicy do ko.
ścioła na mszę św., którą odprawił ks. Zwaka,
podczas której śpiewało koło śpiewu ,,Halka".
Przed mszą św. dokonał ks. prób. P’otka po
święcenia sztandaru, który przedstawia, z je
dnej strony obraz Patrona młodz’eży św. Stani
sław’a, a z drugiej strony orła polskiego.

Chrzestnymi sztandaru byli pp.: komisarzowa
Wleklińska i Kryzanowa i pp. Stolpiak i Czer
wiński. Z kościoła wyruszył pochód do Strzelni
cy, gdzie poprzednio odbyła się defilada, a na
stępnie uroczyste posiedzenie i wspólny obiad.

Uroczyste posiedzenie zainaugurował swem

pięknem przemówieniem Patron Tow. Młodzieży
p. Tomiński. Następnie przemówił reprezentant
starosty p. kom. Wlekliński, poczem sk’adał ży
czenia prezes Okr. XV. Zw. Tow. Powst. i Woj
kończąc swe przemówienia okrzykiem na cześć

Rzplitej Polskiej, poczem orkiestra odegrała
,,Mazurka Dąbrowskiego". Z kolei przemawiali
p. Czerwiński, Ryba, i Wachowski. Po odśpie
waniu hymnu Tow, Młodzieży, składano przy
sięgę na wierność sztandarowi.

Gwoździe do sztandaru ofiarowali p. komisa
rzowa Wleklińska, p. Tomiński, patron Tow’arzy
stwa, Tow. Przemysłowców, Tow. Kolejarzy,
. Tow. Młodzieży Opalenica, Buk, Nowy Tomyśl.

S loowrodawia.
Wieża reklamowa. Sekcja uczniów’ kupiec

kich w Inowrocławiu przystępuje w najbliż
szych dniach do budowy wieży reklamowej
miejscowych firm kupieckich. Wieża ta stać
będzie na’ Rynku przez przeciąg dziewięciu dni

to jest od 3 do 12 listopada, na której zamiesz
czone będą pomys owe reklamy zgłoszonych
firm. Pomysł naszych uczniów kupieckich —

doskonały,

Kursy dokształcające, Grono nauczycieli
szkół średnich w Inowrocławiu projektuje urzą
dzić wieczorowe kursy dokształc,ające dła mło
dzieży i dorosłych, pragnących uzupełnić swoje
wykształcenie. Na kursach tych udzielana bę
dzie nauka w zakresie 6 klas gimnazjalnych.
Lekcje odbywać się będą w. lokalu szko’y wy
działowej w godzinach wieczorowych. Wpisy
przyjmuje się codz-ennic od godz. o do 7 w’iecz.

przy ul Aleje Sienkiewicza 11.

Dezercja dr. Herwartha Oberlandera. Wła
ściciel domu zbożowego, składu węgli i części
maszyn rolnczycb przy ul. św. Ducha, dr. Her-
wartb Oberłander uciekł z Inowrocławia,, jak
krążą pogłoski, do Gdańska, przed wierzycie
lami. którzy domagali się swoich pretensji. Dr.
H. O . pońaciągał kilkanaście firm miejscowych
i pozamieiscowych, między innemi i w Bydgo
szczy, z któremi był w stosunkach handlowych
Długi jego są poważne Majątek w materjałach,
jaki tutaj pozostawił, nie pokrywa pretensji
wierzycieli ani w części. Policja wysiała za nim

listy gończe.

Popisy bokse;rskie ,,szwedzkiego dyplomaty".
Dnia 21 bm. jakiś elegancko ubrany jegomość
odwiedził kilka sklepów w Inowrocław"iu, po
dając się za agenta szwedzkich dostawców śle
dzi. Ponieważ dziwny i budzący podejrzenie
rzekomy ajent występował wobec niektórych
kupców arogancko i wyzywająco. poLcja dopro
wadziła go na komendę celem stwierdzenia toż
samości. Jak się okaza’o, jest on rzeczywiście
Szwedem, lecz nie ajentem od śledzi, tylko u-

rzędnikiem poselstwa szwedzkiego w Warsza
wie, wobec czego został natychmiast zwolnio
ny. Zachowaniem się swojem na ulicy zw"racał
na siebie szczególną uwagę wszystkich. To też

przyglądano mu się i oglądano go z wielkiem
zainteresow"aniem, co ,,dyplomatę szw’edzkiego"
tak oburzyło iż na ulicy Solankowej dopadł je
dnego przechodnia który mu się z bliska przy
glądał, i dalejże go boksować. Naturalnie, że

napadnięty, nie mający pojęcia o boksie, otrzy
mawszy kilka ciosów od dypłomaty-boksera,
padł na ziemię. Zrobił się krzyk. Powstało zbie
gowisko. Odważni, chciełi dać naukę Szw"edowi,
że w Polsce tak się na ulicach nie postępuje.
Temu przeszkodziła jednakże policja, nie do
puszczając do samosądu nad dyplomatą szwe
dzkim. Szkoda,, że nie trafił na naszych bok
serów.

Wielki turniej kręglowy. Klub kręgi arski

,Dziewiątka" w Inowrocławiu urządza w Par
ku Miejskim w dniach od pierwszego do 10 paź
dziernika wielkie kulanie o puhar i cenne na
grody w’artości 4500 zł. Główna nagrody sztu-

ciec srebrny na 12 osób.

Z Rawickiego.
Znaną jest prawdopodobnie wszyst

kim bajka o kresie, który to wśród sro

giej zimy przyjął do swej jamy jeża, u-

stępując mu część swego skromnego ką,
cika. Ale zaledwie się jeż w jamie roz
gościł, rozpostarł swoje kolce i zaczął nie
mi kłuć kreta tak nielitościwie, że ten
wkońcu go prosił, aby z mieszkania jego
wyszedł. —

, ,Co?", zawołał jeż zuchwały,
,,mieszkanie to- do mnie należy, a komu
tu niewygodnie, niech stąd wychodzi!" —

Kret musiał z wielkim żalem jamę opu
ścić, przekonawszy się, że nieaglętłna go
ścinncść często jest szkodliwą.

Taki jaskrawy przykład, oparty na

owej bajce, widzimy dziś w całej naszej
dzielnicy. Tam w Pelplinie, na Pomorzu,
jakaś pani Stoszko, żona naczelnika po
czty w tejże miejscowości, pluje w twarz
redaktorowi ,,Pielgrzyma" X. Chudziń
skiemu, a jej godny mężulo wali bieda
ka kijem po głowie, po barach, aż kij w

kawały pryska.
To ,,zacne" małżeństwo Stoszko, przy

byłe z Małopolski, zemściło się na X. re

daktorze rzekomo za to, że ,,Pielgrzym"
ukazał światu ,;dodatnią" pracę owego
napływowego pocztowca!

W Pczcanin znowu rozmaici napły
wowi dygnitarze kradną niby kruki, o

czem donosi w jaskrawych słowach tam
tejszy ,,Przegląd Poranny".

A cóż przed niedawnym czasem czy
taliśmy o takich napływowych lumina
rzach, jakimi byli Artur Kopacz (z towa
rzyszami), dyrektor sem. nauczycielskie
go męsk. w Wągrówcu, i Filar (z szwa

gTami), dyrektor sem. naucz, żeńskiego
w Inowrocławiu — no i niezliczone sze
regi tym podobnych ,,znakomitości!"

Nasza dzielnica przyjęła ich wszędzie
nad wyra,z gościnnie, iście po bratersku!
Lecz nie trwało długo, aliści przybysze
owi -— niby ów jeż w bajce — zaczęli po
kazywać zęby, pazury i kolce swe, a ca

łem swem postępowaniem dawali do zro
zumienia, że oni teraz panami na,szej
własności, i jeżeli się nam nie podoba, to
wolna dla nas droga do Francji Danji,
Belgji, Ameryki albo Afryki! Zupełnie
tak, jak w powyższej bajce: ,.Ziemia ta
i wszystko na niej, do nas należy, a ko
mu tu niewygodnie, niech się stąd wy
nosi!".

Ciekawy fakt z tej dziedziny zaszedł
w Rawiczu.

Oto w domu należącym do miasta Ra
wicza, oddał magistrat za tanią opłatę
mieszkanie wraz z ogródkiem niejakie -

muś Wojciechowskiemu, nauczycielowi
z Małopolski. Na pięt,rze, nad pomieszka
niem owego p, W., mieszkają dwie zacne

Wielkopolanki pp. Lenartowskię, siostry,
które cicho i spokojnie pracują na ka
wałek chleba, żyjąc z każdym z sąsiadów
w miłej zgodzie. Do ich mieszkania na
leży także ogródek, graniczący z ogród
kiem owego kulturalnego pedagoga. W
ogródku owych sióstr jest drzewo or-ze
chowe — niby rajskie drzewo wiadomo
ści dobrego i złego. Owoce tegoż przy.

padły bardzo do gustu p. W ., i bez dal-
szych skrupułów przystawił do tegoż
drzewa drabinę, depcąc pod niem posia
ne i posadzone kwiaty i warzywa, i nuże
rabować owoc zakazany’ Na widok tego
zeszła jedna z sióstr L., i zakazała W,,
nieznającego może siódmego przykaza
nia Bożego, dalszego rabunku, Ale ów
pedagog — co to na pewnym wiecu w Ra
wiczu, wszem obec i każdemu z osobna
tubalnym oświadczył głosem, że ,,oni" tj.
przybysze, do Rawicza ,,kulturę" przy
nieśli — najordynarniejszemi wyzwiska
mi obsypał właścicielkę, a gdy ta ener
gicznie zażądała opuszczenia jej ogród
ka, zeskoczył W. z drabiny i — ten stra
sznie pobożny, codziennie komunikujący
katolik — wymierzył jej dwa tak si!ne
policzki, że twarz napuchła, a na policz
kach ukazały się krwisto nabrzękłe śla
dy palców owego dzielnego profesora;
następnie brutalną siłą pchnął ją na tam
że znajdującą się kupę kamieni, że bie
daczka ma zbitą kość pacierzową, co by
ło powodem, że była zmuszona przywo
łać lekarza, który się nią zaopiekować,
musiał. Naturalnie, kulturalna ta spra-’
wa rozegra się niebawem przed tute!j
szym sądem.

Dziwić się trzeba, że magistrat tego
osobnika, który już niejednokrotnie się
na bruku tutejszego miasta odznaczył,
jeszcze nadal jako swego lokatora tole
ruje, tem więcej, że W. przybrał na sub
lokatora swego krewnego, stolarza, Ja
nickiego z Tarnowa, którego potrafił przy
pomocy kilku rawicklch ,,znakomitości"
pedagogicznych przeszwarcować w sze
regi nauczycielskie i to na mocy podro
bionych dokumentów. Sprawa ta dość
wcześnie się wydała, a tego pomysłowe
go stolarza, który nawet otrzymał patent
i wykaz osobisty, wystawiony na nauczy
ciela Janickiego, przy pomocy którego
dopuścił się najwyrafinowańszych o-

szustw, skazał sąd rawieki na cztery mie
siące więzienia; prócz tego dostał on je
szcze za kradzież prądu elektrycznego
dla pomieszkania Wojciechowskiego,
dwa miesiące, a za sfałszowanie świa
dectw Kuratorjum, sześć miesięcy kary
więziennej, obok tego zasądzono go także
na utratę praw obywatelskich przez je
den rok. Tak samo i żona Janickiego zo
stała przez sąd w Rawiczu więzieniem
ukarana za oszustwo.

(Pismo powyższe podajemy, jakkol
wiek zbytnie uogólnianie zarzutów uwa
żamy za niesłuszne. Czynimy to dlatego,
aby uczciwi rodacy z innych dzielnic zro
zumieli, z jakiej racji powstają uprzedze
nia dzielnicowe. Oni właśnie mają inte
res w tem. żeby demaskować napływowe
męty, którym w stronach rodzinnych
ziemia pod stopami się paliła i dlatego
do nas zawitali. Ci to ludzie wywołali
uprzedzenie do wszystkich rodaków z

innych dzielnic, co jest zgoła niesłuszne,
oni są szkodnikami, których unieszko
dliwić należy. — Redakcja.)
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Osobliwe testamenty.
Dziwactwa ludzkie nie maję granic,

Znaną jest rzeczą, że ludzie wysilają
się często na dziwaczne testamenty. Ale
zdarzało się to i w dawnych -czasach.

Edward l, król Anglii, który zmarł w

1330 r., przed śmiercią zawołał syna swe
go, późniejszego Edwarda II i kazał mu

gotować swe zwłoki w garnku, tak dłu
go, aż ciało się oddzieli od kości. Następ
nie ciało pochować, a kości zachować ja
ko talizman przeciw buntom szkockim.

Jan Żyźka, kapitan czeski, żądał, by
po jego śmierci, skórę jego wyprawiono
na bęben. ,,Dźwięk jego wystraszy z pew
nością wszystkich Węgrów, tak, jak obec
ność moja za życia ich straszyła".

Hrabia Mirandole, który zmarł w ro
ku 1825, kazał ciałem swym nakarmić
karpia, którego hodował od lat 20.

Bogaty plantator a.merykański, chcąc
wynagrodzić kobietę, która mu usługi
wała, naznaczył spadkobiercą general
nym swego wyżła, a posługaczkę uczynił
opiekunką psa i zarządzającą jego ma
jątkiem.

W roku 1776 kapitalista, który zrobił
na giełdzie majątek w wysokości 60 ty
sięcy funtów szterlingów, przekazał ma
jątek ten kuzynowi, pod warunkiem, że

kuzyn będzie codziennie przesiadywał na

giełdzie od 2-giej do 3-ciej po południu.
Dziwactwa ludzkie nie mają granic.

Geny dzikich lwieraąŁ
Kongres dyrektorów menażerji w SchSnbrnnnie.

Doroczny kongres dyrektorów menażerji
odbył się w wiedeńskim Schónbruńnie. Wła,śc.
menażerji niemieckich, szwajcarskich, holen
derskich, duńskich itd. zjechali się dła omówie
nia swych spraw zawodowych. Gdy mówimy
o dyrektorze menażerji, staje nam za zwyczaj
przed oczyma jakaś fantastyczna postać, będą
ca mieszaniną cyrkowca, zoologa i Strzelca a-

frykańakiego. Ale tego rodzaju typ należy do

przeszłości; wymarł on wraz z ostatnim swym
przedstawicielem, słynnym fłagcnbeckiem. O-
becni dyrektorowie menażerji bynajmniej nie

polują sami w dzikich puszczach na, s,we zwie
rzęta. Kupują je za pienią,dze, lub nabywają
drogą zamiany. Cena zaś tych egzotycznych
zwierząt nie należy do niskich. Dość powiedzieć,
że wielbłąd np: kosztuje 16 do 20 tysięcy zło
tych, a żyrafy nie można dostać niżej 50 tysięcy
złotych. Za duże pieniądze można teraz dostać

jeszcze każde zwierzę egzotyczne, a więc: no
sorożca, morskiego słonia, pingwina, a nawet

olbrzymiego goryla, ważącego 200 kilo. Zapro
wadzono coprawda w Afryce i w Azji ogranicze
nia co do niektórych zwierząt, będących na, wy
marciu, ale ograniczenia te tyczą się przeważ
nie tylko zabijania ich, a nie chwytania, dla

menażerji. Źyją jeszcze w dzikim stanie zwie
rzęta, zupełnie w menażeriach niespotykane.
Ale dla sprowadzenia ich trzeba znowu dużo,
bardzo dużo pieniędzy.

Okazuje się, że nawet tak romantyczna ga
łąź. jak hodowla dzikich zwierząt zależną jest
od tak prozaicznych, jak pieniądz warunków...

Nietoperz najbliższym Krewnym
człowieka?

Interesająca teorja francuskiego przyrodnika.

Znany francuski przyrodnik, Karol Derennes,
wystąpił obecnie w swem dziele p. t.: ,,Życie nie
toperza" z twierdzeniem, że z pośród wszystkich
zwierząt nietoperz jest najbardziej zbliżonym do

człowieka. Nietoperz ma być nawet bardziej spo
krewnionym z człowiekiem, aniżeli małpa. Oczy
wiście nie chodzi tutaj o zewnętrzny wygląd, bo ten

jest wielce różny od powierzchowności ludzkiej,
ale o budowę czaszki; zęby nietoperza są zupełnie
tak samo ułożone,, jak zęby człowieka. Również fi-

zjog nomja nietoperza. ma być pod pewnymi" wzglę
dami podobniejszą do twarzy ludzkiej, aniżeli do

jakiejkolwiek innej istoty zwierzęcej. Przyrodnik
ten twierdzi, że ,,w rysach twarzy" nietoperza wy
rażają się wszelkie wrażenia prawie równie dobi
tnie, jak w obliczu ludzkiem.

Abstrahując nawet od tego podobieństwa do

człowieka, nietooerz jest zwierzęciem specjalnie
interesującem. Darennes studiował mowę nietope
rzy i studja swoje posunął tak daleko, że mógłby
nawet według swego własnego twierdzenia zestawić
słownik tej mowy. Na razie przytacza około tuzina

dźwięków, z których każdy jest inny i ma ozna
czać jakieś specjalne uczucie. I tak np. ,,m’vrou-
ou-ik" ma oznaczać ..chce mi się jeść".

,,Bardzo mi się chce jeść" wyraża się w ten sam

sposób, że nietoperz ten dźwięk kilkakrotnie po
wtarza. Inne dźwięki mowy riietoóerzy oznacz,a
Derennes jako wyrazy miłości, czułości, strachu, i

gniewu.
Zwycz.aje małżeńskie nietoperzy sa bardzo inte-

resuGce i wskazują na wyższy stooień rozwoju, a-

iużęli i! innych zwierząt Jeże!; ,dwa nietoperze się
pokoch,a?ą i ,,pob’orą”, tc rozesłana sob’e wi.erne,
dopóki iędnp z njch n’e o--!;ści tego świata.

,.Wdowcy" łub ,.wdowy" szuka"ją sobie nowych
towarzyszy żyda, o!e, nocz dziwna, zawsze iesz-
cze ,.stiińu wo!no-’o", Wdowa-nłetoperzyca nigdy
nie łączy się z wdowcem,

Zabawna przygoda pływaka,
który chce pokonać kanał La Manche,

Pod koniec sierpnia nad brzegami
jeziora Michigan, między Chicago a mia
steczkiem Evanston, podszedł o godz. 5
rano młody człowiek do policjanta, pro
sząc go, aby pilnował mu ubrania, gdyż
chce się kąpać. Policjant naturalnie się
zgodził i młodzian puścił się do jeziora,
odchodząc daleko od brzegu, poczem za
cz%! płynąć. Policjanta uwagę zwróciło
co innego i o 8-ej rano kończył się czas

służby. Gdy nadszedł jego następca przy
pomniało się mu ubranie kąpiącego. Po
patrzyli obaj na jezioro, kąpiącego, ani
śladu. Pewno się utopił. Policjanci wsie
dli do łodzi, zjawili się niebawem inni
i poczęto przeszukiwać dno jeziora. Zja
wili się i kąpiący w kostjumach i poczęli
szukać. Ile razy na dnie zauważono coś
ciemnego, jeden z szukających, nazwi
skiem Baidi Wicht, dawał nurka i ba-
dał, co to leży na dnie. O godzinie 10-ej

rano dano za wygraną i kawalkada ra
towników wróciła na brzeg.

Wówczs policjant wziął ubranie z

brzegu, podniósł je i oświadczył zebra
nym:

— W takim razie odniosę rzeczy do
koronera. Porządne ubranie...

— To moje ubranie — odparł szybko
Baldi Wicht — ja się nie utopiłem, prze
cież pomagałem wam szukać utopionego.

— Jak to?
— .Codziennie trenuję się do przepły

nięcia kanału La Manche. O godz. 5-e.j
wszedłem do wody i popłynąłem naj
pierw w kierunku północnym kilka mil,
potem kilka mil w kierunku południo
wym, wzdłuż brzegu Gdym mijał Ewan-
ston zauważyłem, że szukają topielca,
więc się przyłączyłem i szukałem z wa
mi. Nie wiedziałem, że szukam sam

siebie... (b.)

Kida i żółw.
V. hi c",’." wszelkim twierdzeniom o wzajćmnetn , nieznoszeniu się" różnych gatunków zwierząt,
Udoje s-ię człowiekowi skojarzyć nieraz bardzo wrogie żywio’y, dzięki potężnemu talizmanow.i,
którym jest,., wspólna miska. — Mały kotek, którego widzimy na rycinie, jak w towarzystwie
żółwia chłepce mleko z talerza, jest dowodem tej dobroduszności, jaka się wytwarza pod rę
ką człowieka-żywiciela. Może i. chciał on łapką odpędzić nieproszonego współbiesiadnika, ale

przekonawszy się, że ma z ,,twardym" przeciwnikiem do czynienia, machnął na, wszystko ogo
nem i zabrał się do smacznego ,,papu".

BsaSs fest aaSessffiismw-

Dr. Lumsden wynalazł nową surowicę.
Straszliwa choroba raka, której stwierdzenie

równa się dla dotkniętego nią osobnika nie

tylko wyrokowi śmierci, ale i zapowiedzi okrut
nych cierpień, jest przedmiotem nieustannych
prób i dążeń do wynalezienia sposobu zwalcza- |

nia jej.
Miejscem bodaj najbardziej nadająeem się

do zapoznania z tą sprawą jest Londyn, w któ
rego Listerowskim Inst.ytucie Medycyny Zapo
biegawczej (Chelsea Bridge Road S. W .) prze
prowadzane są szczególnie sumienne prace w

tej dziedzinie.

Ostatnio dokonane tam doświadczenia stwier
dzają, że pewien szczególny typ raka szczurów

uleczony byl zapomocą surowicy otrzymane,j ze

szczepionych królików.

Dr. Lumsden, kierownik brytyjskiego Tow.
Zwalczania raka, stwierdził w 50 wypadkach,
że kiedy szczurom, mającym guzy rakowate na

każdej z tylnych łap, zastrzykuje się taką prze-
ciwsurowicę, następuje uleczenie nietylko dane
go injekowanego guza, ale i owego nietknię
tego na drugiej łapie.

Fakt ten nasuwa przypuszczenie, że leczenie

tą metodą sprzyja pow!staw’aniu jakiegoś nie
znanego dotychczas czynnika, działającego nisz
czycielsko na komórki raka. Doświadczenia
rzeczone przeprowadzane były wszelako w wa
runkach szczególnie korzystnych dla działania

surowicy.
Guzy rakowate mieściły się na łapach, gdzie

wstrzyknięta surowica mogła się skoncentro-

wać wskutek kurczenia się naczyń krwiono
śnych. O ile rak szczepiony był na innych czę
ściach ciała szczura, wstrzyknięcie surowicy
króliczej nie zawsze prowadziło do wyleczenia.

Obecnie spreparowana została surowica o po-

tężniejszem działaniu, niszczącą nieomal na
tychmiast rakowate komórki in v4t.ro (w szkla
nej probówce używanej do doświadczeń) i abso
lutnie nieszkodliwa dla tkanek normalnych.

Tak więc obecny stan sprawy przedstawia
się w ten sposób, że komórki czyli ,składowe
części rakowatego guza mogą już być niszczone

dowolnie, niestety jednak, jak dotychczas, tylko
poza ciałem zwierzęcia czy człowieka, dotknię
tego straszną tą chorobą,

Nadto jeden szczególny typ choroby raka
okazał się uleczalnym i w żywym ciele zwie
rzęcia, w szczególnie sprzyjających, wszakże
warunkach. Rdzeń zagadnienia polega więc o-

becnie na tem, ezy rak może być zniszczony
w zwykłych warunkach powstawania tej
choroby?

Jak dotychczas zagadnienie to nie zostało

jeszcze rozwiązane, dr. Lumsden przeprowadza
wszakże próby w tym kierunku i jest, jak się
zdaje, na tropie ostatecznego zwycięstwa.

Mianowicie, poza specyficzną surowicą prze-
ciwrakową, odkryte zostały przez niego inne

surowice, nie pozostające w bezpośrednim
związku z rakiem, a mimo to niszczące komór
ki rakowate, niestety jednak tylko poza ży-
wem ciałem — in vitro.

Kfo pierwszy prze!esi
ffflaistyił?

SSapiian Fonck nie poleci. — Nowi kandydaci do

zdobycia rekordu. - Cfeaiie i Weiser przebyli be?-

lądowania 5200 kilometrów.

Zapowiedziana z Wielkim szumem -wyprawa ka
pitana Foncka, z Nowego Jorku poprzez Ocean iA’;
tlantycki do Paryża, potyka si,ę co isrok o nowe tru
dności. Po załagodzeniu sporów o to, kto ma sta
nowić załogę nadpowiefrznego statku, czy kapitan
Ber.ry ma być komendantem, pilotem, czy też wca
le nie być, przyszła kolej na nieporozumienia mię
dzy finansowymi organizatorami wyprawy, tak, że

najprawdopodobniej próba uskutecznienia najwięk
szego lotu świata, odłożoną zostanie do roku przy-,

szłego.
Równocześnie zjawia się na horyzoncie dwu, nie

reklamowanych dotychczas, niemniej jednak groź
nych konkurentów, w osobach pilotów Coli i Tara-
sccn. Od trzech łat pracują w cichości nad zreali
zowaniem swych najgorętszych marzeń: przebyciem
Oceanu Atlantyckiego bez lądowania.

Nawiązanie komunikacji powietrznej z Amery
ką jest więc kwestją najbliższego jutra. Chodzi je
dynie o to, kto będzie pierwszy.

(W ostatniej chwili dowiadujemy się, że aparat
Foncka uległ katastrofie przy startowaniu. Przyp.
Red.)

,,Skonstruowaliśmy — mówi lotnik Coli — ae
roplan, zdolny do przebycia nieprzerwanym lotem

przestrzeni 5.800 km. Aparat nasz,- typ monoplanu,
będzie gotowym za 15 dni, podejmiemy więc raid
około 21 października, w czasie pełni księżyca.
Podróż z Paryża do Nowego Jorku trwać będzie
wedle wszelkiego prawdopodobieństwa około 31

godzin".
Kapitan Fonck musi się śpieszyć. Pokonanie o-

gromnej przestrzeni, dzielącej dwa kontynenty,
pr?estało być dzisiaj vernowską fantazją. Nie da
lej, jak kilka dni temu, dwaj lotnicy francuscy, po
rucznik Cha!le i kapitan Weiser, przebyli bez lądo
wania 5.200 km., to znaczy dystans między Amery
ką a Anglją; a lot ich odbywał się przecież wśród
znacznie trudniejszych warunków, bo droga morska
nie zna gór, jakie im przelatywać wypadało w Eu
ropie środkowej i Taurusie.

Największe akwarium świata.
Od rekina do rybki lilipuciej.

Ameryka musi mieć wszystko co największe i

najwspanialsze. Postarała się więc o akwarjum, ja
kiego pozazdrości jej cały świat, wystawione kosz
tem raiłjonera Shedda. Stanic ono w Chicago i o-

bejmic wszystkie możliwe okazy fauny oceanicznej
i słodkowodnej. Olbrzymie szklane rezerwoary
pomieszczą tysiące okazów od najmniejszych do naj
większych. W 10 ogromnych basenach, napełnio
nych specjalnie sprowadzoną w kilkudziesięciu cy
sternach wodą morską, pluskać się będą wielkie

rekiny. Nie braknie ani najrzadszych okazów, jak
ryba ,,wirująca" i przepowiadająca pogodę, a także

ryba mogąca oddychać zwykłem powietrzem i wspi
nająca się po drzewach. Sprowadzony wreszcie
zostanie polip octopus (ośmiornica), postrach mórz,
porywający nieraz i ludzi z pokładów łodzi ryba
ckich.

Będzie tu więc skupione na niewielkiej prze
strzeni całe bogactwo fauny wodnej.

Kości mamutów na Morawach.

Ofiara prastrzelca. — Ołówek tło ust i naszyj
nik jednej z naszych prababek.

Z Brna Morawskiego donoszą o odkryciu
pokładów kości ma,mutów w południowych Mo
rawach. Już dwukrotne, w tychże samych o-

kolicach znajdowano ciekawe wykopaliska ar
cheologiczne, ale ostatnie odkrycie przewyższy
ło znacznie poprzednie.

Na przestrzeni SO metrów kwadratowych
piętrzą się na wysokość" metra setki kości: ol
brzymie kości mamuta, małe i duże zęby ma
mutów górne i dolne szczęki, kości olbrzymieli
nóg. Niektóre z tych kości są przypalone, co

świadczy o tern, że podsycono za ich pomocą
ogień.

Ciekawe jest że nie znaleziono w tem miej
scu żadnej czaszki Judzkiej, prócz jednej, prze
robionej na kubek do picia.

Szkielety ludzkie muszą jednak znajdować
się gdzieś w na.jbliższej od tego miejsca oko
licy.

Znalezione kości mamutów są prawdopodo
bnie z przed 30 tysięcy lat. Niedawno (w roku

1924) znaleziono w tej samej okolicy niezmier
nie ciekawe dowody życia, któro kwitło ,w tem

miejscu przed setkami wieków. Są to rozmaite

instrumenty, wytwory rąk człowieka jaskiniowe
go, najciekawszy z pośród nich jest tygiel z

farbą, która według orzeczeń fachowych uc,żo-
nych, służyła za szminkę do warg kobietom z

epoki dyiuwjalnej; znaleziono też przy owym
tyglu przyrząd, przypominający dzisiejszy ołó
wek do ust. Kobieta dyluW?alna lubiła się stro
ić, gdyż znaleziono tam również naszyjniki x

k.łów i kości zwierzęcych.
W muzeum morawskiem w Bemie znajdu

je się jeszcze jedno cenne wykopalisko^ a mia
nowicie posąg Wenus z Wisternitz, za którą
napróżno Amer’ykanie ofiarowują 10 tys. do
larów.

Zasłużony los brutalnego wdowca.
W Londynie podczas pogrzebu ogrodniczki, któ

ra ,wraz z .swem dzieckiem odebrała sobie życie z

powodu nieludzkiego obchodzenia się z nią męża,
rzuciło się około 300 kobiet na powóz żałobny,
wiozący wdowca, i wywlekłszy go, obiły i znęca
ły się nad nim tak długo, dopóki policja nie na.

deszła.
Ciężko ranny znanszony był Londyn opuścić, al

bowiem mśclcie!ki zmarłej zaprzysięgły nie dać ma

spokoju, dopóki nie pomszczą żony jego.
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Wiadomości z Torunia i okolica
Muzeom miejskie (w ratuszu) otwarte co

dziennie od 11—13

Książnica miejska im. Kopernika (ul. Wyso
ka) otwarta codziennie z wyjątkiem niedziel i

świątod9,30 —12iod16—19,30.
Biblioteka D. O. K. VIII 1 Biblioteka Tow.

Wiedzy Wojsk, w koszarach Piłsudskiego przy’
placu św. Katarzyny otwarta codziennie z wy-i
jątkiem niedziel i świąt od godz. 15-21, wypo
życzalnia tylko od 15—20.

Bibljoteka Tow. Czytelń Lad. w gmachu
Książnicy im. Kopernika przy ul. Wysokiej
otwarta codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt
od godz. 11. do 13 i od 15.30 do 18.30 - filja
tejże przy ul. Lubickiej 44 parter czynna jedyna
W niedzielę od 14 do 15.

Teatr Miejski. W piątek 24. bm. premjera
doskonałej komedji M. Fijałkowskiego ,,Wierna
kochanka", która przez długi czas nie schodziła
z repertuaru scen warszawskich, dzięki nie
zwykłym wartościom scenicznym, trzymającym
widownię w napięciu, wywołując salwy śmie
chu z rubasznego, szczerego żołnierskiego hu
moru majora Bodzanty, to dreszcze wzruszenia
w scenie atakowania naszej placówki przez hor
dy bolszewickie, kiedy to bohaterski porucznik
Poraj idzie na pewną śmierć, aby powstrzymać
nieprzyjaciela, Sztukę reżyseruje niezmordo
wany w pomys’ach inscenizacyjnych p. St. Dą
browski, kierując zespołem, na który składają
się pp.: Elertowiczowa, Kozłowska. Brokowski,
nowozaangażowani artyści scen warszawskich
Krygiewicz ł Smoczyński oraz Iłcewicz i Ło
(!ziński.

Zakład wychowawczy O. O . Redemptorystów
stanie jednak w Terania. Jak się dowiaduje
my, na następnem posiedzeniu Rady miejskiej
w środę 29 bm. rozpatrywany będzie wniosek
O. O . Redemptorystów o otrzymanie od magi
stratu bezpłatnego gruntu pod budowę zakładu

wychowawczego wraz z internatem oraz kapli
cy. Teren, o który czcigodni ojcowie się ubie
gają, znajduje się w pobliżu dworca Toruń—
Szkolna oraz wodociągów miejskich.

Świętokradztwo w kościele św. Jakóba. Wiel
kie oburzenie wśród wiernych naszego miasta

’wywołała ohydna kradzież, jakiej dopuścił się
niewykryty jeszcze dotąd sprawca, jak przypu
szczają w uh. wtorek po południu w czasie, kie
dy świątynia była jeszcze otwartą. W ub. śro
dę bowiem, gdy ks. dziekan Pełka, odprawiają

cy mszę św. zamierzaj wiernym udzielić Komu,;
nji św. i otworzył tabernakulum, spostrzegł, że
brak jest dwóch puszek z komunikantami, któ-!;
re wewnątrz się znajdowały dnia poprzedniego:
i w miejscu tem być powinny. . ?;

Okazało się że sprawca włamał się do taber
nakulum przez wyłamanie tylnej ścianki i uśu-:
nięcie warstwy jedwabiu, którym ścianka była|
pokrytą. Zbrodn’arz, wysypawszy komunikanty(,
wewnątrz tabernakulum, zabrał puszki ze so
bą, nie biorąc jednak żadnego z wartościowych,
a w’ kościele znajdujących się przedmiotów, Po
licja śledcza przybyła w godzinach rannych na

m’ejsee popełnionego, świętokradztwa natrafiła

już w godzinach popołudniowych na ślad spra
wcy. który, o ile podejrzenie się sprawdzi, jti-
tro już znajdzie się pod kluczem.

Kto otwiera sezon zabaw w okresie nadcho
dzącej zimy? Jak sie dowiadujemy perwszym
balem w sezonie nadchodzącym będzie ’;wie
czornica urządzona staraniem miejscowej A,Ro
dziny of’cerskiej" Wieczornica ta odbędzie się

”dnia 3 października br. w mie’sćowem kaś^nfi!

garnizonowem. Balem następnym będzie urzą
dzony przez Komitet Obyw’atelski dla pol cji
państw’owej miasta Torunia, który odbędzie się
w sobotę 9. paźdz. Dow’iadujemy się, że protekto
rat nad balem tym objął łaskawie p. wojewoda
dr. Wachowiak Pozyskan’e p. wojewody po
morskiego św’iadczy dobitnie o tem że w komi
tecie organizacyjnym zasiadają jednostki bar
dzo poważne. Następne zebranie organizacyjne
odbędzie się w pi zy szły wtorek w hotelu ,,P.od
Ortem".

Otwarcie teatru żołnierskiego. W ub. wtorek
14 bm. odbyło się tu otwarcie teatru żołnierskie
go, który powstał pod wytrawnem kierownic
twem reżyserskiem st. sierżanta Dolińskiego.
Na przedstawieniu inauguracyjnem zjawił się
cały sztab generalny z dowódcą O. K. VIII gen.
Berbeckim Nadto wzięło udział pow’ażne gro
no osób cywilnych, przedstawiciele teatru miej
skiego oraz prasy. - i

Przemów’ił na temat znaczenia teatru cżoł-

nierskiego prof. Małkowski, poczem zadeklamo
wała kilka wierszy Słońskiego p. H . Kozłowska
W części następnej amatorzy odegrali (bez su
flera) ,Czar munduru" Stefana Turskiego, w

której to krotochwili młode siły amatorskie da
ły naprawdę doskonałe widowisko. Poszcze
gólni wykonawcy w’alczyli o palmę pierwszeń
stwa tak że im wszystkim należą się naprawdę
gorące słowa uznania i zachęty do dalszej owo
cnej, a tak społecznie pożytecznej pracy.

Nowej placówce, jej kierownictwu i tym,
którzy podejmują się tej zbożnej, a tak. zaszczy,

tnej pracy - składamy życzenia dalszego po
myślnego artystycznego rozwoju — dla żołnie
rza polskiego.

Sprawa .wymagająca wyjaśnienia. Swego
czasu magistrat toruński wzamian za korzysta
nie eksporterów mięsa, za granicę z urządzeń
tutejszej rzeźni miejsk;ej, zobowiązał tychże do
oddawania odpadków z uboju bydła uboższej
ludności po cenach zniżonych. Ku wielkiemu
zadowoleniu ubogich, a również i niższych ka-

tegoryj funkejonarjuszów państwowych, sprze
dawano odpadki te przez kilka tygodni, poczem
naraz pożądanego towaru zabrakło.

Przyczyną tego jest’, wedle ostatnich wiado
mości dawanych na zebraniach robotn’czych,
rzekome sprzedawanie odpadków tych miejsco
wym a nawet zamiejscowym rzeźnikom, którzy
po dokonanej u siebie klasyfikacji lub prze
róbce, towar ten sprzedawają po cenach o 100

proc, wyższych. ’Ze strony Magistratu należa
łoby się jakrairychlejsze wyświetlenie sprawy.

Zjazd szoferów. Odbył się tu w sobotę zjazd
szoferów związku pomorskiego. Obradom prze
wodniczył prezes klubu p. Oliwkowski. Refe
rat o projekcie ustawy o ruchu samochodowym
który przez zebranych został przedyskutowany,
wygłosił p, Oliwkowski. W rezolucji powziętej
pod koniec zebrania uchwalono zaproponow’ać
ustawodawcom szereg popraw’ek do wspomnia-
ngo projektu wymaganych doświadczeniem

zdobyłem w praktyce.
Urzędnicy miejscy posiadają własną kasę

chorych. W ostatnich dniach ukonstytuowały
się władze tej instytucji w sposób następujący:
Zarząd: pp. S"ylw’ester Buśzczyński, Ludwik Ma
kowski. Józef Wąsik Alfred Krzyżanowski oraz

Maksymiljan Rutkowski; zastępcy: pp. Jan Pis
korski, Aleksander Krause i Stanisław Mąko-
wiak. Komisja rewizyjna: pp. Lucjan Basiń
ski, Bernard Piątkowski, August Szmak; zastęp
cy: Ignacy Ollech, Stanisław Kinće, i Wacław
Ossowski.

Rada kasy sk’ada się z pp.: Bronisława Ho-

zakowskiego, Franciszka Krupki, Stanis’awa
Tempskiego, Teofila Ulińskiego : Franciszka

Fałkowskiego; zaśtęi ow: Kazimierza I’lałcw
skiego, Kalwasińskiego oraz Stanisława Len-
dziona.

I pp. oficerowie posiadają swój klnb my
śliwski. Na terenie tutejszego O K powstał w

tych dniach oficerski klub myśliwski którego
zadaniem będz’e opiekować się zwierzyną na

terenach wojskowych, no i uprawianie wzgl
popieranie racjonalnego myśliwstwa Zarząd
tymczasowy tworzą ppulk. Sokołowski, mjr
Szymański, kpt. Lekszycki i kpt. Żołyński.

Opróżnienie skrzynek pocztowych, znajdują-
cych się na ul. Szerokiej, jako i skrzynki głów
nej na urzędzie pocztowym, nastąpi odtąd, na

skutek interwencji miejscowego Tow. Kupców
Chrześcijańskich, codziennie o godzinie pomię
dzy 10 a 11 wieczorem- Tyra sposobem miesz
kańcy Torunia mają ,możność wysłań a listów

swych jeszcze ostatnim ambulansem nocnym,
odchodzącym na dworzec g’ówny.

Nagromadzony nad Wł: lą węgiel przeznaczo
ny na eksport zamorski, mimo bardzo dobrego
stróżowan’a, jest celem licznych wprost piel
grzymek uboższej ludności pragnącej zaopatrzyć
się tanim kosztem w opał na zimę. W okresie

ostatniej doby policja kilku tego rodzaju ama
torów musiała poprosić do komisarjatu.

Pożar na przedmieściu byd"oskiem W no
cy na wtorek około godżmy 23 powstał pożar
w stajni będącej własnością p. Bartołowej przy
ul. Bydgoskiej. Pożar trawiący nagromadzone

’.w stajni stare meble i sprzęty, rozszerzać się
"poczyna,! dość szybko, straż pożarna jednakże
w K’iku minutach przybyła na miejsce i po 20-
minutowej pracy go zlokalizowała. Przyczyny
pożaru dotychczas nię ustalono Straty stąd
powstałe właścicielka Oblicza na 300 zł.

Fałszywe alarmy siraży pożarnej nastąpiły
przedostatni.ej nocy przez uruchomienie ałar-

jmików ńa ul. Mostowej, Wodnej i Rynku Weł
nianym. Straż tym sposobem zdezorientowana,
wyjechała z koszar dwukrotnie Sprawców
niestety nie uda’o się przychwycić.

Kronika pel’cyjna. Policja w okresie osta-

tn’ej doby przyaresżtowaia wzgl. przytrzymała
celem spisania protokołu 3 kobiety lekkich o-

byczajów’, jednego pijaka oraz jednego włó
częgę.

Bójka uliczna. Dość poważnie pobity został
w ub. poniedziałek niejaki’Karczewski Antoni,
zam. na Mokrem przy ul. Koniuchy. Ód na

’pastników, -których było aż dwóch, wspomnia
ny otrzymał tak znaczno uszkodzenia cielesne,
że udać się musiał natychmiast pod opiekę le
karską. Przyczyną zatargu była sprzeczka.

Przytrzymanie zbiegów z ,,Dobrego Pasterza",
Przed dwoma dniami zbiegły z miejscowej lecz
nicy dla wenerycznie chorych kobiet, dwie adep
tki lekkich obyczajów, którym ta opieka w za
kładzie mokrzańsł, im niezbyt dogadzała. Ko
rzystanie z upragnionej wolności . nie trwało

zbyt, dugo bo zaledwie dwa dni, ponieważ; po
licja już dnia następnego ujęła jedną, ą dn?a

następnego— drugą pacjentkę.
’

Policjanci pomorscy
nie pójdą na Kresy.

Wczorajsze toruńskie ,,S!owo Pomor
skie" podało wiadomość, że w najbliż
szej przyszłości ma być z województwa
pomorskiego przeniesionych do innych
województw 150 funkcjonarjuszy poli
(cji państwowej. Jak się dowiadujemy,
wiadomość ta jest zupełnie niezgodna z

prawdę,, albowiem wedle informacyj tej
że komendy, funkcjonarjusze policji,
którzy w styczniu b. r. zostali przydzie
leni do innych województw, ostatnio, tj.
w sierpniu, powrócili do województwa
pomorskiego,

Z POMORZA.

ŚWIECIE. Majętnoć Łaszewo obchodziła swe

wieńcowe, które rozpoczęto pięknym śpiewem
pracowników żeńskich Łaszewo, poczem nastą
piło uroczyste wręczenie dwóch wieńców żni
wnych, a to jednego właśścicielowi majętności
p. Jerzemu Zimmermanowi, a drugiego admi
nistratorowi p.’" Franciszkowi Meggerowi. Nastę
pnie rozpoczęto zabawę taneczną w specjalnie
na ten cel urządzonej i obszernej ubikacji, gdzie
przy dźwiękach dobrze zgranej orkiestry tańczo.

,po aż do białego rana.

Radość wśród ludzi pracujących na mająt
ku Łaszewo była tem większa, że po długich la
tach przerwy po raz pierwszy obchodzono tra
dycyjne okrężne.

BZOWO. Tow. Powstańców i Wojaków Bzo
wa urządziło dnia 5 bm. święto strzeleckie o

nagrody. Udział w strzelaniu wzięło 30 człon
ków. Najciekawszą była walka o uzyskanie
pierwszej nagrody. Trzech druhów Tow. uzy
skało po 33 punktów. Nawet ostatnie strzały!
rozstrzygnąć nie mogły. Ostatecznie pierwszą
nagrodę otrzymał druh Niedzielski, drugą Ję
drzejewski Marcin, trzecią wójt Kozłowski,
czwartą p. Pączek, piątą p. Jędrzejewski Jan.

Święto strzeleckie zakończono zabawą ta
neczną, przerwaną o godz, 1,30, na skutek poża
ru w sąsiedniej wiosce.

KOWALEWO POMORSKIE. W szkole rolni
czej pow. wąbrzeski, półtoraroczny kurs nauki

rozpocznie się dnia 4. listopada br. Młodzieńcy
powyżej szesnastu lat, chcący korzystać
z nauki, winni zgłaszać się jaknajrychlej, ilość
bowiem miejsc jest ogranicz. Warunki przyję
cia na żądanie zainteresowanych podaje pisem
nie Dyrekcja Szkoł.y Roln. w, Kowalewie Pora.

KOLONJA OSTROWICKA. (Zebranie w celu za
łożenia Sokola). W niedzielę dnia 26 września,
o godz. i po południu odbędzie się żebranie w

lokalu p. Leszkowskiego. Na zebranie przybę
dzie prezes Dzielnicy Pomorskiej druh Wł. Sa-
moliński i wiceprezes gniazda Nowego druh, Ja
żdżewski. Szan Rodaków tak młodych jak i

starszych a sympatyków idei sokolej, uprasza
się o liczny udział.

TUCHOLA. Po wygaśnięciu pryszczycy w O;
kolicy zniesiono urzędowy zakaz spędu bydła,
tak że we wtorek dnia 5 paździerri’ka br. odbę
dzie się w Tucholi jarmark kramny? na bydło
i konie. , ,.

MILOBĄDZ, pow. tczewski, (Wie!ki wiec an
tyżydowski). Uh . niedzieli w sali p. Dulskiego
odbył się wielki wiec antyżydowski. Przewod
niczył ks. prób. Baranowski. Referat odpowie
dni wygłosił p. St, Wilga.

3E CiaeSamas(ra. -K;

(Korespondencja własna.)

Optanci w Polsce, W naszym grodzie ćheł-
mińskim jest jeszcze wiele optantów niemiec
kich, którzy wyrzekli się obywatelstwa polskie
go i czują się być wiernymi obywatelami pań
stwa niemieckiego, lecz powodzi im się ?tu wca
le nieźle — dorobili się po czasie swej opcji po
ważnych majątków. Między innymi zamieszku
je tu jeszcze optant kupiec. Gronowski. który
od pewnego czasu oprócz swego świetnego inte
resu, składu maszyn rowerów’ przyrządów, dp
samochodów itp. uruchomił kilka sąmochodów
osobowych i autobus z Chełmna do Terespola
Optant Granow’ski brał od swych pasażerów’ j]p
chcia’, bo nic miał żadnej konkurencji, - za

przejazd autobusem 10 kl. z Chełmna do Te
respola pobierał już od osoby 3,25 zł., wresz
cie zmusił) go tutejsze władze do zniżki za ten

przejazd na 2 zł.

W sierpniu zjawili; się konkurencja autobu
sowa i to tut. Polaka inwalidę wojennego p.
Kobusińsk’"ego. Od chwili tej opt. Granowski
Wypow’iedział p, K. wojnę konkurencyjną, zni
żył przejazd na 1 zł chcąc tem konkurenta Po
laka przyprowadzić do zupe’nego bankructwa.
Pewna starsza pani przyjechała do Terespola.
Tymczasem autobus firmy p; Kobusińsk:ego, już
odjechał, pozostał, jeszcze prawie, próżny ąuto-
bus opt. G. Szofer Niemiec opt.; Grańpwskiego
odmówił stanowczo przejazdu pasażerce, bojko,
tując w ten sposób ludność polską. Możeby
w!adze zainteresowały s’ę tą sprawą i stwier
dziły na jakiej podstawie optantowi, nie posia
dającemu obywatelstwa polek’ego, udzielono —

i czy wogóle udzielono koncesji?

Z Wefherowa.
(Od naszego objazdowego korespondenta).
Wspaniała manifestacja lada kaszubskiego

na cześć J E. ks biskupa OkonJewsk’ego. Nie

jestem zwolennikiem manifestacyj oraz demon-

stracyj bólów, uczu,ć czy też radości. Jednakże
to, , co widziałem dzis’aj przed chwilą wzru
szyło mńie. Znam Kaszubów, jak przyjmowali
niegdyś prezydenta Wojciechow’skiego w Koście

rźynie. Serce otwarte i dusza pe na radości,
dłoń otwarta na wszelkie sprawy społeczne
Tylko nie żawódź Kaszuby, tylko nie zadraśnij
jego poczucia narodow’ego nie wstępuj na ;ego
podw’órko z szyderstwem czv też ironją na twa
rzy. Zgublónyś na zawsze! Umiesz atoli roz
bić twardą jego skorupę, potrafisz wejrzeć mu

dó serca, zaskarbisz sobie jego zaufanie, lep
szego przyjaciela mieć nie będziesz.

To uczucie, czy też odczucie miałem, kiedy
dzisiaj wczesnym rankiem zacząłem s:’ę przy
glądać dekorowaniu miasta. Już do po.udnia,
tonie miasto w powodzi girland i flag. Bramy
tryumfalne wznoszą się wszędzie, domy gubią
się w zieleni, nawet żydzi dekorują domy -

dobrze zrozumiały interes. Około godz ny dru
giej zbierają się towarzystwa, korporacje zw’ą-
zki, szkoły. Zaludniają ulicę Sobieskiego, ry
nek. Sokół na kon’ach - około 20 druhów’ ,-

na rynku. Blado atoli podpada 6 sokołów i 8
sokolic w ul. Sobieskiego. Dzielnie prezentuje
się Tow Woj i Powstańców — cko’o 60 głów.
Kolejarze, pocztowcy, cechy, zwązk zawodowe,
wszystko na miejscu, by po tak długim czasie

powitać pierw’szego pasterza diecezji — P?!aka.
Chciano przecież zamanifestować swe uczu

cia religijno, a Kaszuba jest głęboko relgijny.
Chciano radość okazać że na ironie biskupim
w Pelplinie zasiędzie po tak długim czasie Po
lak z krwi i kości. Chciano ostatecznie okazać,
że tutaj na tych zapomnianych rubieżach pół
nocno-zachodnich żyją Polacy.

Manifestacja udała się świetnie. Kaszubi O-
kazali, że ,,do ostatniej kr.opli krwi gotowi bro
nić ducha", lecz również że przed władzą le
galną chylą czoła. Punktualnie o godz. 3 zja
wia się u wylotu ul, Sienkiewicza wyniosła, ge
neralska prawie postać’ ks’. Biskupa. Zw!ykłe
ceremonje. Mów’i dobrze miejscowy proboszcz,
ks. Rozczynalski, przemaw’ia krótko, lecz treści
wie pan burmistrz Kruszyński, odpowiada do
niosłym gtosem Jego Eminencja. Przy dźwię
kach orkiestr)". ,,,Kto się w opiekę" rusza po
chód do kościoła poklasztornego. Fara w prze
budowie. Wszystk’e okna ul. Sobieskiego zalu
dnione. Wprost wspąniato -przedstawia się po
witanie Ks. Biskupa — Polaka. Nie, n’gdy do

zguby nie przyjdą Kaszuby. W kościele zwykle
przy takiej ókazji ceremonje i koniec dnia przy

jęcia. Około 15, tysięcy zalegało. ulice i rynek,
manifestując swe ucżuc a ,s,zczerze katolickie.
Serc kaszubskich może dostojny gość być pe
wien. Nie wolno pominąć że powitalny wier
szyk, p’óra tutejszego . redaktora Bonifacego
Chm’elewskiego, wygłosił w’dzięczny chłop-
czyna.

Z pos!adzenia Rady Miejskiej. W poniedzia
łek odbyło się posiedzenie Rady Miejskiej. Rzad
ko można spotkać na Pomorzu tak wygodnie
i kulturalnie urządzoną salę. Nastrój i har-

monja w’śród radnych zupełna, Glos zabiera
ją przeważnie dwaj przeciwnicy pp, Kwiatkow
ski i Meinhardt (mimo nazwiska niemieckiego
gorliw’y Polak.) -

’

Wprowadzono w urząd jako członka Magi
stratu p Wojciecha Rolbieskiego. W miejsce
członka Rady Miejskiej p. Starosty, wybrany zo-

sta’ p, Fularczyk. W miejsce p. Rolbieskiego, wy
brano p. Formellę Jana,

Do zarządu M!ę’skiej Kasy Oszczędności po
w’ołano p. Fularczyk a do Rady Nadzorczej szko
ły dokształcającej p. Gdańskiego. Jako zastępcę
ławnika Urzędu Rozjemczego dla spraw najmu
zc strony właścicieli domów .powołano p. Fular-
fczyka, do kom’sji budowlanej p.’ Lidzbarskiegó,
do komisji leśnej p. Stróżyńskiego, do komisji
rzeźni p. Voigta.

Ciekawe! Magistrat sk’ada się z 4 kupców i
1 leśniczego.

, Fiasko ,,Strze!ea”. Na sali p Goerks"o od
było się ubieg" ej niedzieli posiedzenie Strzelca,
zwołano przez organizatora inż. Rogowskiego. O-
becnych na posiedzeniu było 5-ciu tajnych po
licjantów, dwóch cywilnych i Wasz korespon
dent. Przed lokalem patrolowało 45 członków
Powstańców i Wojaków. Fiasko było kompletne.
Jak się dowiaduję, odbędzie się przyszłe posie
dzenie w prywatnem mieszkaniu p. Rogowskiego
następne;’ niedzieli.

ZMARLI:
Ś. p, Wacław Rowiński, dyrektor dóbr Kar

czew’skich w’ Wielkopolsce.
Ś. p . Stanisław WinśeckS, mistrz puszkarski

w Poznaniu, lat 5?
Ś. p Aleksy Hamling, kapitan 58 p. p., ucze

stnik powstania wielkopolskiego, zmarł w Kłe
cku na Polesiu.

Ś, p Bartłomiej Banaszak w Strzałkowie.
Ś. p . Z Marksów Zofja Sikorska w Czempiniu.
Ś. p, Józef Złotogórski w Poznaniu, lat 67.

. Ś. p. Af’nies’ka Kędzierska w Poznaniu, 1. ,93.
Ś p. Jan Sulikowski, kierownik szkoły w

Owińskach.
Ś. p Roman Hypszer, kierow?nik szkoły w Bu

dzyniu.
Ś. p. Władysława z Bzadkewiozów Przewor

ska, nauczycielką w Granowie.
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KALENDARZYK.

Dziś w piątek M. B. od wykupu niew-olników.
Jutro w sobotę Władysława z Gielniowa.
Wschód słońca o godzinie 5, 49.
Zachód słońca o godzinie’ 5, 54.

DYŻUR NOCNY W APTEKACH.

Od poniedziałku 20 . bm. do poniedziałku
27 bm. dyżurują .następujące apteki:

1) Apteka Piastowska, Plac Piastowski.
2) Apteka pod Złotym Orłem. Stary Rynek ;

Muzeum Miejskie przy Starym Rynku, gmaeh
dawnej Kasy Oszczędności, otw’arte codziennie
od godz 9-ej do 3-ej po południu.

Biblioteka Miejska (Stary Rynek.l) otwarta

codziennie z wyjątkiem . niedziel i świąt od

godziny 9--14 i od 17-20. Pracownia naukowa
i czytelnia pism codzienne od 10-13 i od 17-20

Wypożyczalnia codziennie , od 1,1-13.30 po poł.
tylko w poniedziałki środy i soboty cd 17-18.45.

Bibljoteka Ludowa, (ul. Jana Kazimierza 9).
W’ypożyczalnia otwarta, codziennie z wyjątkiem
niedziel i świąt od godz. 12-13 i 17-19, nadto
dla dzieci’ i młodzieży w’e wtoreki i soboty od

26908) Wypożyczalnia Książek Lektora ul.
,Gdańska 141, otwarta codziennie od 8 do 6.

Czytelnia T-wa Ailiance Francaise w gimn.
Kopernika otwarta codziepnie od godziny 6—8
wieczorem. Dzienniki, tygodniki, ilustracje Wy.
liożycźąlnia książek bogato up.osażona w nowo
ści belletrystyki francuskiej.

TEATR MIEJSKI.

Dziś jedno z ostatnich przedstawień ,,Figli
politycznych".

Jutro, wyjątkowe-świet,ne przedstawienie gło
śnego dramatu J. Banavente ,,Źle kochana" w

wykonaniu dosk-onałych odtwórców wszystkich
ról z pp. Podgórską. - Dybizhańską, Sarnecką, Mo.

rozowiczową, Sokołowską, Dominiakiem, Kwiat
kowskim i Lenkiem na czele.

We wtorek premjera pięknej, opromienionej
czarem rodzimego humoru komedjo - opery J. - N,
Kamińskiego (muzyka- Kurpińskiego) p ,t.:
,,Skalmierzanki". Rzecz ta wejdzie na repertuar
-w zupełnie nowej inscenizacji Leona Szillera
i reżyserji M, Zonera. który z właściwym sobie-
humorem odtworzy postać Śapibrzucha. W roli
Dosi zabłyśnie swoim talentem p: Marja Żab
czyńska, która wystąpi po raz pierwszy na

scenie bydgoskiej. Hrabiną będzie p. Grzymali-
Zbierzchowska, obdarzona pięknym sopranem.
Duży udział w sztuce przyjmuje balet w wyko
naniu primaballoriny E, Popielewskjej, baletmi-
strza Fabiana, oraz zespołu szkoły baletowej
N-owe dekoracje przygotowują pp. Roman Cza
plicki i Stanis’aw Węgrzyn. Nowe kostjumy wy
konają pracownie własne pod kierunkiem p.
Hoćheisla. Przy pulpicie zasiądzie po raz pier
wszy p. kap. Dawidowicz.

Widowisko popołudniowe. Pierwsze w tym
sezonie przedstawienie popołudniowe dla publi
czności zamiejscowej i młodzieży szkolnej - od
będzie się w nadchodzącą niedzielę 26. bm., o

godz. 3.30. Dany będzie z wielkim pietyzmem
wystawiony dramat L, II. Morstina ,,Lilije" w

premjerowej obsadzie. Ceny miejsc zniż-one.

— Posiedzenie zarządów miejscowych Kato
lickich Towarzystw Robotników Polskich odby
ło się w ubiegłą środę, 22 bm. wieczorem w

salce parafjałnej przy Farze. Zęzbranie zaszczy
cili swoją obecnością ks. radca Stepczyński, ks.
Nieziołkiewicz, ks. Śmorowski, i ks. Słupiński
ze Szwederowa.

Obradom przewodniczył zawsze pracowity
prezes okr. p . Cywiński, który po powitaniu
gości i członków udzielił głosu red. Kobierskie-
mu. Tenże wygłosił referat ,,O rob-otniku współ
czesnym". Mówca w godzinnym swym refera
cie przedstawił obecnym dość obrazowo różnice

dróg wychowania robotnika za czasów zabor
czych, obniżenie jego moralności wskutek woj
ny światowej, położenie materjałne poniżej
wszelkich pojęć kulturalnych, życie bez celu i
brak zrozumienia dla życia organizacyjnego, —

co ukrzywdzą go pod wielu względami i nie da-

je mu możności zrównania swego stanowiska
w przybliżeniu z innemi klasami naszego spo
łeczeństwa. ”

Nad referatem rozwinęła się bardzo rzeczowa

dyskusja, w której zabierało głos kilku człon
ków, godząc się w zupełności z mówcą. Trudno

było wyczerpać temat o współczesnym robotni
ku i dlatego dyskusję zamknięto. Następnie pre
zes p. Cywiński odczytał program zjazdu Zwią
zku Katolickich Towarzystw Robotników Pol
skich, który ma się odbyć w dniach 25 i 26
bm. w Poznaniu. Jako delegata na ten zjazd
wybrano, posiadającego całkowite zaufanie

wszystkich członków zarządów prezesa p, Cy
wińskiego i polecono mu dopilnować pewnych
spraw dotyczących towarzystw in. Bydgoszczy.
,W końcu po omówieniu spraw natury wewnę
trznej, prezes zamknął zebranie hasłem ,.Cześć
pracy!"

- Z Uniwersytetu Poznańskiego. Dyplom nauk

prawnych z tytułem magistra uzys-kał p. Jó
zef Chmurzyński, z Papowa Toruńskiego, woj.
toruńskie; dyplom nauk ekonomiczno-połitycz-
nych z tytułem magistra uzyskała p, Marja Ce
lina Zarembianka z Krakowa.

— Wieczorny, sześciomiesięczny kurs han
dlowy przy Miejskiej Szkole Handlowej, Jagiel
lońska, róg Konarskiego (tek 1661) połączony z

jjauką stcnografji polskiej i pisaniem na ma
szynie, rozpoczął się dnia 20. bm. Dodatkowo
Wpisy na kjlka. zaledwie- Wolnych miejsc przyj
muje jeszcze Dyrekcja w godzinach urzędowych.

— Przypominamy, że następny dancing Ko
ła Absolwentów Miejskiej EzkoSy Handlowej
odbędzie się w s-obotę, 25. bm. o godz. 7 .30 w

Resursie Kupieckiej. Wstęp tylko za zaprosze
n,iami, które można otrzymać u p. Biońca, ul.
Gdańska 51. w godz. od 5 — 7.

— Rejestracja robotników do Francji. Gór
nicy i rob-o-tnicy do górnictwa i fabryk, oraz do
brzy tokarze i form :arze

’

mogą się zgłosić w

Państwowym Urzędzie Pośrednictw’a Pracy
przy ul. Grodzkiej 32. celem rejestracji do ro
bót w’e Francji. Zestawienie transportu i bada,
nic lekarskie odbędzi.e się dnia 30. 9. br. w U-

rzędzic Pośrednictwa Pracy. Rezerwiści do lat
26 oraz poborowi winni posiadać zezw’olenie z

odnośnego P. K, U.

-’Ujęto wczoraj 4 pijaków, 1 złodzieja i 1 ko
bietę za przekroczenie przepisów policyjno-oby
czajowych.

— Stan wody na Wiśle w dniu 24. bm. przy
śluzie w Brdyujściu wynosi 2 metry 95 cm.

— Dyrekcja francuskich kursów rządowych, w

gimnazjum Kopernika, podaje do wiadomości, - że
nauka rozpoczęła się już dnia 14-go września, Uru
chomione są kursy: 1-szy przygotowawczy — 2-gi
elementarny — 3 -ci średni —, 4-ty wyższy. Zapisy
na wyżej wymienione kur,sy, przyjmuje Sekretarjat
kursów, otwarty codziennie od godz, 6-8, w Czy
telni ,,Ailiance Francaise", główne wejście z placu
Kochanowskiego. Kursy. Francuskie zaś, maja, od
dane do swej dyspozycji ubikacje zajmowane w

roku ubiegłym przez miejski Instytut Muzyczny, w

tymże gm.achu Gimn. Kópernika — wejście tylne,
od u!. Paderewskiego.

Kursy dziecięce zorganizowane zostaną 1-go pa-
dziernika.

— Prośba do pp. pracodawców. Członek Tow.
Powstańców i Wojaków, Wąsosz, Stefan Jóźwiak,
emerytowany ,woźny pocztowy, prosi za pośr-ednict
wem Zarządu Okręgowego o wystaranie się dla

niego o jakąkolwiek posadę czy to stróża, domu lub
t. zw. placmistrza. Jak z jego świadectw w’ynika,
jest gorliwym i uczciwym człow’iek-iem a z otrzymy
wanej emerytury jest utrzymanie mu rodziny nie
możliwe, więc stara się usilnie o jakiekolwiek za
trudnienie, ażeby móc doli swej ulżyć.

0 mistrzostwo powiatu
bydgoskiego.

W najbliższą już niedziele, 26 bm, przyby
wają do Bydgoszczy dziarskie zastępy z pow’ia
tu, aby stanąć do pierwszych zawodów o mi
strzostwo powiatu bydgoskiego.

Przeszło 180 zawodników bierze udział w wy
konaniu programu. ,,Na Święto", przybywają do

Bydgoszczy liczne towarzystwa i delegacje ze

s.ztandarami, spodziewane są towarżystwa mia
sta Bydgoszczy. -

Celem umożliwienia wzięcia udziału jak naj
liczniejszym drużynom Komitet Wych. Fiz.

i Przysp. Wojsk, na powiat bydgoski zapewnił
uczestnikom zniżkę kolejową tak na kolejce po
wiatowej jak i kolei państwowej. Legitymacje
do nabycia biletów powrotnych wydaje biuro

Komitetu, jakie sekretarz Komitetu p. Parzysz,
st. sekretarz Starostwa., urządza i poprowadzi..
Zawodnicy otrzymują nadto bezpłatny obiad i

pamiątkowe żetony.
Komitet w głębokiem zrozumieniu znaczenia

wychowania fizycznego i przysposobienia woj
skowego, mającego zapewnić narodowi tężyznę
i siłę moralną i fizyczną, nie szczędził trudów,
aby ,,świętem" zainteresować szerokie masy
społeczeństwa w powiecie i mieście Bydgoszczy
i nie wątpi, że ci, którym odrodzenie narodu

jest drogie, nie odmówią swego poparcia, tak

moralnego jak i materjalnego, jużto składa.jąc
drobny wstęp na boisko, jużto przyczyniając się
do ufundowania nagród, mających na celu za-

c)iętę młodzieży do pracy nad sobą i do współ
zawodnictwa w zawodach indywidualnych jak
i drużynowych.

Pragnąc podjętej pracy nad fizycznem odro
dzeniem społeczeństwa w powiecie nadać cią
głość i trwałość, pobudzić ambicję drużyn i to
warzystw, Komitet ustanowił 5 wędrownych na
gród dla powiatu bydgoskiego.

Z raportów, jakie wpływają tak z przygoto
wania do zawodów, jak i już odbytych wstęp
nych zawodów na terenie odwodów (a jest ich
5 w powiecie) należy liczyć na powodzenie
,,Święta" tak pod względem formy jak i treści.

Pragniemy, aby dzień ten był ,,Świętem" nie-

tylko naszem ale i miasta Bydgoszczy, dla któ
rego Komitet przygotowuje w godzinach połud
niowych bezpłatny koncert muzyki wojskowej
w parku Kazimierza Wielkiego.

Powodzenie zbiórki na ulicach Bydgoszczy
pod hasłem ,,Dnia Komitetu" będzie dowodem,
o ile zadanie Komitetu u obywateli Bydgoszczy
znalazły należny oddźwięk i zrozumienie,

^oirstońcy i Wojacy prseeiii’ifto
osscsersfn’oni ,,ftrzelea’.

Od Zarządu Okręgowego Zw. Tow.
Powstańców i Wojaków, Okręg Byd
goszcz — otrzymujemy następujące pi

,smo, z prośbą o umieszczenie:
sii ,.

z Z gazet dowiadujemy się, że organi
zacja ,,Strzelca11, która usiłuje się za
kraść do naszej dzielnicy, w pismach do
władz wyraża się o nas ujemnie, podaje
nas w podejrzenie, jakobyśniy byli czy
jąkolwiek ekspozyturą partyjną, nadto
,wyraża się o nas, że jesteśmy siedli
skiem demoralizacji i szerzymy pijań
stwo,

Za Zarząd
W. Fic!ka, Walkcwski, Wiśniewski,

sekret, okręg. - wiceprezes, komendant okr.
?hs .j,-

"
. j

Przeciwko podobnym posądzeniom i
podejrzeniom zakładamy uroczysty pro/
test. Nie wysługujemy się żadnej p-arlji,:
a służymy tylko i wyłącznie idei pań
stwowej. Nadto przestrzegamy pilnie
porządku i dobrych obyczajów, a wybry
ków jednostek, które wszędzie zdarzyć(
się mogą, organizacja jako całość nie’
może przyjąć na swęją odpowiedzial
ność. Ci, którzy nas obwiniają, winni
raczej zarzuty swoje do siebie odnieść,
tem więcej, że wśród nich znaleźli się K

pośród nas tylko tacy ludzie, których Z)
szeregów swoich usunąć musieliśmy. ,-

Okręgowy:
Wita, Teska, Kaszubowski,

adjutant okręg. referent oświat, skarbnik okr.

Z Rady Miejskiej.
,,Punktualność" p. p . radnych- — Ławy magi
strackie świecą pustkami. — Obrady. — Budo

wa domów bez cegły. — Zakończenie.

Nasza Rada Miejska słynna jest z punktual
ności. Wyznaczane posiedzenia na godzinę 6-tą,
nigdy o tej godzinie nie rozpoczynają się, bo p.p.
radni (za wyjątkiem kilku) opóźniają się stale,
Tak też. było i, wczoraj; posiedzenie rozpoczęło
się z pół-godzinnem opóźnieniem. Mimo nawet

głośnego dzwonka, którym p. prezes Beyer wzy
wał na posiedzenie, część naszych suwerenów

pozostałą jeszcze ,,na cygarku".
Nie dopisali też wczoraj i p. p, radcowie’ z

Mągistrątu, Ławy ich bardzo nawet świeciły
pustkami, co zdaje się nie powinno w zasadzie
mieć miejsca.

Na porządku obrad były tylko wnioski Ma
gistratu. Sprawę wzmocnienia dwóch pozycji
budżetu centralnego w sumie łącznej 2500 zło
tych, odroczono, bo na posiedzenie komisji nie

zjawił się p. decernent. Tak samo odroczono

sprawę kooptacji do deputacji szkolnej dyrek
torki Miejskiej Szkoły Handlowej p. Kowalskiej.
Wniosek Magistratu o podwyższenie pozycji bu
dżetu zwyczajnego miejskiego gimnazjum żeń
skiego o 460 złotych, celem pokrycia przesiedle
nia i kosztów podróży dla nowo zaangażowanego

’na.uczyciela, p. Łańcuckiego, przeniesiono na’

wniosek radnego Zacharjąsiewicza na tajne po
siedzenie, ponieważ ma on pewne objekcje, któ
re może powiedzieć, ale tylko na. posiedzeniu
poufnem.

Rada Miejska wyraziła swą zgodę na wydat
kowanie z budżetu nadzwyczajnego, ,,Zarz’ąd
-Długów" na - rok 1926, kwotę 10.000 złotych, ce
lem skupu przed.wojennych obligacji gminy
miasta Bydgoszczy. Na rzecz komisji Naukowej
przy D. O . K. VII dla badań nad historja pow
stania wielkopolskiego, Rada na wniosek komi
sji-Uchwaliła wypłacić tytułem subsydjum tylko
300-złotych, a nie 500, jak projektował Magistrat,
z tem, że na ten cel znajdzie pokrycie.

Uchwalono też wypłacić Bydgoskiemu Towa
rzystwu Wioślarskiemu tytułem zapomogi 1500

złotych, jako zwrot kosztów poniesionych z ty
tułu wyjazdu na międzynarodowe regaty do

Lucerny, wydatkować kwotę 1300 złotych na :u
rządzenie wystawy ,,Miasto i Mieszkanie" i zło
tych 650 na niezbędny remont w gimnazjum
im. Kopernika.

Sprawa
’

podwyżki poszczególnych pozycji
\yydatkowych przy pokrywaniu ich z innych po
zycji budżetowych, została odroczona na wnio
sek referenta., ponieważ sprawy komisja załat
wić nie mogła, gdyż na ten dzień, na który by
ło wyznaczone posiedzenie komisji, wyznaczył
też posiedzenie i Magistrat,

Ponieważ gazownia miejska, zajmując się wy
konywaniem robót instalacyjnych u osób pry
watnych-, nie mając na to patentu, a tern samem

odbiera pracę ludziom płacącym podatki, Rada

Sliejska uchwaliła wniosek grupy radnych z

klubu kulturalno gospodarczego, zwrócić się do

Magistratu, by gazownia zaniechała na przy
szłość prac nie leżących w jej kompetencji.

Wniosek Magistratu o stwierdzenie rachun
ków i udzielenie pokwitowa.nia za 1925 rok, od
roczono.

Wniosek nagły w sprawie podwyższenia w

budżecie szpitala miejskiego sumy z 800 zł. na

3000 zł. na zakup lekarstw i środków opatrun
kowych uchwalono. Uchwalono też wniosek

nagły Magistratu w sprawie wydatkowania 5000

złotych na książki szkolne dla biednych dzieci
szkół powszechnych.

Trochę ożywienia do monotonnych obrad
wniosła sprawa budowy chlewików przy dom-
kach miejskich na Biedaczkowie i w Jachcicach. t

Budowę tych chlewików uchwalono i Rada wy
raziła życzenie, by Magistrat przystąpił do na
tychmiastowej budowy. Przy tej sposobności po- .

ruszano sprawę kosztorysów na budowę wspom
nianych domów, w których decernent p. inż.
Raczkowski ,,zapomniał" wliczyć cegłę, Rzecz

naturalna, żc skutkiem ,,takich kosztorysów"
budowa domków znacznie w’zrosła.

Ze W’zględu na to, że Urząd Polieyjiry posta
now’ił usunąć z dniem 1 października z targu
przy Starym Rynku handlarzy domokrążnych,
klub N. P. R. postawił wni-osek nagły o prze
niesienie całego targu na Now’y Rynek. W re
zultacie dysku-sji, w kt.órej zabierali głos rr. Le
wandowski, Nowa.kowski,- Fiedler, Lewandowicz,
Drewka i inni, postanowiono W’niosek ten ode
słać do Urzędu Policyjnego, celem oświa’dcze
nia się.

Prośby: b. funkcjonariusza policji o wspar
cie, oraz Jabłońskiego o przydział mieszkania

przekazano w’łaściw’ym urzędom do, przychylne’
go załatwienia. -

Odnośnie do statutu szkoły dokształcającej,
to z powodu różnicy interpretacji pośtamKwiono
ponownie zw’rócić się do Województw’a o dokła
dne w’yjaśnienie, do ilu. łat mają terminatorzy;
uczęszczać do szkoły dokształcającej.

Na tem porządek dzienny jaw’nego posiedze
nia został wyczerpany. Po krótkiej przerw’ie
odbyło się posiedzenie przy drzwiach zam
kniętych.

Ciągnienie loterii na Kościół
na Szwederowie.

(Dokończe:nie.) . ...

15998, 428, 13905, 9101, 15918, 14487. 15120.

15723, 5514, 1783, 5737, 13828, 14061, 13462, 14003,
5919, 13951, 12119, 5300( 5257, 13802, 5672, 10048,
11509, 16759, 1785, 12149, 6601, 13627, 1695, 12205,
122, 1894, 5480, 1915, 13757, 14035, 5997, 16980, 3716,
16996, 16845, 5950, 5420, 5141, 2983, 1857, 3447, 4774,
17845,-4356, 12264, 14351, 4532, 4402, 13788, 4874,
4162, 5772, 5388, 2127, 14386, 14029, 2756, 1513, 4275,
1512, 4678, 4749, 14158, 4443, 3736, 4215, 12619,
12052, 15887, 5277, 10977, 12005, 5492, 4501, 14269,
17973, 3755, 1458, 5093, 5313, 4821, 15980, 13685,
4677, 12017, 12469. 10687, 3418, 3601, 5465, 1728,
4406, 12105, 5400, 9322, 2903, 15342, 1590, 17639,
8084, 4167, 5888, 1536, 12243, 4479; 15117, 4432. 5417,
5262, 14164, 2499, 1635, 11764,, 17354/ 3866, 15190,

12408, 8620, 4345, 17246, 10911, 9288, 14309,. 13454,
9604, 15310, 17764, 16439, 12737, 14907, 7491, 15888,
17781, 11488, 10406, 73, 14091, 11817, 3508, 6351,
13836, 14017, 702, 4519, 4276, 5748, 801, 14411, 14198,
7039, 12100, 4213, 16854, 14008, 4728, 1854, 5200,
13424, 14106, 12214, 4658, 9431, 2825, 16194, 2352,
11021, 13242, 16407, 12101, 17983, 2854. 1790, .4717,
12125, 1802, 5105, 12467, 10382, 16841, 5308, 12683,
14028, 4826, 9369, 5184, 2400, 14518, 8954/259, 8900,
14.128, 888, 4298- 84-28, 14367, 17773, 9424, 9926,
3009, 17481. 12466, 7819, 14148, 5389, 16734,. 5953,
5240, 1848, 13097, 10893, 3681, 11139, 5734, 4089,
16015, 1689, 5905, 3553, 17390, 1243, 1100, 11389,
257, 10582, 14633, 10584, 8531, 11508, 4632, 45|7,
4025, 15319,12014, 1973, 14015,14-250.- . 16601, 4549,
4262, 14557; 3392, 14352, 13664/ 13594, 8721, 5959,
5614, 15782, 17938, 15673, 15133, 4064, 4156, 1602,
9711, 1875, 8415, 5349, 9973, 5058; 14223, 5201, 5434,
15528, 14656, 951, 434, 15132, 4421, 7554, 4511, 4646,
9027, 3031, 11634, 13739, 5474, 4-842, 17516, 4003,
16452, 1064, 13356, 10505, 12096, 4773, 13619, 5928,
4165, 3214, 3957, 15637, U 343; 15715, 7877, 14076,.
16082, 634, 12276, 10330.
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Dziś w piqteR premiera pierwszej coytuornel komedii salonowe! sezona 1926-27 pt.

iBóf:e Południa”99
Komedją salonowa w 8 aktach. (21629

z zawsze wesołą, i uroczą

Henny Porten
przy współudziale

pierwszorzędnych sił jak
Ange!o Ferrari,

Hł!sle WSrner
i Robert Sehoiz.
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Dzisiaj.
— Z Konferencji Prezesów, Plenarne

posiedzenie Konferencji Prezesów odbę
dzie się w piątek, dnia 24 b. m. o godz.
7-ej wiecz. w sali Ogniska. Ze względu
ua nadzw?yczaj ważne sprawy uprasza
my Szanowne Zarządy tutejszych towa
rzystw i Zrzeszeń o kompletne i punk
tualne przybycie na posiedzenie.

Zarząd Konferencji Prezesów.
Czarnecki, prezes. Fiołka, sekretarz.

PROGRAM w KINACH.
— Kino ,,Nowości". Komedyjkę z wesołymi

Ferdkiem i Merdkiem w drugim akcie można też

nazwać ,,Wędrującą peruką". Oczywiście humoru

sporo. — Dramat, !zatytułowany ,,Klejnot primadon
ny’ obfituje w pełne emocji sceny w knajpie apa-
szerskiej, za kulisami teatralnemi i w apartamentach
primadonny. Wystawa bogata, treść zajmująca, gra
artystów doskonała,

— Róże południa, komedją sa!onowa w 8 aktach
z naszą starą znajomą nigdy nie słabnącą gwiazdą
filmową Henny Porten i Ferrarim w głównych ro
lach. Rzecz dzieje się w sferach przemysłowych,
Doktór chemj, kierowniczka fabryki, spotkanie w

górach, a potem w zakładach chemicznych i ślub.

Elegancja, tło piękne, a gra wprost świetna daje
widzowi gwarancję, źe spędzi wieczór pod wraże
niami miłemi 5 estetycznemu Nadprogram wesoła
farsa ,,Tajemnica pokoju kaw’alerskiego" i aktual
ności ze świata.

Program ten widzieć można w kinie Kristal,

Ze sportu.
— Walki zapaśnicze w Resnrs!e Kupieckiej w

ubiegły czwartek miały następujące wyniki: Czar
na Maska - Griinberg: po 16 minutach pokonała
błyskawicznym ruchem Maska Grunberga. Sam
Sandi - Grikis po 25 minutach i po specjalnych
Grikisa nelsonach walka nie dała rezultatu. W wal
ce Borowiak Michelson ten ostatni jak zawsze nie
poprawny, po dwóch karnych punktach za samo
wolne zejście z dywanu po 26 minutach uznany
został za pokonanego. Boks angielski Morton Bejna
rowicz w 3 rundzie Bejnarowicz, będąc zupełnie
wyczerpany, poddaje się. Morton zwyciężył. Dziś

walczą następujące 4 pary: Lubuśko - Czarna
Maska, rewanż na wezwanie Lubuski. O ile Lubuś
ko pokona Maskę, to zostanie ona zdemaskowana.

Rogenbaum — Griinberg. Michełsohn — Morton,
Boks angielski: Sarakhi —. Aksionow.

Bieg 100 m. dla starszych pań
na Rupienicy.

Tow. gimn, ,,Sokół
’ VIII Rupienica zorganizo

wało bieg 100 m. dla pań ponad 30 lat który od
będzie się w niedzielę dnia 26 bm. o godz. 16 na

boisku przy ul. Kujawskiej 54, W biegu tym mogą
brać udział wzystkie obywatelki Rupienicy i Przed
mieścia Kujawskiego, oraz członkinie bratnich

gniazd, Wydane będą 3 drogocenne nagrody, można

więc oczekiwać zaciętej walki matadorek biegu. Do
tychczas zgłosiło 8 pań swój udział w biegu. Na
boisku koncert oraz różne niespodzianki dla star
szych i młodszych gości, Wstęp dla starszych 25 gr.
dla dzieci 10 gr. Czysty zysk przeznacza się na wy
jazd zawodników do Gdańska,

Mamy przekonanie, że szanowne obywatelstwo
zapełni po brzegi boisko Sokoła VIII,

Bydgoski Klub Kolarzy
na zakończenie sezonu urządza w dniu 3 paździer
nika br. o godz. 2-ej popoł. wyścigi o mistrzostwo
Klubu na szosie gdańskiej Start i meta ,,Szkolą
Podchorążych". Uchwalono 5 biegów.

1. Bieg otwarcia 15 km 3 nagrody: ofiarowane

przez członka B. K. K, p. Wylegałę - skład rowe
rów Grunwaldzka 107.

2. Bieg dla niestowarzyszonych 8 km, — 4 na
grody, ofiarowane przez B. K. K,

3. Bieg turystów 10 km — 3 nagrody, ofiarowane

przez kabaret ,,Maxim” ul. Marcinkowskiego.
4. Bieg o mistrzostwo Klubu 35 km; czas do 75

minut — nagrody, ofiarowane przez członka B. K .

K. p . Donajskicgo — fabryka szczotek i pendzli —

Dr. Emila Warmińskiego 15.
5. Bieg senjorów 6 km — 3 nagrody B. K. K.

6. Bieg żółwi w przestrzeni 200 mtr. Dotąd nie
znany w Bydgaszczy, lecz bardzo interesujący — 3

nagrody, ofiarował członek B. K. K. p . Graczkow-
ski ut. Poznańska 27.

Po zawodach rozdanie nagród w żetonach srebr
nych, następnie zabawa w salach Kasyna Cywilnego
ul. Gdańska lóOa. Początek zabawy o godz. 8 -mej
wiecz. Orkiesta salonowa znanego i łubianego ka
pelmistrza p. Finca. Wstęp na zabawę tylko za oka
zaniem zaproszenia.

Na bieg niestowarzyszonych można się zgłaszać
U prezesa p. Kołakowskiego, ul. Król. Jadwigi 13,
u wiceprezesa p, Graczkowskiego. ul. Poznańska 27,
U skarbnika p. Wylęgały, ul. Grunwaldzka 107.

I Kronika gospodarcza.

Nowa placówka przemysłowo
handlowa w Bydgoszczy.

Wielkopolska Fabryka Wyrobów Papierowych
Kazimierzą Świerkowskiego w Pleszewie otworzyła
dla wygody swoich odbiorców w Bydgoszczy przy
ul. Jagiellońskiej 29 oddział handlowy pod firmą
jak wyżej i rozpoczyna z dniem. 1 -go października
br, sprzedaż wszelkich swoich wyrobów or.az papie
rów pakowych,

Stale zwiększająca się liczba odbiorców tak w

mieście Bydgoszczy jak na Pomorzu i we woinem
mieście Gdańsku, gdzie wyroby firmy z coraz to

większem uznaniem chętnie przez interesentów na
bywane zosfaią, spowodowała p. K. Świerkowskiego
dla szybciejszej i racjonalniejszej odbsługi do urzą
dzenia drugiego z rzędu samodzielnego oddziału

sprzedaży, bo jak nas informują, egzystuje w Po
znaniu już od roku 1922 poważny oddział handlowy
we własnych nieruchomościach przy ul, Wielkie

Garbary 49.

Zakłady p. Świerkowskiego są największe tej branży
w całej Rzeczypospolitej, zatrudnia 96 robotników j
urzędników i przerabia dziennie 3—4000 kg. pa
pieru. Wyroby firmy są pierwszorzędnej jakości a

ceny bezkonkurencyjne.
P. Świerkowski obchodził w roku ubiegłym

25-lecie zawodowej samodzielnej pracy i znany o-

gólnie jako sprężysty i rzutki przemysłowiec/
Ufamy też, że tak jak Centrala w Pleszewie i

oddział poznański cieszą się pełnem zaufaniem
swoich odbiorców tak nowy oddział w Bydgoszczy
trzymać się będzie zasad firmy i odbiorcy z całem
zaufaniem do niego się zwracać będą mogli.

Nowej placówce przemysłowej ,,Szczęść Boże",

Ryczałtowanie podatku
obrotowego.

Ministerstwo skarbu projektuje daleko idącą
reformę podatku przemysłowego od obrotu.

Reforma ta dotyczy w pierwszym rzędzie
przedsiębiorstw handlowych 3-ciej, 4-tej i 5-tej
kategorji, oraz przemysłowych 7-ej i 8-ej.

Dotychczasowa praktyka ściągania podatku
jest zbyt skomplikowana, kosztowna i w znacz
nej mierze uniemożliwia kontrolę ze strony
władz centralnych.

Projekt idzie w tym kierunku uproszc.zeń’ -

postępowania w ten sposób, że zostaną ustalo
ne przeciętne normy podatku od obrotu na pod
stawie klas miejscowości, określonych w związku
z ceną patentu.

Na podstawie opinji zainteresowanych orga
nizacyj gospodarczych zostaną wypracowane
normy przeciętnego obrotu dła każdej gałęzi
przemysłu czy handlu i danej klasy miejscowo
ści; poszczególne zaś komisje szacunkowe mia
łyby władzę w kierunku obniżania łub podwyż
szania przeciętnych norm od 10 do 15 proc.,’ O
czywiście, zależnie od lokalnych warunków i O’
koliczności.

Taki wymiar podatku ma ogronjr-j - a-

lety bo wpłynąłby na jego wydajność, taniość a-

paratu technicznego usunąłby w znacznej mie
rze nadużycia podatkowe i przyczyniłby się do

równomierniejszego -obciążenia, obyw’ateli.
W najbliższych dniach ministerstwo skarbu

-zwoła w tej sprawie konferencję zainteresowa
nych sfer gospodarczych.

Niedomagania przemysłu
mleczarskiego.

i,Tygodnik Handlowy" pisze: Nasze sfery gospo
darcze naogół ńic doceniają znaczenia przemysłu i

przetworów mlecznych i w dalszym ciągu produkują
,j.edynie masło i sery — płacąc zagranicy rok rocz
nie wielorniljonowy haracz za mleko skondensowa
ne, oraz suszone, kióre importujemy pod postacią
proszku.

Niemal wszystkie kraje zachodniej Europy, Ame
ryki i Ausfraiji rozporządzają bardzo pow’ażńemi
wytwórniami tych środków spożywczych, a o roz
miarach produkcji może ś’wiadczyć fakt zaangażo
wania w niektórych z tych przedsiębiorstw dzie
siątków miłjonów dolarów.

Czy nie czas pomyśleć już o uniezależnieniu się
od zagranicy? Surowca, to jest mleka, posiadamy
nadmiar, fachowców znaleźć można, zbyt wielkich

kapitałów dla zapoczątkowania produkcji nie po
trzeba i brak ty!ko sprężystej inicjatywy.

O zbyt kłopotu nie będzie. Jedna np. fabryka
czekolady ..Gopłana” w Poznaniu zmuszona jest im
portować przeszło 70 tonn śmietany w proszku
rocznie,

Ogólny import mleka skondensowaengo r prze
tworów pokrew’nych wynosi przeszło 1000 ton rocz
nie, poza tem zaś droga do eksportu na oścież

otwarta, a konjunktury są bardzo pomyślne,
Urządzenie maszynowe, pozw’alające przerobić

8000 litrów mleka na vdobę, kosztuje w Ameryce
okcło 7000 dolarów’, czyli mniej więcej tyle, co je
den samochód Juksusow’y.

’

Czy nią warto zastanow’ić się nad zorganizowa
niem tego działu przemysłu?

Z ŻYCIA TOWARZYSTW.
Polski Związek Kolejowców (PZK), Kolo Ru

chu Bydgoszcz. Zebranie nadzwyczajne odbę
dzie się w piątek dnia 24. 9. o godz. 18 w kan
tynie kolejowej, Zygmunta Augusta, Z powodu
bardzo ważnych obrad o liczny udział prosi

Zarząd.
,,Lutnia". Dziś w piątek o. 8 wieczorem lekcja

śpiewu w lokalu p. Jarnatha ul. Jana Kazimierza 5.
Wobec występu w nadchodzącą niedzielę uprasza
się wszystkich członków czynnych o punktualne
przybycie.

Zebranie Chrzęść. Zjedn. Zaw. filji Zimne

Wody, w niedzelę, dnia 26. bm. o godz. 2. popoł,
w lokalu p. Szerbarta. Referat prezesa okr.
druha Kałdowskiego i sprawy taryfowe. O li
czny udział prosi Zarząd.

Sokół Okręg V. Z okazji dnia Wychowania
Fizycznego P. W. zbiórka ze sztandarami w nie
dzielę o godz. 9 na dziedzińcu koszarowy’m 62
pułku piechoty.

, Monsalyat". Sekcja muzyczna, — ćwicze
nia dziś o godz. 7 u kol. Ziólkiewicza, ul. Matej
ki 6. Komplet konieczny.

Tow. Muzyczne. Lekcja sekcji chóralnej odbę
dzie się w sobotę, dnia 25. -bm. w sali Harmonji
przy ul. Marcinkowskiego. Komplet członków

konieczny.
Tow. Malarzy, Lakierników i Strycharzy, Ze

branie odbędzie się w sobotę, dnia 25. bm. o godz
7. wieczór w lokalu p. Jaśniewskiej, przy ul. Po
znańskiej 20.

Z powdu brania udziału w pogrzebie ś. p.
Franciszka Rutkowskiego, obecność wszystkich
kolegów obowiązkowa. Zarząd.

Hallerczycy placówki bydgoskiej. W niedzielę
rano strzelanie w Jachcicach. Zbiórka rano o

godz. 8. przy moście towarowym
Klub Mandolinistów ,,Lutnia". Lekcja dzisiaj.

Zarząd.
Zarząd Tow. Powstańców i Wojaków Wil

czak - Okolę wzywa czonków, by wzięli gremjal-
ny udział w Zjeździe Okręgowym, który się od
będzie w d.niu 3. października br. w Szubinie;
przedewszystkiem ci członkowie, którzy zgłosili
się jako zawodnicy. Początek o godzinie 6. rano.

Sokół V. Okole-Wiłczak. Ostre strzelanie do

tarczy o pierwszeństwo gniazda, odbędzie się
w niedzielę, dnia 26. bm. na strzelnicy wojsko
wej w Jachcicach. Zbiórka o godzinie 8. tamże.

,,Moniuszko", w celu załatwienia bardzo wa
żnych spraw, uprasza się członków czynnych,
jak i nieczynnych o punktualne przybycie dzisiaj
o godz. 8 . wieczorem na salkę parafjalną, przy
kościele św. Trójcy. Zebra.nie zarzą,du o godz.
7. wieczor§ni.

Tow, gimn. Sokół Wilczak - Okolę, Wszyscy
druhowie, którzy się zgłosili do strzelania okrę
gowego i ci wszyscy^ którzy chcą brać udział w

strzelaniu gniazdowem, stawią, się w niedzielę
o godzinie 8. rano na dzedzińcu koszarowym
62. p. p, Raflzimskj, naczelnik.

Rozkaz do Sokołów Okręgu V,
Zawody strzeleckie okręgowe odbędą się w

niedzielę, dnia 28. bm. o godz. 8 . na strzelnicy
wojskowej w Jachcicach.

Cała drużyna bierze udział w świę-cie przy
sposobienia wojskowego. Zbiórka o godz. 8 30 na

dziedzińcu koszarowym 62. pp . .

Malczewski, prezes, Gołębiewski, nacz. okr.

KALENDARZYK TEATRALNY.

Piątek 24. 9 . .,Figle polityczne"
Sobota 25. 9. ,Źle kochana".
Ncdziela 26. 9. o g. 3.30 ...Liljc" (ceny zniżone.)
Ni.edziela 26. 9. o g. 8. w. , .Figle poli.tyczne".
Poniedziałek 27. 9. .,Źle kochana".
Wtorek 28. 9 . ,,Skalmierzanki" (premjera).

Początek o godzinie 8. wieczór.

Baczność! Osadnicy okręgu Pruszcz
i oksiicyf Zebranie P. Z . O. Roln. odbę
dzie się. 26 ])m. o godz. 15-tej w lokalu

p. Seidla, Pruszcz.

Zarząd — Oczachowski, sekr.

§Jom pogodu-
Dzień i godz.

Ci śnienie

powi.etrza
700 mm 4-

Temp.
pow.
O. c.

Zach ni
0-10

-eS’gw-!gJ!!!Ł”.!J-Ae?
Kierunek

i szybkość
wiatru

23. 9. 1 poł. 52,8 10,8 10 W,N.W.2

23 9. 9 wiecz. 53,1 6,2 . 9AZ N.N.W.3

24 9. 7 rano. 54,1 7,2 5 N.N.W.3

Temperatura doby ubiegłej: średnia 7,9
najwyższa 13,2 najniższa 5,2 Wysokość
opadu 5,7

Towarzystwa Powstańców i Wojaków obwo
du bydgoskiego, ćwiczenia zawodników na

Zjazd Obwodowy, odbywają, się każdego wtorku
i piątku od godz. 5 popoł, w koszarach 62 p, p,
Wlkp. Strzelanie ćwiczebn,e do zjazdu okręgo-
wgo w Szubinie, odbędzie się w sobotę dnia 25,
bm. o godz. 13. Wszystkie towarzystwa obwo
du biorą udział w święcie Przysposobienia
Wojskowego w dniu 26 bm. w Bydgoszczy,
Zbiórka wszystkich członków i poczetów sztanda

rowych w koszarach 62 p. p. Wlkp. punkt, o

godzinie 8.30. Umundurowanie dla poczetów
sztandarowych należy odbierać w piątek 24 bm,
popoł. o godz. 4 .30 w koszarach 62. p. p. wlkp.

,,Wolność!11 Smoliński, kom. obw,

Ceduła urzędowa z dnia 21 wrze§nia 26 r.

Papiery procentowe:
Kurs w złotych (za 1000 mk. nom.)

8% dolarowo lis!y Poznańskie Żiemstwa Kredytów)
6,60-6. -5 5 (za 1 dolar)

5% Pożyczka konwersyjna 0,50 (za 1 złoty).
Akcje bankowe:

Kurs w złotych (za 1 000 mk. nom.)
Bank Kwilecki, Potocki i S-ka I- VIII em. 4,70
Bank Przemysłowców I—II em. 1-40

Akcje przemysłowe:
Kurs w złotych (za 1000 mb, nom.)

Barcikowski R. 1—VII em
Brzeski-Auto I-III em, 4-
Centrala Rolników I-VII em y-°j’
Hartwig C. I em zł. Jo°
Dr. Roman May 1—V em. oi,(a-ab,-- .

Wytwórnia Chemiczna I—VI em, —O.aS

Bank Polski płacił dnia 24 ł).m, za:

Dolary amerykańskie 8,94
Funty szterlingów 43,67
Franki szwajcarskie 173,90
Franki francuskie 24,90
Marki niemieckie 213,80
Guldeny gdańskie 173,29
Szylingi austrjackic 126,60
Korony czeskie 26,55

Wartość złota, Pan minister skarbu ustali!
wartość jednego grama złota nadzień 24. wrze,
śnia 1926 roku na.5 złotych 98,16 groszy. -

Ogłoszenie.
W myśl rozporządzenia Rady Ministrów z dn,

10. II. 1926 r. o regulowaniu cen przetworów zbóż

chlebowych, mięsa i jego przetworów pp, usta
nawia się po wysłuchaniu, opinji Komisji do

badania cen, następujące ceny:
Za 1 cWcb l% kg-wy 083 A

,, % kg. mąki żytniej 60 % hurt. 0.26K-

,, % kg. m,ąki żytniej CO% detal. 0.28 .,

,, JS kg. mąki pszenn.ej 50% hurt, 0.40 ,,

,, %kg. mąki psz,ennej SO% detal. 0.4; ( ,,

M %kg. mąki pszennej GO% hurt, 0.38.,,
., % kg. mąki pszenne-j CO% detal. 0.42 ,,

,, % kg. kaszy jęczmiennej hurt. 0.27 ,,

,, % kg. kaszy jęczmiennej detal. 0.30 ,,

Ceny powyższe obowiązują od dnia nastę
pnego po ogłoszeniu i sa, cenami maksymalne-
mi, to znaczy, że nie wolno ich pod żadnym wa
runkiem przekraczać; natomiast niższe ceny (o
ile okaże si.ę tendencja zniżkowa) pobierać mo.

żna. Cenniki winny być wywieszone we właści
wych przedsiębiorst;w’ach handlowych.

Jednocześnie przypomina się rozporządzenie
Ministra S.praw Wewnętrznych z dnia 20 lutego
1923 r, (Dz, Ust. nr. 22. poz. 139), któro nakłada

obwiązek na posiadaczy przedsiębiorstw sprzeda
ży przedmiotów powszechnego użytku, do wywie
szania cenników, oraz ujawniania, ceny bezpo
średnio na odnośnych przedmiotach. Wobec po.
wyższego, należy ujawniać ceny nietylko na

przedmiotach, na które komisja w-yznaczyła ce
ny, le-cz na W’szystkich przedmiotach pow-sze
dniego użytku.

Winni żądania, lub pobierania cen wyższych,
od wyznaczonych, lub nieujawnienia tychże cen

ulegną karze w- myśl art 4. i 5. Rozporządzenia
Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 31. sierpnia
1926 r., (Dz. Ust. nr . 31, poz. 527), o ile dany czyn
nie ulega surowszemu ukaraniu w myśl innych
ustaw karnych, karze aresztu do 6-ciu tygodni
lub grzywny do 10.060 złotych.

Organa Policji Państwowej otrz.ymały ua

kaz przeprowadzania stało ściślej kontroli w

tym kierunku.

Bydgoszcz, dnia 21. września 1926 r. 21447 .

MAGISTRAT.

ii
Gesamg-Werem ,,Einsracht" - Fordon

PBblfizne raflio-wyWafiy 2 (Hat
w niedzielą, dnia 26 wrzeSnia w sali p. Krugera.

1. O godz. 4 popoł.: radio-wykład, przedstawiony
przez inżyniera Schulz’a, Gdańsk.

Wstęp 0,50 zł., dzieci 0,30 zł.
2. o godz. 7V3 wieczorem: a) mieszane chóry

tow. śpiewu, b) wstępny wykład (inż, Schulz,
Gdańsk), c) radio-wykłady. (J?ózku

Taniec.
_ _ Wstęp 1,50 zł,



!Nr 221 ,,DZIENNIK BYDGOSKI", sobota, dnia 25 września 1926 roku. Str. H,

Iileyfacla
Wsobotę.25gob.m

o godz 12-tej surzeda
wać będę u spedytora
Wodtke’go, nl. Gdańska
nr. 131 r astępuiące rze
czy : 21571

SCO ctr. kredy szlamo
wej, także w mnieł-
szycb ilościach, piec
gazowy do p eczenia,
10 aparatów do gasze
nia ognia, 30 latarń,
manometr, wentyla
tor, lto kezyżaaek
meble oraz inne ńa

rzędzia i przedmioty.
Piechowiak, zaprzysię

żony aukcjonator.

160 mórg
dobrej ziemi w tem 40
m- iąki z kompletnym
inwentarzem żywym i
martwym, pryw,atne bez
długu. 55 060 zt. 145 m

resztówka, pszennej zie
mi, dom 12 pokoi, 30
mórg lęki, światło ęię-
ktryczne, wodociągi, z

kompletnym inwenta
rzem, żywym i mart
wym 35 OtO zł i wiele
innych mniejszych i
większych gospodarstw
poleca i świeże zlece
nia przyjmuje biuro
,,Pogoń

"

Dworcowa 80,
tei. i8-15.

Wiła
na Bielawkach na sprze
daż 5 pokoi, wszelkie
wygody. ogróJ. Wiadom
tel. 10—25 od 10-2.

(F-5107

Dom

II-’dętrowy ze sklepem
kolon alnytn (mieszka
nie 8 pokojowe przv kup
nie wolne), za 20 O(!O i
wiele innych objektów
poszukuje i poleca A
Taszycki, Dworcowa 13
tel. 780 (F 5270

Sprzedam
korzystam 160 kop szpry-
chów dębowych, łupa
nych, własny wyrąb, -

Grubość: 1 V? na 2-2 na

3, długość: 19 na 2(1, roz
miar w calach się roz-

mierzy. - Adres wskaże
Dzień. Bydg. (21268

Okazja
Pierzyna z łóżkiem na

sprzedaż 30 z!, maszyna
do szycia i wózek rę
czny. ul. Pomorska 6n
w podwórzu (21641

Agentów
na centryfugi ,.Alfa”
przyjmę. Kmipiński
Grunwaldzka 146

21631

blcylacia.
W schcię, d, 25 o go

dzinie 10 przed pcladn,
sptZ’dawać się będzie
Pod b!ankami 1 z powo
du likwidacji. (2 6j7

Kredens, garderobę,
Szafę, knohnię, komo
dę, biurko, magię, c-

bsazy, regał, sprzęly
kuchenne i domowe

i wiele innych rzeczy
21837

Gospodarstwa
mniejsze i większe ta
nio do nabycia. Oferfy
uud ,,Nr. 205" lub adres
w Dzień. Bydg. (21589

Dcm

narożnikowy ze skla
dem i wolnem mieszka
niem. przy wpłacie 40
do 5P.000 zł na sprzedaż.
BI. wiad. K. Wetzker.
Długa 41. tel 1013 (21597

Powózka
mocna, nośność 40 centn.
tanio na sprzedaż. Łysa
Góra 3-4 . (21624

Dobra
lokata kapitału, wi!e,
domy mieszkaniowe i

Handlowe, w najiepszem
położeniu w Bydgoszczy,
p zy wptacie 20-35 000
zł na sprzedaż. Bliższe:
Grundtke, Bydgoszcz,
Śniadeckich 33. (21318

Pierwszorzędny
magazyn mód. i kapelu
szy z urządzaniem w cen
trum miasta z powodu
choroby zaraz za gotów
kę na sprzedaż. - Oferty
pod BM. B.’ do filji Dz.

Bydg., Dworcowa 2.
(F-5262

Motocykl
marka B. S. A, 2ty3 K-
M. na sorzedaż, u!. Gdań
ska 153 w firmie Sei
fert Fórster. (21578

Baezasśół
ogrodni.y 1 okazyjnie do
nabycia centralne o-

grzewanie do cieplarni
200 m. Wiad. Keźmia-
na 8. (2134

spk!Saż rowim.

W poniedziałek, dnia
27 bm. o godz 3 papo!
sprzedawać będę w Kru
szynie Kraińskim u p
Matuslaka w drodze pu
blicznej licytacji najwię
cej dającemu ?a gotów
kę nastęD. nrzedmioty:

1. Wlewnik do czysz
czenia ?l:eża,

2. Edaszynę do sie
kania burakńw,

3.2ctr.owsaiV?etr.
jęczmienia. 21645

Bfts’aaSswwsHsB
egzekutor komisar.iatu Obw.

Bydsosz z l.

130 mórg
pszennej ziemi, dom o 7

pokojach, 5 koni, 18 szt.

jydła, 50 świń, (5 kim.
od miasta) przy kolei, 35
tys., wpłaty 20 tys. Ko
losalny wybór domów. -

Szarek, Dworcowa 80.
(F-5279

Mleczarnia
z wszelkięmi maszynami
i inwentarzem, w mieście

gimnazjalnem, w pełnym
biegu za 1 .000 zł. na

sprzedaż. Bliższe Grundt
ke, Bydgoszez, Śniade
ckich 33. (21688

Francuskiej angielskie
o} nv szare i czeiwone

)O 13 zł. Kiełniński
Grunwaldzka 146. Skład
rowerów (21631

Polecani
łaskawej pamięci Sz.
pań mój zakład fryzjer
ski do mycia głowy
farbowania włosów, on
dulacji, manicure. Spec
jalność: strzyżenie głó
wek ala garcone, for

mowanie ondulacja.
Usługa wzordwa. Ceny
przystępne. Stanisław

Gniatczyk fryzier.
Gdański 154. (F 5267

Przybory krawieckie
kupuje się najmniej na

Chrobrego 12, I p pra
wo u Tomaszewskiego.

(21628

Majątki
gospodarstwa młyny,
piekarnie, rzeźnietwa,
restauracje kamienice
z komfortem poleca i

przejmuje. Wacław
Poszwa. Bydgoszcz, u!.
Zduny 6- - 1 F-4790

Za 80C0 zl
sprzedam zaprowadzony
skład kołonjalny narożni
kowy ż koncesją tytonio
wą, dobra egzystencja
zapewniona. Oferty pod

,L. 24" do filji Dz. Bydg.
Dworcowa 2. (21

Wilk
czysto-rasowy tanio na

spizedaż. Pukownik
Hetmańska 12. (21564

Klacz
4-!etnia, bez błędu, ta
nio na sprzedaż. Ciesz
kowskiego 21, II o. ora
wo. (F-5266

,,Fotyna"
pracownia ubiorów dam
skich, Długa 65, wyko
nuje płaszcze, kostjumy,
suknie. Ceuy przystępne.

(21328
Ze starych

futer może mieć nowe

tea, który się uda do
praiowni kuśnierskiej
,,Futerał" Bydgoszcz, ul
Dworcowa 4 Uwaga !
do 15 października -25 7,,
raba u. (F-5127

Artybus
Pracownia plisowania i
karbowania na sposób pa-

"

ryski w deseniach, oraz

mereżkowania i dekaty
zowania po cenach bar
dzo przystępnych. Pod
górna 1. ’

(21533

ińsiążki szhoiae
nowe i używane zumie
nia, sprzedaje i kupuje
Książnicą Samokształ
cenia. Kordeckiego la
róg Sw. Trójcy. 21279

filateliści!
Znaczki poczt, we w

wielkim wyborze oraz

przyrządy poleca , Kos

DJópolit ", Pomorska 1.
(21583

Polecam
zię jako krawcowa
Krawczak, Dworcowa
nr. 69 partał’ prawo tvl
ne drzwi. (F-5278

3d % taniej
oijjwie poteca praco
v^r.a okolę, Chełmiń
ssa 1. (2164;

rierKtiles
podszewka dła cholew
karzy kupuje się tanio
przy ul. Chrobrego 12,
I n, prawo, Tomaszew
ski. ,21827

Gospodarstwo
45 mórg (lotnej ziemi za

9000 zi. sprzeda Nowa
kowski, Dworcowa 69.

F 4527

Wybór
majątków ziemskich i
miejskich, młynów, hoteli,
gościńców większych i
mniejszych, kupno i dzier
żawy. Majątki ziemskie
60, 80, 120, 200, 25 i, 600,
800, 1000 mrg. z komplet
nymi inwentarzami. Zgł.
J, Koralewski, Inowrocław
ul. Łucjana 2. Poszukuję
również majątków ziem
skich i miejskich na sprze
daż i dzierżaw. (21600

Rzeźii ctwo
skład, 3 pokoje, chlew i
warsztat z urządzeniem
i maszynami za 3000 zł,
na sprzedaż. - Bliższe
Grundtke, Bydgoszcz, ul.
Śniadeckich 33. (21634

Na sprzedali
dwie mi czne krowy,
3 cal. wóz. Kuhdruclr
Malborska 13. (21583

Nowe
dębowe jadalki i mę
skie ookoje tanio na

sprzedaż. Lipowa 2.
.21459

Większą
iiość rasowyc’h gołębi
na sorzedaż. Chełmno,
ul. Rycerska 29. (21510

Kamienica
nowoczesna w centrum
miasta za 50.000 zł., wpła
ty połowę. Dom, piekar
nia i restauracja, oba in
teresy przy sprzedaży do
objęcia. Cena 35.000 zł.,
wpłata 20.000. Młyn wo
dny, turbinowy, w . tem
150 mórg pszennej ziemi,
inwentarz żywy i martwy
kompletny. Cena 50.000
Zł,, wpłata 30.000 zł oraz

folwarki i gospodarstw-a
poleca na sprzedaż No
wakowski, Dworcowa 69.

(F-5276

Okazja!
Kasa ,.Na’k nai" prawie
nowa za 630 zł. na sprze
daż. F. Nowicki, (skład
Gdańska 25. (21514

W.ika
ca. jednorocznego, po
pielatego, czujnego, ku
pię. Zgł. z podaniem
ceny pod ,,Wilk" do filji
Dzień. Bydg., Dworco
wa 2. F-526?

KUPNA

Okazyjnie
sprzedam rzeżnictwo ;
komplelnem urządzeniem
w pełnem biegu tanio. -

Sokołowski, Plac Wol
ności 2. (F-5130

Futro
damskie sprzedam, pra
wie nowe, wierzch czar
ne oposy, figura 46, Pa
derewskiego 13, I ntr.
lewo po szóstej wieczo
rem. (F-5261

Maszyny
do szycia aażuego sy
stemu kuouje Dorn Gór
noślązakó w, Śniadeckich
nr. óa. (21538

Powóz
używany kupię. Oferty
pod ,,Powóz" do filji Dz

Bydg., Dworcowa nr. 2.
(F 5141

Kamienica
narożnikowa z 5 intere
sami, 25 mieszkań do
chód mi sięczny 900 zł
Cena wraz z hipoteką
85 000 zł. Kamienica
Uł piętrowa z 2 intere
sami, doćhó.i 5(0 zł
miesięcznie, 50 000 zf.
Kamienica z 3 intere

sami, dochód mieś ę-
cznie 550 zł, Cena

50 f 00 zł, wpłaty do
20100. Kamieniczka

8 mieszkań, z osrodem
bez długu, 8 500 zł i
moc innych objektów
mniejszych i większych
poleca i przyjmuje świe
że zlecenia biuro ,,Po-
g(ń" Dworcowa 80, te!.
18-15.

Sprzedam
łóżeczko dziecinne, meta
lowe, białe, lustro owal
ne, duży obraz Olejny --

Warszawska 21, part lewo
(21626

Pianlaa
I. klasy, krzyżowe z po
wodu różnych okoliczności
na sprzedaż. Zgłosz. do
Dz. Bydg. pod v Pianino"

(21622

Dom
II-piętrowy z wolnem
mieszkaniem, za E! 000 zł
na sprzedaż. Sokołow
ski, Plac Wolności 2.

(F 5132

Kasy ,Hatiaisaf

i maszyny do pisania

Firma SŁ Sitóra i Ska

Bydgoszcz, Hotel Pod
Ortem, Telef. 1175

(21330

Piec
żelazny (majolika) w

dobrym stanie kup:ę
Gdzie? wskaże fiija Dz.

Bydg., Dworcowa nr, 2.
(F-5250

Kupujemy
stałe używaną hednar
kę zimno walcowaną,
Wielkopolska Papiernia,
Bydgoszcz - Czyżkówko,
tei. 1151, 1137 ,21579

Poszukuję
maszy ny, do pis ma. Of.

z podaniem ceny pod
,,S. 24’ do filji Dzień.
Bydg, Dworcowa nr. 2

(F-5271

3 budynki
w mieście, 2 minuty od
tramwaju z ogrodem i
wolnym mieszk;’niem z

powodu wyjazdu zaraz

na sprzedaż. Cena 6.500
zł. Ul. Kujawska od 100
do 103, (F-5265

Dia fabrykacji
cukierków sprzedam
kompletne urządzenie
maszyn (Lichtenberg
z elektr. urządzeniem
i ręcznie, mało używa
ne, no woczesn. ,Plasticpr
do roksów, do ciągnię
cia lasek i t. p., rów
nież i dla fabrykacji
czekoladek także kompl
urządzenie. Zgł. upr
się: Skrzynka pocztowa
nr. 61, Toruń. (21505

Poszukuję
kupna maiego uomku
i cośkolwiek ziemi na

przedmieściu wprost od
właściciela. Oferty pod
,.M. W." do Dzień. Bydg.

(21619

LEKCJE

Nauczycielka
własną metodą naucza

biegle mówić po francu
sku w 30—40 lekcjach
Oferty pod ,L. B ." do fil.ii
Dzień. Bydg. (F-5249

POSADY

Dom
I-piętrowy w centrum z

wolnem 3 pokoje wem

m fszkaniem, sprzedam
niedrogo. Zg!. do Dz
Bydg., Dworcowa 2 pod
n3 pokoje". (F-5251

Aparat
autogeniczny do szwejso
wania nowy na sprzedaż
ewentł. do zamiany na

Chaping. Wiadomość w

liłji Dzień. Bydgosk,
(F-5283

Stenografii
wyucza listownie szvb
ko. tanio Redakcja Ste
nografa Polskiego War
szawa. Szczygła 12. Ża
daicie bezpłatnych pro
spektów. (20181

Dz’e!nego
pomocnika fryzjerskiego
przyjmie zaraz Leon Ku
źniak, Inowrocław.

(21556

5-6 pomocników
?arncarskieh może sie
natychmiast zgłosić. J .

Czarnecki, mistrz garn
carski, Chełmno, Kdiń
skiego 7. (21509

Czeladnik
szęwcki potrzebny za

raz. Promenada 42,
(21590

Dekarze
do reperacji dachów po
trzebni. Gdzie? wskaże
filia Dz. Bydg. Dworco
wa 2. (F-52’4

Stenofypistka
nisząca biegle na ma
szynie potrzebna zaraz.

Of szczegółowe do filji
Dzień Bydg., Dworco
wa 2,pod ,S.24".

(F 5271

Czeladnika
stolarskiego poszuku,ję
J, Kujawa. Mąkowarsk
pow. Bydgcszcz. 21498

Pemoenlk
fryzjerski, dzielny w swym
zawodzie, potrzebny za
raz. Zgłosz. W. Witkow
ski, nl. Kołłątaja 11.

(21625

Ekspedjenth’ę
zdolną do składu bła
watów poszukuję H
M. Schuiz Gdańska 25.

(21633

Dzielnych
stolarzy przyimie natych
miast E- Pitak i Ska.,
tabryka wyrobów drze
wnych, nl. Zduny 18.

(21603

Robotnik
rolny, gospodarz samotny,
znający dobrze wszelkie
prace w rolnictwie po
trzebny zaraz. Zgłoszenia
Bydgoszcz, ul. Marcinkow
skiego 8 b. 11 ptr. prawo

(21595

Bufetowa
skromu, wymagań, młod
sza, do powiatowego mia
sta. bl sko Bydgoszczy,
zaraz potrzebna. Oferty
pod ,W. Prt do filii Dz.
Bydg. (F-5260

Potrzebna
Dziewczvnka do sklepu.
Poznańska 35, Adasz-
kiewicz. ^ioOS

Poszykuje
krawcową biegłą. To
ruńska 158. (21505

Ekspedientka
młodsza może się z raz

zgłosić. Handel mąki i
paszy, Józef HS,uskr
Bydgoszcz, Mostowa 9.

(21633

Potrzebna
do samotnego pana na

folwark inteligentna go
spodyni uczciwa, skro
mna i czysta do pro
wadzenia małego domu
bez służącej, Łask- zgł.
z podaniem wieku, ore-

tensii i odpisu świa
dectw do Dz. Bydg. pod

. Folwarczek 500".
21569 -

Kucharka
oraz dziewczyna do

wszelkiej pracy dumo-
wej potrzebne zaraz,
ul. Długa 14. (21620

Poszukuję
14-letme dziewczę do
dziecka. Jackowskiego
nr. 17 ptr. prawo. (21610

Dziawczę
młodsze z lepszej rodzi
ny do dzieci i lekkich

prac domowjch zaraz

potrzebne. A . Chwiał-
kowski, Dworcowa 81.

F-5246

Służąca
na wieś, starsza do wszy
stkich robót noszukuję
z łz. Zgł Ma cinkow-
skiego 8b II ptr. prawo.

Uczciwa
służąca do wszystkiego
umiej, dobrze gotować
prać, pras, wać, potrze
bnaod110 Zgłoszz
świadectwami, Wełnia
ny Rynek 9 III lewo.

21617

Skład
kolonialny z mieszka
niem do wydzierżawie
nia. Gdzie ? wskaże Dz

Bydg. 121580

lowarzyszka
dzieci z dobrem świa
dectwem, znająca się
dobrze na krawieczy-
źnie poszukuje posady
,id 1. 10. 26. Zgł. do
Dz. Bydg. nod ,,E. L?

21576

2 ubikacje
60,7 m?, 49,9 m- i kantor
nadające się na warsztat,
fabrykę lub t. p. z oświe
tleniem elektrycznem za
raz do wydzierżawienia.
Zgł. J. Koralewski, Ino
wrocław, ui. Łucjana 2.

(21600

2 pokoje
umebl. z używaniem ku
chni na I piętrze dla
be.zdzietnego małżeń
stwa zaraz do wynaję
cia. Adr. wskaże filja
Dz. Bydg. Dworcowa 2.

F-5264

Pokój
umebl. z osobnem wej
ściem od 1.10 poszuku
je. Of. pod ,,L. D. 222"
do fiiji Dz. Bydg Dwor
cowa 2. (F-5259

Służąca
która przesłużyła w je
dnym domu 8 iat, obe
znana dobrze z gotowa
niem i oraniem, poszu
kuje zaraz pracy. Łask
zgłosz Śniadeckich 27,
II p. prawo. (F-5252

Poszukuję
piekarni do wydzierża
wienia. Zgł. do filji Dz,
Bydg. Dworcowa 2 pod

. 5245". (F-5245

MIESZKANIA

Pokój
dla inteligentnego pana
do wynajęcia. Grodz
two 26 II ntr. orawo.

F-5248

Pian sika
rutynowana poszukuje
posady do orkiestry lub
duetu Wolna od 1. 10
Zgł. pod ,,Pianistkau do
Dzień. By-lg. (21591

Gcspodyai
starsza, znająca dobrze,
gotowanie, z dobremi
świadectwami, poszuku
je posady w hoteiu lub
restauracji. Zgłoszenia
ood ,,100" do Dz. Bydg.

(21585

Poszukuję
3-5 pokojowego mie
szkania w okolicy ul.

Gdańskiej i przyległych,
ew. Bielawki) najchęt

niej od gospodarza wa
runki do omówienia.
Of. pod ,.W. H." skła
dać do filji Dz. Bydg.
Dworcowa 2. (F-5125

Mieszkanie
z meblami na sprzedaż.
Grunwaldzka 85 (21480

Poszukuję
pokoju umeblowanego
z telefonem i możliwie
z oddzielnem wejściem.
Of. pod ,.H. S ." do filji
Dzieu. Bydg., Dworco
wa 2. (F-5255

Pokój
umebl. z używaniem ku
chni dlń małżeństwa
lub pani do wynajęcia
od 1. 10. Sienkiewicza
nr. 19 ptr. lewo. (F-5247

Kresowiec
lat 26, z 6 klas, gimnazj.,
ukończonem w Kijowie,
energiczny, przedsiębior
czy, uczciwy. — Posiada
chlubne świadectwa z 7-

!etniej pracy, poszukuje
posady kasjera, magazy
niera, inkasenta lub ja
kiejkolwiek z zakresu biu-
ralistyki. Łaskawe zgłosz.
Bydgoszcz, Grunwaldzka
nr. 147 . Głowacz. (21376

Mieszkania
poszukuję 2 pokoje z ku
chnią. Of ood ,,A. M."
do fiiji Dz. Bydg. Dwór
cowa 2. (F-5259

1-2 pokoje
umebl. z kuchnią wy-
najmę Podgórze 9 bli
sko Kujawskiej. (21616

Biuralistka
czątkująca, władająca

,ęzykiem polskim ł nie
mieckim, szuka posady
za małą pensje.Oferty pod
,L. J." do filji Dz. Bydg.

F-5256

po
jęz

Baczność!
Pracodawcy! Wielkopola
nin, żonaty, bezdzietny,
liczący lat 25, znający
języki po!ski, niemiecki i
rosyjski, z dobrą opinją
sądową, obeznany z pracą
biurową, poszukuje na tej
drodze stałej posady w

fabryce lub inny m przed
siębiorstwie. Zgadza się
na wyjazd. Miejscowość
obojętna. Łaskawe zgło
szenia do Dz. Bydg. pod
,I. W? (21599

Osoba
która 5 lat uczyła w szkole
powszechnej —umie szyć,
haftować, zna język fran
cuski, poszukuje posady
od1.Xlub15.X.jako
bona. Zgłoszenia proszę
nadsyłać pod ,,Nr. 983"
do Dz. Bydg, (21592

1000 z!

kaucji dam za otrzymanie
posady w jakiemkołwiek
bądź

’

przedsiębiorstwie
handlowem Zgł. proszę
pod , 1000" do Dz; Bydg.

(21584

Młynarz
poszukuje stałej
z kaucją. Ma łat 88. Obu
znany z nowouzesnem za
łożeniem i reperacją, Pro
szę o łaskawe zgłoszenia
do" Dzień. Bydgosk pod
nE F,a (21575

DZIERŻAWY

Ubikacja b:urowe
w centrum do wynaję
cia. ,,Polonia" Bydgoszcz
Parkowa 3. tel. 698

(F-573?

Wydzierżawię
restaurację z wszelkięmi
ub kacjami restauracyjne
mi pod warunkiem kupna
inwentarza. Sokołowski.
Płac Wolności 2. (F-5138

Spichrz zbożowy
ewtl. z mieszkaniem do
wynajęcia. Zgł. To] lik
Gniew. Pomorze. (21511

Ogrrdnictwo
z mieszkaniem do wy
dzierżawienia. Gdzie ?
wskaże Dz. Bydg.

21581

Mieszkanie
7, 5 i 2 pokoj. natych’
miast do wynajęcia, za

razem poszukuje no
wych zleceń mieszkanio
wych. Biuro Nowakow
ski, Dworcowa 69.

F 5273

Pokój
umebl. tanio do wyna
jęcia. Śniadeckich 29
t Dtr. lewo. Plac Pia
stowski. (F-5281

Mieszkania
5 pokojowe do wynaję
cia. ,,Kosmopoiit". Po
morska 1. (F-5285

Pokój
oróżny. oso one wejście,
światłoz używaniemku-
chni zaraz do wynaję
cia i ookói umebl. Daw-
ski, Sw. Florjana 16.

(21635

Mieszkanie
2-pókojuwe z kuchnią,
w centrum, nadzwyczaj
piękny remont, częścio
wo z meblami, do wy
najęcia. Zgłoszenia pod

E. W. 13" do filjł Dz.

Bydg., Dworcowa nr. 2
(F-5238

Pokój
umebl. d!a 2 panów z

obiadami do wynajęcia.
Wileńska 12 ptr. lewo,

121621

Poszukuję
skromnie umebl. pokój
lub próżny z piecem
kuchennem. Of. do Dz,
Bydg. pod ,,M. W."

(21612

POKOJE
ROZMAITOŚCI

?ekojn
umeblowanego iub nie
umebl., z używaniem
kuchni poszukuio mał
żeństwo. Zgł. do ,,Kur
jera", ul. Parkowa, pod
,,M, ,M?1 (F-5121

Obcokrajowiec
zastępca angielskiej firmy
drzewnej, szuka zaraz ja
ko stały dzierżawca, o ile
możności w centrum, (Pi.
Teatralny. Plac Wolności)
2—8 dobrze umeblowane
pokoje z komfortem i te

łefonem, osobnem wej
ściem (ewentk odłączne
mieszkanie z komfortem).
Spieszne oferty do Dzień.
Bydgosk. pod ,,E. F.a

(21594

,Kawaler
lat 37, urzędnik pań
stwowy, ca stanowisku
kierom niczem, poszuku
je tą drogą żony. Pan
ny lub wdowy w odoo-
wjednim wieku, przy
stojne, możliwie muzy
kalne, majętne, ostatnie

jednak niekonieczne, ze
chcą swe zgłoszenia
możliwie z fotografią na
desłać pod ,,Fredo N.
G. 325" ,,Poste restante"
Jabłonow’o 118882

Wynajmę
umebh-wany pokój inteli
gentnemu bezdz;etnemu
małżeństwu z używaniem
kuchni zaraz. Grunwaldz
ka 23, łi, piętro prawo.

(21602

Ożeni się
z panią, posiadającą mie
szkanie i urządzenie lub
środki ku temu, kawaler,
krawiec samodzielny, 33
lat, wy-sokiego wzrostu.

Zgłoszenia przyjmuje filja
Dz. Bydg. pod ,K, 1011"

" 5271

Pokój
umeblowany dla dwóch
uczni, z całem utrzyma
maniera, zaraz lub od
1 października do wy
najęcia. Ul. Sw, Trójcy
nr. 7, II lewo. (21609

Dobra
lokata kapitału 6-
10 000 zł za gwarancją
hipoteczną, poszukiwane.
Of. Grundtke, Bydgoszcz
Śniadeckich 33.

(2l313a

Pokoju
dyskretnego z niekrępu
jącem wejściem oraz u

żywaniem łazienki po
szukuje. Zgt. do filji
Dz. Bydg Dworcowa 2
pod,,LL" (F-5277

Ostreżenie!
Na gruntach gościńca Al
bert Scheerbath, Toruń
ska 56 zakłada się truci
znę przeciw wronom nisz
czącym zasiewy. Ostrzega
się przed zbieraniem ta
kowej, (21582

Pokój
wmebl. dla 2 panów z

obiadami do wynajęcia.
Wileńska 12 ptr. lewo

(21621

Pokój
z używaniem kuchni
wolny. Ossolińskich 9
II p. lewo. (21446

Ma!y
lub duży pokój do wy-

J najęcia. Paderewskiego 7,

Zaginął
foxterrier, suczka, wabi
się ,.Mucha". Za wyna
grodzeniem zł. 50 do od
dania w firmie Adam
Ziemski. Gdańska 21.

(21606

Zaginął
brązowy dobermann, do
oddania za wynagrodze
niem. Dworcowa nr. 19
t ptr. J . Gluma. (21611

Gołębie
oocztowe nr. 374, 195,
193, 200, 311, 312 zaginę
ły. Oddać za wynagro
dzeniem, Mikutsai, ul.
Król. Jadwigi 7, (21SM
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Wszystkim tym, którzy przez złożenie wieńców łub datków na

,,fundusz zapomogowy dla pozostałych po poległych pilotach" i udział

w pogrzebie ś. p . Męża mego okazali mi współczucie w tej najcięższej
życia mego chwili, a w szczególno-ci: pp. Sędziom, Pro kuratorom

i Urzędnikom sądowym, Adwokatom, Przedstawieniom miasta, Przedsta
wicielom całej prasy bydgoskiej, Zarządowi L. O . P. P,, Oficerom tut.

Garnizonu, Uczniom Cywilnej Szkoły Mechaników Lotniczych i Frekwen-

tantom kursów wieczorowych dla pomocników mechaników, Sokołom,
Komitetowi Obywatelskiemu Pomoc}’- dla bezrobotnych. Dyrekcji i Wy
chowankom Internatu Kresowego, Delegacji Gimnazjum żeńskiego, Przyja
ciołom i Znajomym składam

W rejestrze spółdzielni nr. 25 odnośnie do Banku

Ludowego, spółdzielni z od?ow’edzialnośa’ą n eogra-
niczoną w Mroczy zapisano, że J3zsf Szwajkowski
z zarządu ustąpił.

Nakło, dnja 21 sierpnia 1926.

Sąd Po a Jałowy. (21613

Dnia 2 oaźdz arnika 1325 r. o godz. 10 przed
południem odbędzie się w browarze MySiąc nek
sprzedaż przymusowa najwięcej dającemu i za go
tówkę następujących przedmiotów:

i bryczka barokońna ko!oru żółtego
1 bryezka jednokonna koloru żółtego
2 samochody ciężarowa

33 kuf składowych do piwa opojDmości 33 hi Ma
17 kuf składowych do piwa T1 15 hi ,,

6 kadzi fermentacyjnych n 30hi,,
Bydgoszcz, dnia 23 września 1926 r.

Oddział kontroli Skarbowej
21614) w Bydgoszczy.

Przy zakupie towarów futrzanych
zwiedzajcie pierwszy i najstarszy

slsSoaB frater
Max Zweiniger
Tam kupuje się pod gwarancją tylko
pierwszorzędne towary futrzane wszelk.
rodzaju po niebywale niskich cenach.

Wielki Wybór
lgBgeasaresw SmsfE’aEeaBBiwcln

fiaatfaraEsasaweKa
foóer (gotowych

i podług miary)
oraz wszelkiego rodzaju

sSaefeB° (So obsada i t d.

zez, dnia 22 września 1926 r,
(21615

Dnia 23 bm. o godzinie 1-szej w nocy za
snęła w Bogu, po kilkuletnich ciężkich cierpieniach,
opatrzona Sakramentami św. moja najtT /źsza żona,
nasza najukochańsza matka, synowa, siostra i bratowa

śp. z Szeszyckich

w 50 roku życia, o czem donoszą w smutku po-

gr^eni WBKasŚK S

Bksportacja zwłok odbędzie się w niedzielę,
dnia 26 bm. o godzinie ha-5 z domu żałoby na

stary cmentarz. 21630

W środę, dnia 22. IX. 26. r. o godzinie
ł/,5 po południu zmarł w Bogu śp.

przeżywszy lat 32.
W Zmarłym tracimy nader gorliwego

i sympatycznego kolegę.
Cześć Jego pamięci!

Tbw. Malarzy, Igkieniikdw i Strycharzy
w Bydgoszczy.

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę o godzinie
w pół do 2-głej z domu żałoby, Podgórze nr. 50
na nowy cmentarz. 121623

PajĄczoEliy
I skarpetki

w różnych gatunkach
: koorach dostarcza

PO B!-
s-iich cenach iahrycz-
nycfa 21215

Fabryka pończoch
S. Bieliński, Łódź,

Nowc-Ceg.elnlaoa 29,
2ędać cenniki.

starszą, z kilkuletnią nrak-
tyką poszukuję od l, 10.

Zgłoszenia z odpisami
świadectw, fotografją i
podaniem ,wymaganej
pensji uprasza (2159 j
Jadv/.ga Zięaiuowsiią
skład kapeluszy damskich

Chełmno (Pomorze).

O. BO.S5CBS, cSesa:g^gs^ćat
185401 SśassZ’ffeaEaaa (Pomorza}
Sztuczne zęby we wszystkich systemach, piomby iip,
Praktyka kasowa od 190n r. - Ulgi przy płaceniu

Br. Edmund §igajłłG
Specjalista chorób dziecięcych

i wewnętrznych
Aieje Miekiew cza 1 Telaf. 241
cd 2B. b. id. przyjraiije charych prywatnych i fcasGwych
sd 10-15 rano i od 4-6 po polndó. 21191

Sprzedaż przymusowa.
W sobotę, dnia 2 . 9 1923 o godz. 11 przed

Dołud. będę sprzedaw’ał przy ul. Śniadeckich 19
(w firmie Rawa) najwięcej dającemu za gotówkę:

1 pianino (marki Krause Dress), 1 kanapę,
2 fotele, 4 krzesła, 2 obrazy, i etażerkę,
1 dywan 3X4, 2 wazony kryształowe,
1stółdosty.1stółdoszyciait.d.

21640) MsSak, komornik sądowy w Bydgoszczy.

Sprzedaż przymusowa.
W pon atSzia?ek, dnia 27 b. m. o godz. 10-ej

przed poł. b dę w Myśląc n’:u następujące przed
mioty przez licytację najwięcej dającemu za gotów
kę sprzedane: (21641

2 samochody ciężarowe (Pakart i Dalmler),
1 wóz (żółty polowiec), 4 pary szorów robo
czych, 3 Istni roboczych, 23 kadzi pi 30 hl
2 kadzie pa 15 hi., 2 kadzie po 18 hl, 93 ba
ryłek z niwę n, 47 kadzi lermsntacyjssych pa
30 i 15 hi, 113 hasyłek do piwa (próżnych),
1 motor elektryczny i stóg żyta o. cło 75 ctr.

§śaziS’OWSSii, kom sądowy w Bydgoszczy.

Eu la 1 października br. o

14-tej odbędzie się

przetarg publiczny
na składowisko nr. 22

w rozmiarze 1950 m2 na stac?S Kwiatki

pod warunkiem, że ewentualny dzierżawca

się obowiązuje na wydzierżawionym gruncie
zbudować bocznicę.

Ubiegający się o to składowisko winni

złożyć w kasie stacyjnej Kwiatki przed roz
poczęciem licytacji 4 0 zł. wadjum. 21588

Bydgoszcz, ul. Gdafiska 97 - Tel, 1633

polecają ze swej składnicy

imM steMe, oH Srany,
wa’ra. Mi. Mljmte wirórti,

rasmelnice
jato ttt wsieitfe bne bm rolilot

w wieiU zapas udcl rezerwwjtl.
Własny warsztat reparacyjny.
17539)

oraz wszelkie przyhory do tychże poleca
r. KRESKI

Bydgoszcz (19893 Gdańska 7.

Sól czerwona
ma każdą ilość do oddania

W środę, dnia 22 września br. zasnął
w Bogu, opatrzony Sakramentami św., nasz

kochany ojciec
ś. p. JraSfióSs Knteic

cechmistrz kołodziejski
w 63 roku życia, o czem donosi w smutku

pogrążona KgBflJ!ina.
Małe Czyste, pow. Chełmiński.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę z domu żałoby,
i’ 5 -57) _________

Pamiętajcie o bezrobotnych!

chordb wewnętrzn. i nerwowych

Pr. J. Króla
instytut halna razpiaawta-iecKiuy
Diatermja. — Lampy kwarcowe

i Sollux. - Elektryzacja itd.

Bydssszcz, P!, Wolności 5. Te!. IB!S.

Narta Oacowa
uh S enkiewicza nr. 41 .

skład żywnościowy. (21359

2164S

Oz”em !c Bwctaosfel

Zonmdawiemie.
Niniejszem zamawiam wychodzący w Bydgoszczy 6 razy w tygodniu

,,DzEciBnSSi na październik za 3,11 zł

wraz z opłatami pocztowemi. ,,Dziennik11 odbierać bgdg z poczty — proszg dostar
czyć pod poniższym adresem:

Zazndfewiernie.

Niniejszem zamawiam wychodzący w Bydgoszczy 6 razy w tygodniu
,,Ozten)BB33s Baf(ilźmSa" na październik WM za 3,11 zl

wraz z opłatami pocztowemi. ,,Dziennik11 odbierać bgdg z poczty - proszg dostar
czyć pod poniższym adresem:

Imię i nazwisko?

Miejscowość: ulica i nr.: .

!mig i nazwisko: nnsmnnm(

ulica i nr.:,

Kwit po-olowej.
Zł

tytułem przedpłaty na ,,HagM^ramSlC za październik
1925 odebrałem, co niniejszem potwierdzam.

Kwil potzfowg.
zt

tytułem przedpłaty na .,EBasfi(CtramSlC za październik
1926 odebrałem, oo niniejszem potwierdzani.

dnia 1925. dnia 1925.

podpis: podpis:


